
STAN POGODY
Dziś bfdzie częściowo pochmurnie, upal­

nie i paino; spodziewane przelotne burze. 
Temperatura najwyższa 85 stopni, w nocy 
72 stopni. Wiatry południowo - zadnodnie.

W czwartek bedzie częściowo pochmur­
nie, b. ciepło i parno, temperatura najwyż­
sza 90-93 stopni.

Możliwość deszczu dziś w dzień 80 proc,, 
w nocy 70 proc., w środę 30 proc.

Wschód: — 6:02; Zachód: — 7:41.
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KALENDARZYK

DZIŚ — wtorek, dnia 18 sierpnia __
Włodzimierza, Heleny, Klary.

IUTRO — środa, dnia 19 sierpnia — 
Bolesława, Ludwika, Mariana.

POJUTRZE — czwartek, dnia 20 sierpnia 
— Bernarda, Samuela.
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ŁATWIEJSZE POŻYCZKI NA KUPNO DOMÓW
Nowe Wyrzutnie Rakiet Nad Suezem

Komunistyczny
Szpieg Aresztowany

Wiedeń. (UPI) — W Austrii 
aresztowano Maksymiliana Ko- 
vacis, urzędnika ministerstwa 
spraw wewnętrznych, oskarżo­
nego o szpiegostwo na rzecz 
Czechosłowacji. Działalność je­
go została wykryta na skutek 
informcji czechosłowackiego a- 
genta wywiadu, który ostatnio 
“wybrał wolność”.

Krwawe Walki 
w Świetle 
Lampionów

Sajgon, Wietnam Połud­
niowy. (UPI) — Dziś w no­
cy, w rejonie bazy O'Reilly, 
toczyły się krwawe walki z 
nacierającymi oddziałami ko­
munistów. Pole bitwy było 
oświetlone lampionami na 
spadochronach, zrzucanych 

.przez wspomagające helikop­
tery. Nieprzyjacielski atak 
został odparty. Na przedpolu 
znaleziono ciała 38 zabitych 
komunistów.

W niedzielę i poniedziałek, 
około 100 stratosferycznych, 
amerykańskich olbrzymów, 
B-52 dokonywało masowych 
nalotów nad zalesione wzgó­
rza. na północy kraju, skąd 
wyehouziły osiaumo komuni­
styczne ataki na graniczne 
twierdze Aliantów: na szlak 
nieprzyjacielskich dostaw Ho 
Gzi Minha; oraz na wscho­
dnie tereny Laosu i Kambo­
dży. Akcja ta miała na celu 
zniszczenie koncentracj i nie­
przyjacielskich wojsk, szyku­
jących się do ofensywy. W 
jednjnn z celów nalotów, 
amerykańscy spadochronia­
rze znaleźli ciała 34 zabitych 
bombami komunistów.

Dziś rano dokonano nalo­
tów mniejszymi siłami na 
Las Minha, którego gęstwi­
ny stanowią od kilku lat 
sanktuarium komunis t y c z- 
nych partyzantów.

Uprawnienia 
Inflacyjne 

Prezydenta
Washington. (UPI)—Pre­

zydent Nixon podpisał dwie 
ustawy, które upoważniają 
go do walki z inflacja przez 
zaprowadzenie kontroli płac 
i cen.

Prezydent podpisał usta­
wy, ale oświadczył, że nie 
będzie z tych uprawnień ko­
rzystał.

Kontrola płac i cen nie od­
powiada warunkom ekonomi­
cznym. jakie obecnie istnieją 
—powiedział prez. Nixon.

Upoważnienie do wprowa­
dzenia kontroli płac i cen jest 
ujęte w formie poprawki do 
"Defense Production Act”, 
który upoważnia Rząd do 
magazynowania materiałów 
strategicznych.

0 Zatrudnienie 
Kobiet Przez 
Kontraktorów

Washington. (UPI)— Eliza­
beth D. Koontz, dyrektor Biu­
ra Kobiet Departament Pracy, 
wystąpiła z projektem żąda­
nia od wszystkich kontrakto­
rów rządowych, aby zatrud­
niali pewną ilość kobiet, jako 
warunek uzyskania kontraktu 
rządowego. Dotąd taki waru­
nek jest stawiany kontrakto- 
rem rządowym tylko odnośnie 
Murzynów. Jest to tak zwa- 
nv ‘‘Plan Filadelfia”, według | 
k' irego od kontraktorów rzą-1 
dowych wymaga się wykaza- 
n'a. że zatrudniają pewną: 
ilość Murzynów. Obecnie takie 
samo wymaganie pani Koontz j 
sugeruje zastosować co do' 
zatrudnienia kobiet. i

Egipt 
Korzysta 
z Rozę j mu
Armia Iraku Oddana 
Do Dyspozycji 
Partyzantów
Środkowy Wschód (UPI) 4 

nowe wypadki złamania przez 
Egipt warunków zawieszenia 
broni stwierdził izraelski wy­
wiad - według oświadczenia 
rzecznika prasowego rządu w 
Tel Avivie. Izraelskie samo­
loty wywiadowcze zauważyły 
sowieckie rakiety przeciwlot­
nicze oraz ekwipunek do za­
instalowania ich wyrzutni w 
miejscach, gdzie ich nie było 
jeszcze kilka dni temu. Izrael­
ski minister spraw zagranicz­
nych Eban, odpowiadając na 
oświadczenie Lairda, wyraził 
wielkie oburzenie, że US >ie 
mają zaufania do przedstawio­
nych przez Izrael materiałów 
w sprawie pogwałcenia przez 
Egipt warunków zawieszenia 
broni. “Jeżeli US mają wątpli­
wości czy poprzednie fakty in­
stalowania nowych wyrzutni 
miały miejsce przed czy po 
ogłoszeniu zawieszenia broni 
— mówił Eban — to obecne 
fakty są już bezsporne”.

Egipska prasa podaj e co raz 
więcej faktów, mówiących o 
rzekomym czy rzeczywistym 
narastaniu wewn ętrznego 
konfliktu między Arabami. 
Rząd w Bagdadzie miał oddać 
do dyspozycji palestyńskich 
partyzantów 12,000 swych żoł­
nierzy znajdujących się na te­
renie Jordanii. Jak należy się 
spodziewać ma to na celu wy­
warcie presji na rząd Jorda­
nii, który szykował się do u- 
krócenia siłami wojskowymi,

(ciąg dalszy na str. 6-ej) 

“Prawda” o Umowie 
Moskwa - Bonn

Moskwa, (D.P.) - “Prawda” 
w komentarzu redakcyjnym 
na pierwszej stronie pisze, że 
wierność wobec paktu, który 
gwarantuje wyrzeczenie się 
siły i uznaije istniejące w Eu­
ropie granice'za ostateczne bę­
dzie ważnym elementem sta­
bilizacji i pokoju na całym 
kontynencie.

Jednocześnie “Prawda” wy­
raża nadzieję, że po podpisa­
niu traktatu nastąpią prakty­
czne kroki w kierunku zwięk­
szenia współpracy sowiecko- 
niemieckiej i powszechnego 
europejskiego bezpieczeństwa.

Uznanie nienaruszal n o ś c i 
zachodnich granic Polski i gra­
nic między Niemcami Wsch. 
i Zach. — pisze “Prawda” — 
jest sprawą podstawową dla 
zachowania pokoju w Europie.

“Przez wiele lat Zw. Sowie­
cki i NRF znajdowały się na 
przeciwnych biegunach w po­
lityce międzynarodowej, ale 
lekcje historii i żywotne inte­
resy narodów tych dwóch kra­
jów oraz wszystkich narodów 
europejskich żądały usunięcia 
przeszkód w pokojowej, współ­
pracy między naszymi państ­
wami”, kończy swój komen­
tarz “Prawda”.

2,100,000 Bez 
Pracy Wakacyjnej
Washington. (UPI))—De­

partament Pracy podaje, że 
tego roku 2,100,000 młodzie­
ży pozostaje bez pracy waka­
cyjnej. Jest to wzrost o 410.- 
000 w porównaniu z rokiem 
1969. Najmocniej brakiem 
wakacyjnej pracy została do­
tknięta młodzież tak biała 
jak i czarna w miastach fa­
brycznych. Brak pracy dla 
tej kategorii młodzieży w 
wieku od 16 do 21 lat osią­
gnął w tym roku 16 procent, 
a w ubiegłym roku tylko 13, 
procent.

Przewożenie Dzieci 
w Kalifornii 
Zabronione

Sacramento, Calif. (UPI) — 
Legislatora stanu California 
przeprowadziła ustawę zabra­
niająca przymusowego przewo­
żenia dzieci do szkół publicz­
nych, dla uzyskania równowagi 
rasowej. Gub. Ronald Reagan 
podpisał uićiwaloną przez Le­
gislature ustawę, wbrew opo­
zycji organizacji murzyńskich. 
Ustawa zabrana przymusowego 
przewożenia dzieci, gdziekol­
wiek, bez uzyskania podpisa­
nego zezwolenia rodziców dzie­
ci. a obejmuje dziatwę od przed­
szkola do ostatniego roku stu­
diów w szkołach średnich.

Sprawiedliwość Znieważona

Życzenia Prezydenta Nixona 
Dla Konwencji K.P.A.

Przed rozpoczęciem konwencji Kongresu Polonii Amery­
kańskiej prezes Alojzy A. Mazewski otrzymał z Białego 
Domu telegram z podziękowaniem za poparcie polityki Sta­
nów Zjednoczonych w Wietnamie i życzeniami dla Kongresu 
Polonii Amerykańskiej. Poniżej tekst telegramu.

Dear Mr.. Mazewski:
The contributions of Americans of Polish descent 

are a source of continuing strength to the fiber of our 
society and are as vital now as they were in the earliest 
days of our nation’s history.

You have not only enriched our culture, but you 
have helped shape the moral purpose of this nation by 
your tireless dedication to the cause of freedom.

Your loyal support at times when our country has 
needed it most has been an example and an inspiration 
for all your fellow citizens. And as one who has per­
sonally benefited from your encouragement and your 
confidence. I particularly want to express my gratitude 
and my best wishes for a highly successful eighth 
national convention.

Sincerely,
RICHARD NIXON ---- 1----------------------------—----- »- ------------------

W Polsce Alarm Przeciw

Sowiecki 
Atak Na Wenus
Moskwa (UPI) — Jedno- 

tonowa, bezosobowa sowiecka 
stacja międzyplanetarna, We- 
nus-8, została dziś rano wy­
strzelona w kierunku białej 
planety.
Wczoraj wystrzelona sowiec­

ka automatyczna stacja mię­
dzyplanetarna, Wenus-7 we­
szła już na swój tor i dąży z 
szybkością 9,000 mil na godz. 
w kierunku planety Wenus.

Dzisiejszy komunikat nie 
podaje czy obie stacje mię­
dzyplanetarne połączą się ze 
sobą.

Sowiecki nowy atak na 
Wenus następuje w dwa mie­
siące po ostatnim ich sukcesie 
kiedy to Sojuz-9 przez 18 dni 
krążył wokół ziemi, ustana­
wiając rekord przebywania 
człowieka w przestrzeni.

Epidemii
Warszawa. (DP) — Z po­

wodu epidemii cholery, która 
wybuchła w południowej czę­
ści ZSRR Polska zamknęła je­
den z punktów komunikacyj­
nych na granicy z Sowietami. 
Zwiększono również .środki 
bezpieczeństwa, zarządzając 
bezwarunkowe badanie wszy­
stkich osób wracających z So­
wietów oraz szczepienia.

T emperatura
New York. (UPI) — Naj­

wyższa temperatura w kraju 
była notowana wczoraj 106 
stopni w Imperial, Kalifor­
nia. Najniższa zaś osiągnęła 
34 stopni w Kalispell, Monta­
na.

Cholery
Zarządzenie o zamknięciu 

przejścia granicznego w Me­
dyce kołt) Przemyśla w po­
łudniowej części granicy o- 
parte było na “wykryciu sym­
ptomów cholery w republi­
kach południowych”. Turyści, 
którzy udają się na Bałkany, 
muszą używać okrężnej drogi 
przez Czechosłowację.

Jak donoszą z Sowietów — 
ostatnio wypadki cholery za­
notowano również na Ukrai­
nie, oraz we Lwowie, który 
jest oddalony zaledwie o 80 
km od obecnej granicy pol­
sko - sowieckiej. Epidemia 
przeniosła się tam z zastrasza­
jącą szybkością z Odessy, któ­
ra oddalona jest o ok. 700 km 
od Lwowa. Odessa i okolicz­
ny basen M. Czarnego był je­
dnym z pierwszych ośrodków 
zachorowań.

Pomimo energicznej walki 
z epidemią oraz ograniczenia 
wszelkiej komunikacji z tere­
nami dotkniętymi zarazą, jest 
obawa, że cholera możę prze­
nieść się na całą południową 
część Sowietów, a nawet do 
Polski. Zastraszające wiado­
mości o zachorowaniach na 
Ukrainie przyszły w chwili, 
gdy wydawało się, że epide­
mia w delcie Wołgi i Astra- 

1 chaniu zaczęła wygasać.
Sprawę badała światowa 

j Organizacja Zdrowia w Gene­
wie. Na podstawie doniesień z 

I Sowietów, również sąsiednie 
| kraje południowe rozpoczęły 
' akcję prewencyjną.

Rozruchy Murzynów 
w 2-ch Miastach 

Na Florydzie
Hollywood, Fla. (UPI) — 

Z powodu zastrzelenia przez 
policjanta młodego Murzyna 
w Pompano, na Florydzie, 
wybuchły rozruchy murzyń­
skie w tym mieście i w Holly­
wood. Rozgniewany tłum 
Murzynów rzucał na Policję 
kamieniami, butelkami jak 
też wrzucał bomby zapalają­
ce do składów, aby wzniecić 
pożary. Policja aresztowała 
w Pompano 5 przywódców 
rozruchów. Spalono kilka sa­
mochodów podpalono groser- 
nię i bar. W Hollywood tłum 
spali! łódź wycieczkową.

Sen. Margaret Smith 
Przewodniczącą 

“Freedom House”
Washington, (UPI) — Sena­

tor Margaret Chase Smith, 
republikanka z Maine, zgodzi­
ła się zostać przewodniczącą 
“Freedom House”, to jest or­
ganizacji badawczej,' jaka po­
wstała w New Yorku, nasta­
wionej przeciwko terrorystom 
i eksterni i storn..

Pan: Senator Smith powie­
działa, że dlatego zgodziła się 
na przyjęcie tej propozycji, bo 
dostała mnóstwo listów po jej 
przemówieniu z okazji 20 ro­
cznicy jej ataku na działalność 
“Sen. Josepha McCarthy”.

Walka o Wolność 
Sowieckiego 

Inżyniera
Tokio. (DP) — Rząd japoński 

przedłużył o 30 dni prawo po- . 
bytu sowieckiego uchodźcy inż. | 
Givi Kakauridze, lat 33, który i 
27 czerwca poprosił o azyl po­
lityczny.

Japońskie min. spraw zagr. 
czyni dalsze starania o umie­
szczenie Kakauridze w któ­
rymś z krajów' zachodnich.

Zarządzenie 
Medyczne 
Pentagonu

Washington. (UPI)—Pen­
tagon wydał zarządzenie do 
wszystkich szpitali na tere­
nie baz wojskowych, że leka­
rze tych szpitali muszą wy­
konywać spędzanie płodu i 
sterylizację w razie “konie­
czności” bez względu na pra­
wo stanowe, obowiązujące w 
tym stanie, w którym baza 
wojskowa i szpital się znaj­
dują.

Do takiej obsługi medycz­
nej są uprawnieni tylko woj­
skowi i ich rodziny, oraz cy­
wilni pracownicy w tych ba­
zach i ich rodziny.

W większości stanów obo­
wiązuje dotąd prawo, które 
albo zupełnie zabrania, albo 
mocno ogranicza dopuszczal­
ność spędzania płodu. Tylko 
w dwóch stanach istnieje za­
kaz ustawowy, chirurgicznej 
sterylizacji.

Rzecznik Departa m e n t u 
Obrony wyjaśnił, że takie za­
rządzenie wydano dlatego, bo 
w 1969 roku prawnicy wyja­
śnili, iż prawo cywilne nić 
ma zastosowania odnośnie 
szpitali wojskowych.

W Drodze Po

Akcja Banku 
Rezerw Dla 
Ekonomii Kraju 
Obniżenie Funduszu 
Rezerwowego Do 
Minimum 5 Procent
Washington. (UPI) — Za­

rząd Federalnego Banku Re­
zerw wydał wczoraj zarzą­
dzenie, które troch "rozluź­
niło” dotychczasowe “wyma­
gania” Banku, przez co zwol­
niona $350 milionów na cele 
pożyczek, głównie na zakup 
i budowę nowych domów, jak 
też na pomoc w trudnościach 
finansowych zarządom sta­
nowym i lokalnym.

Przez tę akcję Banku będą 
łatwiejsze teraz pożyczki na 
zakup i budowę nowych, ro­
dzinnych domów mieszkal­
nych.

Następnie Rada Banku 
zmniejszyła z 6 do 5 procent 
fundpsze, jakie bank musi 
trzymać na pokrycie depozy­
tów w nadwyżkach ponad 
$5 milionów. Ta wczorajsza 
akcja banku jest pierwszą 
zmianą restrykcji banko­
wych od 17 kwietnia 1969 
roku.

Nowe zarządzenia Banku 
wchodzą w życie od 1 paź­
dziernika. Te nowe zarządze­
nia dotyczą 5,800 banków 
krajowych i stanowych, któ­
re są członkami systemu re­
zerw federalnych. Nie odno­
szą się zaś do banków regu­
lowanych przez przepisy sta­
nowe, które są przeważnie 
"względnie małe”.

Po tym zarządzeniu rzecz­
nik Banku wyjaśnił, że wię­
ksza część nowego upłynnio­
nego kapitału w sumie $350 
milionów, będzie udostępnio­
na dla tych głównie banków 
terenowych, które udzielają 
pożyczek na kupno i budowę 
nowych domów rodzinnych.

Kapelusz Kardynalski
Hong Kong (UPI)—Amery­

kański biskup katolicki, 
James Edward Walsh, 79, 
który przez 12 lat przebywał 
w chińskim więzieniu, skaza­
ny za rzekome szpiegostwo, 
ma w tych dniach opuścić 
szpital w Hong Kongu i udać 
się w drogę do Rzymu, gdzie 
zostanie przyjęty przez Papie­
ża. Jak twierdzą poinformo­
wani Walsh ma otrzymać z 
rąk Papieża kapelusz kardy­
nalski.

Wolno Palić 
w Samolotach

Washington, (UPI) - Sędzia 
federalny Joseph C. Waddy 
z Sądu Dystryktowego w Wa­
shingtonie odmówił wydania 
zakazu palenia w samolotach 
podczas lotu.

Z takim wnioskiem, jako 
nagłym, wystąpił pasażer — 
Ralph Nader najpierw do Fe­
deralnej Administracji Awia- 
cji (FAA), ale bez powodze­
nia, bo FAA nie uznała tej 
sprawy za “nagłą”. Wobec te­
go Nader udał się do Sądu Dy­
stryktowego, ale też bez powo­
dzenia, A zatem nadal “wolno 
palić w samolotach”.

Rozmowy Handlowe 
Moskwa - Pekin

Moskwa. (UPI) — TASS 
podał dziś do wiadomości, że 
w nieokreślonym miejscu na 
Dalekim Wschodzie, rozpoczę­
ły się sowiecko - chińskie roz­
mowy handlowe. Jak się wy- 
daje — są to normalne, co­
roczne pertraktacje handlowe, 
mające za zadanie bliższe o- 
kreślenie wzajemnych obro­
tów na najbliższy rok.

Chińskie Poparcie 
Dla Rządu Sihanouka

Tokio. (UPI) — Rząd pe­
kiński oficjalnie dziś ogłosił, 
że udzieli wszelkiego popar­
cia dla kambodżańskiego “rzą­
du na wygnaniu”, stworzone- 

I go przez, obalonego przez par- j 
i lament, księcia Sihanouka. 
Chińska pomoc ma mie'’- cha­
rakter wojskowy i finanso-1 
wy.

Budownictwo nowych do­
mów rodzinnych cierpiało od 
roku na zastój z powodu głó­
wnie braku specjalnych fun­
duszów na ten cel.

Nowy Prezydent 
Libanu

Bejrut. (UPI)— Suleiman 
Franjieh — zastał wybrany 
przez parlament zaledwie je­
dnym głosem większości, no­
wym prezydentem Libanu.

Według opinii kół politycz­
nych Franjieh będzie się sta­
rał utrzymać dotychczasową 
politykę Libanu umiarkowa­
nego kursu prozachodniego i 
unikania wciągania się w 
wojowniczą politykę pozosta­
łych państw arabskich. W 
związku z tym należy się 
spodziewać wewnętr z n y c h 
trudności z palestyńskimi 
partyzantami, którzy z Liba­
nu pragną uczynić jedną ze 
swych baz wypadowych prze­
ciw Izraelowi.

Onuszczają 
Wietnam

Sajgon, Wietnam Południo­
wy. (UPI) — 615 strzelców 
morskich z oddziałów wspo­
magających. zaczyna się dziś 
załadowywać na statek, ce­
lem opuszczenia Wietnamu, 
w kierunku baz US w Japo­
nii.

Da dnia 16 października, 
zgodnie z planem prezydenta 
Nixona, dalszych 50,000 żoł­
nierzy ma być wycofanych z 
Indochin.

5 Polaków Prosi 
o Azyl w Danii

Kopenhaga. (DP) — Poli­
cja duńska podała, że 5 Pola­
ków po przyjeździe do Ko­
penhagi zwróciło sie z prośbą 
o azyl polityczny. Jak okaza­
ło się. porwali oni mały ku­
ter, którym przepłynęli przez 
Bałtyk. Kapitan i jedna oso­
ba załogi kutra poprosili o 
odesłanie do Polski.
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Sułtan Maskatu i Omanu 
Said ibn Tajmur został pozba­
wiony władzy przez własnego 
syn, ibn Kabasa, który zama­
chu stanu dokonał przy po­
mocy przekupionych, źle opła­
canych strażników pała­
cowych. Said ibn Tajmur ab- 
dykował na rzecz swego syna 
i udał się do Anglii, gdzie 
przebywa obecnie w szpitalu, 
ponieważ w czasie zamachu 
został ranny. Nowy sułtan ma 
28 lat i studiował w W. Bry­
tanii. Oświadczył on, że doko­
nał przewrotu, ponieważ oj­
ciec jego nie czynił nic, aby 
bogactw kraju, płynących z 
eksplotacji ropy naftowej, 
użyć dla poprawienia położe­
nia ludności. Ibn Kabas obie­
cał przeprowadzić w sułtana­
cie daleko idące reformy.

Maskat (po angielsku: Mus­
cat) i Oman jest niepodleg­
łym sułtanatem związanym 
z W. Brytanią układem o 
przyjaźni i handlu. Obszar: 
82.000 mil kw. Ludność: 750,- 
000. Stolica: Maskat. Głową 
państwa i władcą politycz­
nym był od 1932 roku obalony 
właśnie sułtan Said ibn Taj­
mur. Był to jeden z najwięk­
szych . dziwaków i despotów. 
Na jego rozkaz na terenie suł­
tanatu zabronione było pale­
nie w miejscach publicznych, 
noszenie obuwia i okularów. 
W Maskacie i Omanie nie wy­
chodził żaden dziennik, nie 
było radia i telewizji. Miesz­
kańcy sułtanatu mogli ze sobą

Pamiętaj, że wobec 
zmuszenia narodu, pol­
skiego, do milczenia, 
“Dz. Związkowy” jest 
jedynym jego wolnym 
głosem.

w miejscach publicznych roz­
mawiać najwyżej 15 minut.
W Izolacji Od Świata

Sułtan mieszkał w silnie 
strzeżonym, wspaniałym pała­
cu w Salalab, oddalonym oko­
ło 600 mil od stolicy — Mas­
katu. Poza bazami brytyjski­
mi, tylko w pałacu znajdował 
się telefon . i radio. Cudzo­
ziemcom wjazd na teren suł­
tanatu był zabroniony. Said 
ibn Tajmur osobiście wyda­
wał wizy przedstawicielom 
władz brytyjskich oraz tech­
nikom zatrudnionym w rafi­
neriach nafty. Na palcach 
jednej ręki można policzyć 
dziennikarzy brytyjskich, któ­
rym udało się odwiedzić Mas­
kat i Oman. Kraj ten nie był 
członkiem ONZ i stosunki dy­
plomatyczne utrzymywał je­
dynie z Londynem, Washing­
tonem i New Delhi.

Mimo wielkich bogactw, ja­
kimi dysponował (roczne do­
chody z eksplotacji złóż ropy 
naftowej wynosiły 75 min 
dolarów) ibn Tajmur był nie­
zwykle skąpy. Nie dawał pie­
niędzy nawet najbliższej ro­
dzinie, od. której zresztą się 
zupełnie odseparował. Syn, 
który go obalił, znajdował się 
od 4 lat w areszcie domowym. 
Nie dopuszczał do siebie rów­
nież przywódców szczepów 
mieszkających w Maskacie i 
Omanie. Ulubioną lekturą ibn 
Tajmura było czasopismo 
“Playboy”.

Angielskie Kłopoty z Dostawą
Broni Dla Południowej Afryki

Przepowiednia 
Masowych Śmierci 
Dla Los Angeles

Seattle. (UPI)—Dr. Willard 
Libby, naukowiec, zdobywca 
nagrody Nobla, przepowiada 
dla Los Angeles tragiczne 
skutki skażenia powietrza w 
najbliższej przyszłości. Twier­
dzi on, że nasilenie dwutlenku 
węgla wywoła taki kryzys 
skażenia powietrza, ze ludzie 
w Los Angeles będą wtedy 
masowo umierać.

Mimo takiej nieszczęsnej 
wróżby dla Los Angeles, Dr. 
Libby jest optymistą i twier­
dzi, że “człowiek opanuje pro­
blem skażenia i uratuje się od 
zniszczenia”.

Dr. Libby wyliczył następu­
jące główne źródła skażenia 
powietrza— samochody, elek­
trownie i rafinerie nafty. 
Przemysł samochodowy musi 
znaleźć sposób “chwytania” 
gazów spalinowych i nie pusz­
czania ich w powietrze — 
twierdzi Dr. Libby. Musi to 

! się stać do 1975 roku. Ale naj­
mniej dwie generacje przeży- 

| ją zanim człowiek rozwiąże 
problemy skażenia — powie- 

i dział Dr. Libby.

(FEI) — Uzbrojone bojów­
ki komunistyczne, działające 
od lat w Polsce pod nazwą 
Ochotniczej Rezerwy Milicji 
Obywatelskiej (ORMO), liczą 
obecnie około 240,000 człon­
ków. Jednak udział w ich sze­
regach młodzieży jest zniko­
my, jak o tym informuje co 
jakiś czas prasa reżymowa. 
Nawet młodzież nalężąca do 
dwóch komsomolskich orga­
nizacji — Związku Młodzieży 
Socjalistycznej (ZMS) i 
Związku Młodzieży Wiejskiej 
(ZMW) — nie śpieszy się do 
“społecznej” służby w ORMO.

“Z jednej strony — pisze 
np. “Gazeta Białostocka” (8. 
7.) — można i wypada cieszyć 
się z systematycznego wzro­
stu szeregów ORMO”, ale gdy 
“jednocześnie wypadnie nam 
kreślić sylwetkę członka 
ORMO to z reguły jakoś wy­
chodzi, że jest to człowiek 
starszy wiekiem, a w każdym 
razie niemłody”. W woje­
wództwie białostockim “wiele 
uwagi temu zagadnieniu” po­
święcają zarówno Wojewódz­
ki Społeczny Komitet ORMO 
i Wojewódzki Sztab ORMO, 
jak i instancje partyjne, ale 
wyniki różnych ich zabiegów

Sprawa dostaw broni dla 
Płd. Afryki staje się bardzo 
poważnym kłopotem dla rzą­
du brytyjskiego, zwłaszcza 
wobec stanowiska zajmowa­
nego przez “białe” kraje Com- 
monwealthu.

Korespondenci zagraniczni 
piszą, że ostrość i powszech­
ność sprzeciwów zaskoczyła 
min. Douglas-Home’a. Ponie­
waż odpowiedzi premierów 
Commonwealthu na list prem. 
Heatha nie były ogłaszane, nie 
wiadomo dotychczas ile było 
odpowiedzi negatywnych a ile 
pozytywnych.

W Londynie oświadczono, 
że konsultacje mnędzy rzą­
dem brytyjskim i rządami 
Commonwealthu potrwają 
wiele miesięcy,' co mogłoby 
oznaczać odłożenie decyzji na 
dłuższy czas.

Prem. Trudeau w liście do 
prem. Heatha w imieniu rzą­
du kanadyjskiego wyraził 
sprzeciw przeciwko sprzeda­
waniu broni Płd. Afryce. Ka­
nada poddaje rewizji poprzed­
nie stanowisko dopuszczające 
sprzedaż części zamiennych do 
broni. Jedna z firm kanadyj­
skich, Polymer (produkty 
petro-chemiczne) rezygnuje z 
interesów w Płd. Afryce na 
prośbę rządu.

Obok Tanzanii — Uganda, 
jak wynika z listu prez. Obote 
do prem. Heatha zapowiedzia­
ła, że opuści Commonwealth 
jeśli rząd brytyjski wznowi 
dostawy broni dla Płd. Afry­
ki. Zambia zajmie takie same 
stanowisko (wiceprez. Ka- 
pwepwe powiedział na de­
monstracji młodzieży w Lu- 
sace, że W. Brytania, nawet z 
pomocą Płd. Afryki, przegra­
łaby wojnę z Sowietami). 
Protestował również premier 
Trinidadu, Williams.

Opozycja N. Zelandii ata­
kuje rząd za bierne stanowi­
sko w tej sprawie.

Po uchwaleniu przez Radę 
Bezpieczeństwa rezolucji roz­
szerzającej zakaz dostaw bro­
ni do Płd. Afryki na części 
zamienne, inwestycje w miej­
scowym przemyśle zbrojenio­
wym, udzielanie licencji na 
produkcję i sprzedaż paten­
tów oraz szkolenie zagranicą 
płd. afrykańskich wojsko­
wych — państwa afrykańskie 
(z poparciem Finlandii i Ne­
palu) wystąpiły w Radzie 
przeciwko Płd. Afryce o nie­
zwłoczne przekazanie ONZ 
mandatowego terytorium płd. 
zach. Afryki. Następnie pro­
jektują zwołanie Rady Bez­
pieczeństwa w sprawie Ro­
dezji i kolonii portugalskich.

zmierzających do odmłodzenia 
ORMO są raczej niewielkie. 
Okazuje się bowiem, że na 
blisko 12,000 członków ORMO, 
działających w tym woje­
wództwie, “udział członków 
Związku Młodzieży Wiejskiej 
wyraża się skromną liczbą o- 
koło 480 osób”, a Związku 
Młodzieży Socjalistycznej jest 
też “bardziej niż skromny, bo 
niewiele ponad 400 osób”.

Cytowany dziennik stwier­
dza, że “obie organizacje mło­
dzieżowe ZMS i ZMW, nie­
wiele dotychczas zrobiły w 
dziedzinie pozyskiwania 
członków ORMO i większego 
powiązania w działalności 
programowo-organizacyjnej”. 
Tymczasem ORMO stwarza 
jakoby “młodzieży duże moż­
liwości rozwinięcia swych za­
interesowań, doskonalenia u- 
miejętności”. Dziennik twier­
dzi, iż “nie jest prawdą, że 
młodzież nie interesuje się 
pracą ORMO. Wręcz prze­
ciwnie — nowe formy pracy 
tej organizacji, oparte na dzia- 
ł a 1 n o ś c i społeczno-wycho­
wawczej (?!), są czynnikami 
które przyciągają ludzi mło­
dych”. W końcu pismo infor­
muje, że “ostatnio Zarząd Wo­
jewódzki ZMW wziął się bar­
dziej energicznie do sprawy 
rozbudowy ORMO. Podjęto 
kilka nowych inicjatyw, ze­
brano w celu upowszechnię-, 
nia doświadczenia młodych 
członków ORMO, działają­
cych w środowisku wiejskim. 
Jest to dopiero początek, ale 
początek obiecujący, gdyż 
mniej deklaratywny, a bar­
dziej konkretny w realizacji”. 
Czy taką samą inicjatywę 
podjął ZMS, “Gazeta Biało­
stocka” nie informuje.

Jak widać z tych zapowie­
dzi, dopiero obecnie podjęty 
zostanie energiczny werbunek 
młodzieży do szeregów tych 
komunistycznych bojo wek, 
stworzonych jak wiadomo w 
lutym 1946 r. przez osławione­
go ministra Bezpieki, S. Rad­
kiewicza. Można mieć wątpli­
wości, czy zapowiadana akcja 
odmłodzi szeregi ORMO. Po­
dobnych zapowiedzi w róż­
nych okresach po wojnie było 
więcej, ale odsetek młodzieży 
w ORMO nie zwiększył się. 
Bojówki te bowiem są nie 
tylko do “ochrony porządku 
publicznego”, “poprawy stanu 
bezpieczeństwa” w miastach, 
na wsi i na drogach, ale w 
różnych akcjach pacyfikacyj- 
nych, przeprowa dzanych 
wspólnie z milicją i Bezpieką. 
Zadaniem ich jest także infor­
mowanie władz bezpieczeń­
stwa o nastrojach ludności, 
podawanie miejscowych wro­
gów i krytyków “władzy lu­
dowej”. Jak wiadomo sieć 
szpicli-informatorów ORMO 
jest częścią szeroko rozbudo­
waną! przez gen. Moczar a sie­
ci szpicli na ferenie całego 
kraju. Młodzież nie chce u- 
czestniczyć w tej akcji i dla­
tego niewielki jej odsetek na 
terenie kra i u należy do boj­
ówek ORMO.

PASTOR DANIEL J. BERRIGAN traktuje całą sprawę 
z uśmiechem. Berrigan, lat 49, został aresztowany przez 
agentów FBI (na zdjęciu zaraz po aresztowaniu) i zosta­
nie osadzony w więzieniu w Lewisburg, Pa., gdzie spędzi, 
zgodnie z wyrokiem sądu 3 i pół roku, za zniszczenie 
dokumentacji wojskowej komisji poborowej.

Dewaluacja Sucre
Quito. Ekwador. (UPI) — 

Waluta Ekwadoru, zwana su­
cre, uległa w niedziele dewa- 
luacii o nroeent, celem po­
prawy ekonomii kraju.

Dotąd jeden dolar równał 
się 18 sucre, a po dewaluacji 
jeden dolar wynosi 25 sucre.

EUGENIA i JERZY
STOLARCZYK 

Polski 
Program Radiowy

Założony w 1927 roku

WXEN
106.5 FM—Cleveland. Ohio 
Środa i Piątek. 7:30 wiecz. 
Niedziela. 10:30—11:30 rano 

Travel from city to campus 
suburbs in a smart cape.

SEW - EASY cape — wrist 
3i length, with or without em­
broidery! For wool, blends. Pattern 
7287: transfer, printed pattern 
S(10-12); M (14-16); L(18-20). 
State Size.

FIFTY CENTS for each pattern
— add 25 cents for each pattern 
for Air Mail and Special Handling. 
Send to Alice Brooks c/o Polish 
Daily Zgoda, Needlecraft Dept., 
Box 163 Old Chelsea Station, New 
York, N. Y. 10011. Print Name, 
Address, Zip, Pattern Number.

NEW 1971 Needlecraft Catalog
— more Instant fashions, knits, 
crochets, quilts, embroidery, gifts. 
3 free patterns. 50c.

NEW Complete Instant Gift 
Book — over 100 gifts for all ‘ •- 
casion's, ages. Crochet, tie> dye, 
paint, decoupage, knit, sew. quilt, 
weave.— more. $1.00.

Complete AfgJ.a.n Book — fash­
ions, pillows, gifts, more ! $1.00.

“16 Jiffy Rugs” Book. 50c. 
“50 Instant Gifts” Book. 50c. 
Book of 12 Prize Afghans. 50c.
Quilt Book 1—16 patterns. 50c^
Museum Quilt Book 2 — patterns 

for 12 unique quilts. 50c. Book 3. 
“Quilts for Today’s Living”. 15 
patterns. 50c.

Amb. Buffum (USA) 
wstrzymał się od głosowania 
w Radzie Bezpieczeństwa o- 
świadczając, że tak daleko 
idąca rezolucja osłabia po­
przednie, nawołujące do zaka­
zu dostaw broni. Amb. Chayet 
(Francja) nie uzasadnił 
wstrzymania się od głosowa­
nia.

Ambasador sowiecki Zacha­
rów oświadczył, iż wstrzyma­
nie się od głosowania St. Zje­
dnoczonych, W. Brytaniii i 
Francji budzi “ostry niepo­
kój”.

W ub. tygodniu Francja 
przekazała załodze płd. afry­
kańskiej pierwszy z 3 zamó­
wionych przez Płd. Afrykę o- 
kręt podwodny. Załoga była 
przeszkolona w Tulonie.

Min. informacji rządu nige- 
ryjskiego Kano zapowiedział, 
że Nigeria opuści Common­
wealth jeśli W. Brytania zde­
cyduje się na dostarczanie 
broni Płd. Afryce.

Ogłoszono w Genewie list 
dra E. Carson Blake’a sekr. 
generalnego Światowej Rady’ 
Kościo łów (protestanckich) 
do Brytyjskiej Rady Kościo­
łów, w którym ostrzega on, 
że dostarczanie broni sprawi­
łoby wrażenie, iż W. Brytania 
udziela poparcia “rasistow­
skiemu tyrańskiemu systemo­
wi” jaki panuje w Płd. Afry­
ce. Decyzja sprzeczna z zasada­
mi chrześcijańskimi potwier­
dziłaby przeświadczenie naro­
dów afrykańskich, iż nie mo­
gą one liczyć na sympatię i 
poparcie w świecie zachod­
nim.

Dz. Pol. — Londyn

Obalony Przez Własnego Syna 
Sułtan Maskatu Był Despotą

Feudalne Stosunki w Maskacie i Omanie

7287
SIZES 

S—10—12 
M-14-16 
i_18_20

’W W US Lotnictwie
Sierżant sztabowy Francis A. 

Łagowski, którego rodzice miesz­
kają w Chicago, odznaczony zo­
stał onegdaj Medalem Zasługi za 
wybitną służbę pełnioną w Sia- 
mie, na funkcji technika i zbrój- 
mistrza na lotnisku U-Tapao. 
Obecnie pełni on służbę w 456 
szwadronie zaopatrywania w ba­
zie lotnictwa w Beale, Kalifornia. 
Ukończył on w 1959 roku średnią 
szkołę techniczną Gordona.

* * *
Sierżant lotnictwa Lawrence R. 

Breziński, (rodzice mieszkają w 
Chicago) — przybył onegdaj do 
służby w bazie w Ellsworth, S. D., 
otrzymując przydział do 280 ^szwa­
dronu pocisków rakietowych, je­
dnostki Lotnictwa Strategicznego. 
Był on uprzednio w Tan Son Nhut 
w Wietnamie. Ma ukończoną w 
1967 roku średnią szkołę Tuley, 
a potem uczęszczał na Uniwersy­
tet stanu Maryland.

* * >!«
Lotnik 1 klasy David Smaron, 

którego rodzice pp. Stanley Sma­
ron mieszkają w Hammond, Ind., 
znajduje się w służbie w Da Nang, 
w Wietnamie. Jest 'on specjalistą 
precyzyjnych przyrządów pomia­
rowych i ma przydział do 366-go 
Taktycznego Skrzydła Myśliwców. 
Uprzednio był w służbie w bazie 
lotnictwa w Myrtle Beach, S. C. 
Ma ukończoną średnią szkołę O 
D. Mortona, po której uczęszczał 
na Uniwersytet w Lafayette, Ind.

* * ❖
Lotnik Glenn R. Mirocha — 

(rodzice pp. Chester S. Mirocha, 
mieszkają w Des Plaines, Ill.), 
ukończył onegdaj w bazie lotni­
czej w Keesler, Miss — kurs kon­
trolerów ruchu lotniczego i przy­
dzielony został do bazy w Davis 
Monthan, Arizona, w Air Force 
Communications Service. Posiada 
ukończoną w 1968 roku średnią 
szkołę Main West.

* * *
Sierżant Lotnictwa Henry M. 

Woszczyna, którego ojciec p. Ted 
Woszczyna mieszka w Chicago, 
zdobył onegdaj tytuł Wybitnego 
Lotnika w bazie lotnictwa Moun­
tain Home, w Idaho. Jest on spe­
cjalistą lotów pozorowanych i 
zdobył swe wyróżnienie za wzoro­
we pełnienie służby. Posiada teraz 
przydział do Komendy Taktycz­
nego Lotnictwa, które zapewnia 
jednostki 'bojowe dla wsparcia 
— amerykańskich sił lądowych. 
Ukończył w 1966 roku szkołę te­
chniczną Gordona, a potem uczę­
szczał do Boise (Idaho), stanowe­
go kolegium. Matka sierżanta 
Woszczyny już nie żyje.

Epidemia Cholery 
Na Bliskim Wschodnie

Bejrut. (UPI)— Jak do­
noszą z Syrii, zachodzi po­
dejrzenie przerzutu cholery 
na Bliski Wschód po zgonie 
2 osób w Bejrucie. Nie wy­
dano na razie* ostatecznego 
orzeczenia. O wypadkach po­
dejrzanych zgonów donoszą 
także z Egiptu.

Five Partners!
PRINTED PATTERN

9.
■fl

•C

o -o
0 o
O <J

4952
8-16 

10/2-20/2

Plan a marvelous Fall - Winter 
wardrobe around these flattering 
princess coordinates. Included— 
coat, dress, tunic? skirt, over­
blouse.

Printed Pattern 4952: NEW 
Half Sizes lO'A, 121-. 14’/. 16%, 
18%, 20%. NEW Misses’ Sizes 8, 
10, 12. 14. 16.

SEVENTY FIVE CENTS — for 
each pattern; add 25 cents for each 
Pattern for Air Mail and Special 
Handling. ,

Send to Anng Adams c/o PO­
LISH DAILY ZGODA 10 Pattern 
Ospt., 343 West 17th Street. New 
York. N. Y. 10011. Print NAME. 
ADDRESS, with ZIP, SIZE and 
STYLE NUMB’ R.

Dynamic, fashion changes in 
new Fall-Winter Pattern Catalog. 
Free Pattern Coupon. 50c IN­
STANT SEWING BOOK — cut, 
fit, sew modern wav. $1.00 IN­
STANT FASHION BOOK — ward­
robe planning secrets, flattery, 
accessory tips. $1.00.

J. I. Kraszewski

DWIE KRÓLOWE
87—----- (Ciąg Dalszy)

Stali tak wszyscy ze smutnymi twarzami, gdy Boner po­
słyszał chód, a że się tu nikogo ani spodziewał, ani życzył 
sobie, poszedł ku drzwiom. Ukazał się w nich z twarzą po­
mieszaną, trwożliwie Dudycz, jak zwykle fantastycznie i 
śmiesznie ustrojony, co przy jego twarzy, postarzałej i brzyd­
kiej, odbijało dziwnie i ciekawe oczy Decyusza ściągnęło.

Marsupin, który tego sernego człowieka wielkim stra­
chem nabawił, ale go cenił, bo mu służył dobrze, poznawszy 
z miny, iż troskę jakąś niósł z sobą, postąpił ku niemu. Boner 
skinieniem głowy go witał.

— Z zamku idziesz? — spytali.
— Tak jest — zawołał głosem niespokojnym Dudycz. 

Znowu podle zamku kilku ludzi zapowietrzonych zmarło. 
Strach wielki u nas. Ks. Samuel nalega, aby stary król jechał 
do Nowego Miasta albo na Mazowsze, gdziekolwiek bądź, 
byle w miejsce bezpieczne. Rozumie się, że królowa Bona 
samego go nie puści.

— A August? — zapytał Marsupin.
Dudycz ruszył ramionami.

' — Nie wiem — rzekł, — ale zdaje się, że jego prędzej 
jeszcze wyprawią. Bona chwyciła się muru, aby małżeństwo 
rozdzielić. Mowa jest o tern, aby król młody jechał sam na 
Litwę, a królestwo z młodą królową do Korczyna.

Wszyscy milczeli chwilę, Marsupin się oburzył pierwszy.
— Znowu coś nowego! — zawołał. — Królowa Elżbieta 

na to pozwolić nie powinna i oświadczyć, że pojedzie z mę­
żem. Nie jest niewolnicą, jest małżonką . . . ma obowiązki!

Nikt się nie odzywał przez długą chwilę. Marsupin od­
wrócił się do Bonera.

— Gdyby podróż się nie po myśli składać miała —rzekł 
— pan Boner ma moc jej przeszkodzić.

— A to jak? — spytał podskarbi.
— Łacno — rzekł Marsupin. — Młodemu panu królowi 

na Litwę pieniędzy będzie potrzeba; gdy ich mu nie dacie, 
nie poślą go. •

— Albo pieniądze w mej woli? — odparł Boner. — Pod 
moim kluczem, prawda, ale nie ja rozporządzam. Zresztą na 
co się to zdało? Królowa Bona ma więcej w Chęcinach, niż 
ja w królewskim skarbcu w Krakowie; uprze się, to da 
synowi pieniędzy.

— Skąpa jest — odparł Marsupin.
— Ale nie tam, gdzie jej idzie o panowanie — rzekł 

Boner — nie pożałuje na nie!
Dudycz, słuchając, przewracał oczyma, widocznym było, 

że mu coś po głowie chodziło, z czym się odkryć' wahał. 
Wziął Marsupina w stronę.

— Wieoie — rzekł — mnie się zdaje, że pora przyszła, 
gdy ja przy jednym ogniu dwie pieczenie upiekę, swoją 
i waszą.

— Jakie? — zapytał Marsupin, który w rozum i prze­
biegłość Dudycza nie wierzył.

— Jeżeli król młody wyjedzie a porzuci swą Włoszkę, 
pora będzie się swatać do niej i was od niej uwolnić.

Rozśmiał się Włoch.
— Słuchaj no — rzekł — albo ci ją Bona da, a wtenczas 

nam po niej nic; albo, jeśli się to na co przydać nam może, 
nie dopuści.

Dudycz potrząsnął głową.
— Zobaczymy — rzekł — ale ja wam tylko to z góry 

zapowiadam, że kto mi do Włoszki pomoże, temu ja służyć 
będę.

— Choćby Bonie? — spytał Marsupin.
— Choćby staremu szatanowi! — zawołał zapalony 

Dudycz.
Wieczór nadszedł, wniesiono światło, w ulicy ruch nie 

ustawał. Wyglądano oknami, dwa czy trzy wozy z trumnami 
przesunęły się pod oknami.

— Mrą ludzie okrutnie — odezwał się Boner — Nie idzie 
zatem, aby to już powietrze być miało, lecz śmiertelność z 
upałów duża. Ja jeszcze w mór nie wierzę.

— Ba! — przerwał Marsupin — widziałem kilku dokto­
rów; starsi, 00 już patrzyli na powietrze, twierdzą, iż na 
trupach znaki jego widzieli: sine plamy i wrzody. Nie szerzy 
się ono jeszcze zbyt gwałtownie, lecz że przyszło, to pewna.

— Różnie twierdzą — rzekł Boner; — lecz jeżeli istotnie 
żaraza się wzięła, nic pilniejszego nad to, by dwór stąd wy­
prawić. Na królu naszym starym i życiu jego leży wiele.

Rozmowa o powietrzu rozpoczęła się nieśmiało, bo ni­
komu o nim mówić nie było miło; a ci, 00 wierzyli, iż mór 
się nie szerzył, woleliby byli o tym wątpić. Lecz z każdą 
chwilą smutne wiadomości się potwierdzały. Pomimo spóź­
nionej godziny, Boner postanowił jechać na zamek i konia, 
który zawsze w pogotowiu stał, podać sobie kazał. Chciał 
oznajmić królowi o przybyciu Decyusza i dowiedzieć się, 
co myślano i zamierzano na zamku.

Gości więc pożegnawszy, bo młody Decyusz do ojca wra­
cał, sam w bramie dosiadł spokojną szkapę i dwom pachoł­
kom rozkazawszy za sobą jechać,, ruszył do zamku.

W ulicach pusto już było, ale w niektórych miejscach, 
tam gdziekolwiek przypadek śmierci się trafił, cisnęli się 
ludzie, dowiadując.

Wprawnemu oku podskarbiego łatwo rozpoznać było 
niezwykły stan miasta, jakby w przededniu klęski. Wszędzie 
po ulicach, pod domostwami zamiżniej szych, po ulicach dy­
miły palące się liście i zioła różne, a że powietrze było 
ciężkie, gorzkie dymy przepełniały je i oddychać było trudno. 
Tu i ówdzie przesuwał się za latarką ksiądz z wiatykiem, 
o którym dzwonek chłopca oznajmywał. Gdzieniegdzie z 
wrót buchała wrzawa niespokojna, a jak się to pod najcięższe 
czasy dzieje, gdy trwoga ludziom głowy odejmuje, gospody, 
browary, piwnice pełne były ludzi, 00 się chcieli odurzyć i z 
trunku zaczerpnąć odwagi.

Na zamek z trudnością wpuszczano, ale Boner miał klucz 
od furty każdego czasu.

W izbie sypialnej króla postrzegł światło, równie, jak 
w komnatach starej pani, około których na galeriach prze- 

. mykały się kobiety i służba. Około króla starego nikogo już 
nie było z Rady, kapelan tylko, starych dworzan kilku i dok­
tór polak .

Zygmunt zabierał się do spoczynku.
Boner, chcący się coś dowiedzieć, nikogo nie znalazł w 

pustych antykamerach nad drzemiącego na ławce, na kiju 
swym spartego Stańczyka, który, gdy nie błaznował, do asce­
ty i filozofa podobniejszym był, niż do trefnisia.

Podskarbi zbliżył się do niego.
— Czołem! — rzekł.

(Ciąg Dalszy Nastąpi)
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army with- 
Ukraine, the

Polish 
PolandThis is not the place, nor do I 

have the time to give you a full 
account of the Polish-Soviet war 
that began with the intrusion of 
the Red Army into Poland in Feb­
ruary 1919- In 1919 the Poles were 
successful in expelling bolshevik 
units from the Polish area and in 
halting Soviet advances to ap­
proximately a line which later, 
by the peace treaty of Riga, was 
established as the definite Polish- 
Soviet boundary.

Miesięczne zebranie Wy­
działu Stanowego Kongresu 
Polonii Amerykańskiej odbę­
dzie się w środę, 19-go sierp­
nia, o godz. 7:30 wieczorem, 
w Domu Wydziału 1838 W. 
Division ulica.

Na porządku dziennym — 
sprawozdania z obrad, uchwał 
i postanowień 8-ej Krajowej

i Se- 
the 

Pil- 
the 
and 

from

Pilsudski achieved his first ob­
jective. Kiev was captured on 
May 6, but Petlura was unable to 
overocome the indifference of the 
Ukrainian masses and did not 
mobilize the 20 divisions he had 
hoped for. Furthermore, a Soviet 
cavalry army under Budienny, 
almost 100,000 strong, transferred 
from the Caucasian front, broke 
through the Polish lines and 
threatened to cut off the Polish 
forces in the Kiev

The commander of the Polish 
army and head of state, Joseph 
Pilsudski, decided on a preemp­
tive strike to smash the Soviet 
concentration before is could be 
completed. Concluding a military 
and political agreement with 
meon Petlura, the head of 
anticommunist Ukrainians, 
sudski decided to expel 
Soviets from the Ukraine, 
then, by a flanking attack I 
the south, to destroy the Soviet 
concentration in the ^iorth. This 
plan also had another objective: 
By liberating the Ukraine and giv­
ing Petlura a chance to organize 
his country, the Polish front with 
Soviet Russian would have been 
reduced from 900 to 620 miles.

‘'Dniem Kościelnym”, celem 
wyrazu uznania dla działal­
ności lokalnej wielu kościołów 
oraz ugrupowań religijnych. 
Sobota z kolei będzie “Dniem 
Familijnym” ponieważ pro­
gram wystawy szczególnie 
uhonoruje zwiedzających w 
rodzinnym gronie. Uroczyste 
zamknięcie wystawy odbędzie 
się w niedzielę dnia 30-go bm.

W normalne dni tygodnia 
wystawę będzie można zwie­
dzać od godz. 6:30 po południu 
do gcidz. 10:30 podczas gdy w 
piątek o godz. -1-ej po połu­
dniu. W sobotę i niedzielę wy­
stawa będzie otwarta w go­
dzinach od 3-ej do 11-ej po 
południu.

Dotychczas są jeszcze wolne 
funkcje do objęcia a więc 
chętni do pracy nad organi­
zacją i realizacją programu 
wystawy proszeni są o zgło­
szenie się do biura Logąn 
Square Neighbourhood Asso­
ciation pnr. 2641 przy Milwau­
kee Ave. tel. EV 4-4370. Wstęp 
na wystawę jest bezpłatny. 
Zapewniony jest również nie­
odpłatny parking dla przyby­
łych własnymi samochodami.

westward with the in- 
of encircling the 
The situation in 
critical.

A lively diplomatic correspond­
ence between London and Moscow 
led to a British proposal for an 
armistice on quite humiliating 
terms for Poland. The Soviets 
cynically rejected this proposal as 
damaging to Polish interests. Now, 
with their armies steadily ad­
vancing into Poland, the Kremlin 
leaders did not desire peace: they 
ha’d their own designs for Poland 
and for the rest of Europe.

The Soviet commander of the 
Northern sector of the Polish 
front, Tukhachevsky, in an order 
of the day to his soldiers on July 
2, asked for greater efficiency be­
cause, as he'assured them, “in the 
West is decided the destiny of 
world revolution. The world con­
flagration will pass over the dead 
body of Poland.”

In mid-July, in an appeal to the 
population of Russia and the 
Ukraine, Soviet Commissioner of 
War Trotsky wrote: “In order to 
assure to the Polish people an 
honest peace, an honest frontier, 
and a brotherly neighbor, Russia 
... it is necessary that the Polish 
working people discard their 
rulers, ... it is necessary that the 
Polish workers and peasants chase 
away their capitalists, their land 
owners, their suppressors, and that 
they establish soviet rule in their 
country, a government of workers 
and peasants . . .”

On August 6 Moscow set up on 
Polish soil, in Bialystok, a Polish 
Revolutionary Committee which 
advertised itself as the revolu­
tionary government of Poland. 
The infamous Feliks Dzierzinski 
was its leading figure.

I could go on with, at least a 
dozen statements by Soviet lead­
ers expressing the hope for a 
Soviet Poland after victory of the 
Red Army. At the meetings of 
the second congress of the Com­
munist International that took 
place in Moscow from July 23 to 
August 7, 1920, Soviet and foreign 
communist leaders expressed the 
hope that the defeat and occupa­
tion of Poland would be only the 
first step toward the goal of a 
communist Europe.

Thus, the Poles were well aware 
of the danger. A government of 
national unity with the participa­
tion of all political parties, from 
the right to the left, excluding 
only the communists, was created. 
It issued an appeal for volunteers 
which had remarkable success. 
University students, boys and 
girls, joined the ranks and classes 
were cancelled. Older high school 
boys followed their example. The 
toughest resistance in defending 
Warsaw and Lwów was mounted 
by these volunteers under General 
Joseph Haller’s command.

It is eritibal situation, French 
General Weygand advised the 
Poles to organize a stand in 
trenches, as had been done in the 
past war in France. With barely 
25 weak divisions at his disposal 
for a front'shortened to 600 miles, 
Pilsudski declined to follow this 
advice. In his opinion, on the 
wide plains between the Vistula 
and the Bug Rivers only a war 
of movement could be effective. 
Pilsudski conceived a plan for a 
breakthrough at the weakest point 
between Tukhachevsky’s Northern 
army and the Southern army of 
Budienny. After breaking through, 
the Polish strike force would turn 
to the north, encircling Tukha­
chevsky’s division facing Warsaw. 
This plan relied on key intelli­
gence information about the weak­
ness of Soviet forces in the wide 
area between the two Soviet 
armies. The foreign advisers were 
sceptical about such a risky opera­
tion, but Pilsudski was confident 
of success.

The offensive from the Wieprz 
River, as this operation became 
known, started in the early hours 
of August 15. During the first 
two days it met little resistance, 
and the Polish units, using taxis 
whose drivers volunteered their 
services and peasant horsedrawn 
buggies, advanced some 4o miles 
behind Tukhachevsky’s Warsaw 
front. The intelligence received by 
the Poles was correct. On the eve­
ning of August 17 Tukhachevsky s 
front facing Warsaw was smashed. 
At the end of the third day, on 
the evening of August 18, the 
Polish victory was apparent. By 
the end of the fifth day,' on the 
evening of August 20, Tukhachev­
sky’s army was decisively beaten 
and its remnants were in full re­
treat. Of the total of
Tukhachevsky's army, 66,000 be­
came prisoners of war, some 40,- 
000 crossed the German frontier 
into East Prussia, where they 
tćere disarmed and interned, and 
another 50,000 were in a most dis­
orderly flight eastward. The num­
ber of Soviet dead could 
be exactly established.

J (To be Continued)

With the Polish 
drawing from the 
original plan for a flanking of­
fensive to the north had to be 
abandoned. The expected Soviet 
offensive from the north
in July and Polish army had to 
retreat along the entire front. By 
August 10 the Soviet army reached 
the outskirts of Warsaw and 
pushed 
tention 
capital, 
became

The Polish government 
to its Western allies with 
requests for help. Not for allied 
divisions did the Poles ask, but 
for arms, ammunition, and sup­
plies. Germany and Czechoslova­
kia, under the pretext of neutral­
ity, blocked the transportation of 
military goods through their terri­
tories. The only way open for 
this aid was Danzig, through

W Piątek Uroczyste Otwarcie 
“Logan Square Street Fair”

Of The
During the winter of 1919

1920 tipis front was almost in­
active. Neither party undertook 
major operations. But the with­
drawal of French, British and 
American units from Archangel, 
Murmansk, and Siberia, the defeat 
of the anticommunist forces under 
Kolchak and Denikin, and the li­
quidation of the front in the Cau­
casus permitted the Soviet high 
comand to transfer considerable 
forces to the Polish front. Polish 
intelligence learned that this 
Soviet concentration was to be 
completed by the middle of May, 
1920, when a major offensive 
against Poland was scheduled. I 
have to add here that later official 
Soviet publications confirmed the 
correctness of this information.

Wydziału
Kongresu P.A

World
which some transports did indeed 
come. However, the French and 
British were lavish only in send­
ing observers and advisers, an 
early fprm of “lend-lease of gen­
erals.”

W piątek, 21-go sierpnia zo­
stanie uroczyście otwarta trze­
cia doroczna wystawa zwana 
Logan Square Street Fair. 
Otwarcie wystawy nastąpi o 
godz. 6:30 po południu. Orga­
nizatorem Street Fair jest Lo­
gan Square Neighbourhood 
Association. Impreza będzie 
trwała 10 dni, tj. to dnia 30 
bm.

Logan Square Street Fair 
będzie zlokalizowana przy Lo­
gan Boulevard i Kedzie. W 
programie jej oprócz przewi­
dzianych- rozrywek będzie 
można zasięgnąć szeregu in­
formacji oraz znaleźć odpo­
wiedzi na wiele pytań. W wy­
stawie uczestniczyć będzie 
kilka chicagoskich stowarzy­
szeń a wśród nich American 
Cancer Society, YMCA oraz 
Northwest Mental Health 
Center.

Wśród honorowych gości, 
którzy przybędą na uroczys­
tość otwarcia wystawy jest 
senator Ralph Smith (R. 111.). 
W czasie otwarcia odbędzie 
się pokaz sztucznych ogni w 
wykonaniu ekspertów z dru­
żyny White Sox.

Drugi dzień imprezy, zosta­
nie poświęcony osiągnięciom 
przemysłu, natomiast niedzie­
la będzie dniem dla dzieci. W 
dniu tym o godz. 4-tej po po­
łudniu odbędzie się bezpłatne 
widowisko pdt. “Story-Telling 
Magician”.

W poniedziałek program | 
wystawy uczci \działalność lo­
kalnych klubów i ugrupowań 
społecznych. We wtorek lo­
kalna Partia Republikańska 
przedstawi swoich kandyda­

tów szerszej publiczności.
Środkowy program uczci 

zasłużonych obywateli miasta 
natiomiast w czwartek dziel­
nicowi demokraci przedstawią j Konwencji KPA. 
swoich kandydatów. Następny j Dr Edward Różański, prezes I 
dzień, tj. piątek, będzie tzw. JWydz. St. K.P.A. I

Battle
Principal Address by Witold 

Sworakowski, Professor Emeritus, 
Stanford University, and Associate 
Director Emeritus, of the Hover 
Institution, Consultant to the Di­
rector, Hoover Institution Stan­
ford University, delivered at the 
Observance of the 50th anniver­
sary of the Polish victory over 
Russian army in 1920.

I would like to attract your at­
tention to the fact that in Warsaw 
it is now 5 o’clock in the morning 
of August 15, just 24 hours short 
of the 50th anniversary of the 
hour when Polish army units 
started their advance in the dra­
matic five-day battle for Warsaw. 
A prominent British diplomat and 
historian called it “The Eighteenth 
Decisive Battle of the World.”

We are gathered here to cele­
brate the anniversary of this 
battle because its victorious out­
come not only secured the free­
dom and independence of the na­
tion of our ancestry, but because 
at the same time it halted the 
advance of bolshevism into Cen­
tral and Western Europe, and per­
haps beyond the confines of the 
European continent. The defeat of 
the Red Army at the gates of 
the Polish capital delayed by 25 
years the confrontation of West­
ern democracy with communist 
imperialism. The Soviet defeat at 
Warsaw was the undisputed cause 
why Lenin’s plans for world revo­
lution and for the formation of a 
World Soviet Empire had to be 
abandoned.

Little Poland, with hardly mor.e 
than a 20 million population, with 
all its weakness and backwardness 
resulting from 150 years of parti­
tions and enslavement, accom­
plished in 1920 exactly what the 
United States has been doing for 
the last 20 years with its policy of 
containment of Soviet expansion­
ism and by warding off renewed 
communist plans for world domi­
nation. Naturally, there is a tre­
mendous difference between the 
forces and resources of Soviet 
Russia in 1920 and those of the 
Soviet Union of recent years. But 
still the Polish accomplishment in 
1920 against a country with a 
population several times larger 
than that of Poland, and against 
a much stronger Red Army, was 
remarkable proof of the vitality, 
courage, and ingenuity of the 
Polish people.

Edward Błazończyk Nagrodzony 
Na Bankiecie w Pick-Congress
Przez International Polka Association j •

w* •

Jean Salomon, wiceprezeska “The International Polka 
Ass’n. wręcza Nagrodę The Polka Music Hall of Fame 
Ed. Błazończykowi.

Rok rocznie odbywa się l 
kontest ze Stanów Zjednoczo­
nych i Kanady wśród muzy-1 
kantów, grających polki 'oraz] 
propagowanie muzyki tanecz- i 
nej i rozrywkowej. Kontest i 
ten urządza The International J 
Polka Ass’n.

W obecnym roku 1970. zo­
stali wybrani i wyróżnieni, 
wchodząc do The Polka Musie 
Hail of Fame, dwaj dyrygen­
ci orkiestr rozrywkowych — 
Edward Błazończyk z Chicago 
i Frank Wojnarowski z Fair- 
field, Conn. Wybór ten nastą­
pił po głosowaniu w Institute 
of Industrial Relation przy 
Uniwersytecie Loyola.

Głosowali, spikerzy radiowi, 
kierownicy orkiestr, wytwór­
cy płyt i ich sprzedawcy, nau­
czyciele tańców, właściciele 
sal balowych i lokali rozryw­
kowych i wszyscy inni mają­
cy do czynienia z polkami w 
Stanach Zjedn. i Kanadzie.
Bankiet Dla Uczczenia 
I Wręczenia Nagród

rodaków, celem uhonorowa­
nia za wyróżnienie się z dzie­
dziny muzyki w sobotę, dnia 
8-go sierpnia w sali Great 
Hall-Pick — Congress o godz. 
12-ej w południe odbył się 
wspaniały bankiet, w którym 
wzięło udział przeszło 500 o- 
sób ze stanów Zjedn. i Kana­
dy. Podczas bankietu zostały 
wręczone nagrody dla Edwar­
da Błazończyka i Franka Woj­
narowskiego.

Mistrzem ceremonii był i 
Zyg. Sakowicz.

Edward Błazończyk, w re­
zultacie wybrania go na rok 
1970 do The Polka Musie Hall 
of Frame, otrzymał bardzo 
wiele życzeń i gratulacji, od 
wybitnych muzyków ze Sta­
nów Zjedn. i Kanady.

Życzenia z gratu I a oj a m i 
przysłał również, ponieważ 
nie mógł być osobiście obecny, 
ks. biskup Alfred L. Abramo­
wicz, sufragan archidiecezji 
chioagoskiej.
Byli Obecni

Na skutek tak bardzo po­
ważnego wyróżnienia naszych

Zebranie Alliance 
Society, Gr. 2475 ZN P

Alliance Society Gr. 2475 
ZNP odbędzie swoje posiedze­
nie w środę, 19-go sierpnia, 
o godzinie 8-ej wieczorem, w 
sali posiedżeń p. Słowika, — 
przy Milwaukee i Belmont 
Ave.

Ponieważ mamy ważne 
sprawy do załatwienia na tym 
posiedzeniu — uprasza się 
członków Grupy o liczne przy­
bycie. — Karol Bojkowski, 
prezes; Jan Wróblewski, se­
kretarz prot.

Papierowe Worki 
Do Spania 

Dla Hippiesów
Londyn, (UPI) — Angiel­

skie firmy rozpoczęły produk­
cję papierowych Worków do 
spania, w cenie 90 centów, dla 
uczestników festiwali muzyki 
młodzieżowej^

Worki są malowane w bar­
wne kwiaty i produkowane z 
materiału w typie opakowań 
do jajek.

RALPH NADER i koncern 
samochodowy General Motors 
doszli do porozumienia poza 
wokandą sądową i gigant 
przemysłowy wypłacił Nadc- 
rowi $425,000 tytułem od­
szkodowania. Nader wycofał 
złożony uprzednio w sądzie 
pozew oskarżający GM o na­
pastowanie go i naruszanie 
jego życia prywatnego po opu­
blikowaniu książki pdt. “Nie­
bezpieczny Przy Każdej Szyb­
kości”. W książce tej Nader 
wykazał kompletną ignorancję 
producentów samochodów w 
kwestii bezpieczeństwa na­
bywców pojazdów.

Wśrżd wybitnych osobistoś- 
cibyli obecni:Joseph Woods, 
szeryf powiatu Cook, obecnie 
kandydat na prezesa Rady Po­
wiatu Cook; Alojzy Mazewski, 
prezes Kongresu Polonii i Z.- 
N.P.; ks. Władysław Szczypu- 

j ła, kapelan The International 
Polka Ass’n; Adela Łagodziń- 

-ska, prezeska Z w. Polek w 
Ameryce; Lorry Górna, dyrek­
torka Zjedn. Pol. Rzym. Kat.; 
Zenon Kwiatkowski z polskie­
go programu telewizyjnego; 
Leon Kozicki, prezes The In­
ternational Polka Ass’n; Józef 
Krasowski, senator stanowy 
25-go dystryktu; aiderman 12 
wardy Siniarski oraz Jean Sa­
lomon, wiceprezeska The In­
ternational Polka Ass’n.
Podziękowanie

Edward Błazończyk otrzy­
mał jako wyróżnienie srebr­
ny puchar od swych muzykan­
tów z jego orkiestry “Versato- 
nes”, trzy medale złote oraz 
szpilkę złotą z Amerykańską 
flagą.

Wszystkim, którzy przyczy­
nili się do jego sukcesu i po­
wodzenia w dziedzinie muzy­
ki podziękował, szczególnie 
rodzicom, Antoninie i Ferdy­
nandowi Błazończyk, którzy 
mu w tym kierunku dali wy­
kształcenie, swej żonie, od któ­
rej tak wiele ma zrozumienia 
i uznania dla jego wysiłków i 
starań na polu popularnej mu­
zyki, a szczególnie dla naszych 
poleczek, wszystkim tym, któ­
rzy za nim głosowali i przy­
czynili się do jego sukcesu.

Przygotował Edward Bła- 
zończyk pieśń na cześć Matki 
i Ojca, własnej kompozycji w 
języku polskim., którą odegrał 
podczas bankietu. Słowa te i 
muzyka tak wielu obecnych ■ 
rozrzewniła, że wycisnęła łzy 
w oczach uczestników. 
Oklaskom nie było końca.

Życzymy pańu Edwardowi 
Błazończykowi powodzenia i! 
jak najlepszych osiągnięć i 
dalszych sukcesów na polu I 
muzyki.

Wycieczka 
Do Obozu A 

w Yorkville
Tow. Pań Chicago, Grupa1 

2191 Z.N.P., urządza wycie­
czkę do Obozu Młodzieżowego 
w Yorkville w środę, dnia 
19-go sierpnia. Zbiórka na 
Diversey i Pułaski dawniej 
Olson Rug Co. Autobus od­
chodzi o godzinie 9,-ej rano 
punktualnie. Panie proszone 
być przed czasem.

Po informacje proszę tele­
fonować do wiceprezeski p.. 
Ramotowskiej. EV 4-2178.

Antonina Walkowicz, Ry- 
barska, Prezeska: Waleria 

| Ramotowska, Przew. I

Kącik Ligi Morskiej
Pisze Władysław Tomaszewski

Posiedzenia Okręgów. — Do Sekretarzy 
i Korespondentów Oddziałów LM.

Bardzo ważne miesięczne posie- Ważne Dla Oddziałów L. M.
dzenie Okręgu 7 odbędzie się dzi­
siaj we wtorek, 18 sierpnia, w 
sali Columbia pnr. 1700 W. 48 ul., 
początek o godz. 8ej wieczorem. 
Delegaci i delegatki są proszeni 
o liczne przybycie. Są bardzo waż­
ne sprawy do omówienia i za­
łatwienia. Obecność delegacji jest 
wymagana na tym posiedzeniu.— 
Wład. Pula, prezes; S. Rutkow­
ska, sekr. * * *
Do Sekretarzy Oddziałów L.M.

Korespondenci i sekretarze Od­
działów są proszeni o przysyła­
nie swoich wiadomości do Kąci­
ka L. M., adresując listy jak na­
stępuje: Wł. Tomaszewski, 2906 
S. Archer ave., Chicago, 111. 60608. 
Wiadomości do tego Kącika przyj­
mowane będą tylko dla spraw 
Ligi Morskiej jak obchody, rocz­
nice ślubów. Ligowców, wesela i 
t.p. Każda dobra wiadomość bę­
dzie podana w tym Kąciku bez­
płatnie.

W miesiącu wrześniu wszyst­
kie oddziały powracać będą z wy­
poczynków wakacyjnych i roz- 
poczną się znowu posiedzenia i 
debaty dla dobra organizacji Ligi 
Morskiej. Sekretarze są proszeni 
o nadsyłanie swoich koresponden­
cji na tydzień przed posiedze­
niem. tak, aby korespondent Ką­
cika mógł na czas ułożyć program 
na przyszłe miesiące. Każdy se­
kretarz protokółowy oddziału po­
winien dbać o oddział i o Kącik, 
który służy od szeregu lat spra­
wie Organizacji Ligi Morskiej.

Każdy urzędnik oddziału sta­
rać się powinien o dobro i rozwój 
swojego oddziału przez ogłosze­
nia w prasie. Podajemy, że Liga 
Morska istnieje i rozwija się, pra­
cując wyłącznie na rzecz wolno­
ści naszej ujarzmionej teraz 
Polski.

Druga Rocznica
Inwazji Czechosłowajci

W bieżącym miesiącu upły­
wa druga rocznica wkrocze­
nia sowieckich wojsk na te­
rytorium Czechosłowacji i 
ponownego zmuszenia brat­
niego nam narodu do ugięcia f 
się przed kremlowską prze­
mocą.

Jeszcze raz świat stał się 
świadkiem bezprawia i me­
tod stosowanych w komuni­
stycznym systemie. Czy aby 
ten ostatni przykład otworzy 
oczy naiwnym mężom stanu 
na Zachodzie? Czy wyciągną 
z niego naukę? Naprawdę 
trudno jest odpowiedzieć na 
to pytanie. Niemniej my 
przebywający w wolnym 
świecie mamy obowiązek sta­
łego przypominania, że bra­
ciom naszym za żelazną kur­
tyną dzieje sie krzywda i nie­
sprawiedliwość.

Dlatego też, w związku z I

dwuletnią rocznicą inwazji, 
naczelna organizacja czecho- 
słowacża, pod nazwą: Cze­
chosłowacka Narodowa Rada 
w Ameryce urządza prote­
stacyjny marsz z pochodnia­
mi w czwartek, 20 sierpnia, 
1970 roku. Zbiórka u zbiegu 
ulic State i Wacker Drive o 
godzinie 7-ej wieczorem. Wy­
marsz o godz. 7:30.

Czechosłowacka Rada po­
wiadomiła Wydział Kongresu 
Polonii na Stan Illinois o 
swojej manifestacji, zapra­
szając jednocześnie Polonię 
do wzięcia w niej udziału. 
Wobec powyższego, Wydział 
Kongresu zwraca się z gorą­
cym apelem do całej Polonii 
o poparcie manifestacji brat­
niego narodu. Ponieważ cho­
dzi o słuszną sprawę, mamy 
nadzieję, że nie zabraknie ni­
kogo.

Henry J. Szafranowski — Nasz Rodak i Do­
skonały Byznesman — Zasługuje 

Na Nasze Poparcie
Nie wielu naszych rodaków wie, 

że w dzielnicy zwanej Town of 
Lake prowadzi swój interes nasz 
rodak Henry J. Szafranowski.

Jest on właścicięlem pięknej 
polskiej gospody Import Tap pnr. 
5126 So. Western Ave.
Tu Spotykają Się Przyjaciele

Tam nie tylko spotykają się 
przyjaciele na miłą pogawędkę, 
lecz to także miejsce przyjemnej 
rozrywki.

Każdy człowiek po ciężkiej pra­
cy nie tylko potrzebuje odpoczyn­
ku, lecz także rozrywki. Właśnie 
lokal naszego Henryka J. Szafra- 
nowskiego jest miejscem przy­
tulnym, przyjemnym i naprawdę 
nadającym się na spotkanie. Szcze­
gólnie przy szklance świetnego pi­
wa importowanego z Bawarii i do­
skonałej kanapce — nie tylko za­
pomina się o troskach i kłopotach, 
lecz nawiązuje się przyjemną roz- 
rowę z przyjaciółmi i znajomymi.

l”b zapoznaj e się nowych przy­
jaciół.
Pamiętajmy o Tym Lokalu

Dlatego dobrze jest wiedzieć o 
tym przytulnym lokalu naszego ro­
daka Henryka J. Szafranowskiego 
Import Tap, 5126 N. Western Ave. 
i naprawdę warto go odwiedzić.

Henry J. Szafranowski nie tylko 
jest uprzejmy w swym interesie 
i wszystkich serdecznie przyjmuje 
gościnnie, lecz obsługuje z naszą 
staropolską gościnnością.

Wiadomem że również zawsze 
popiera wszelkie wysiłki i poczy­
nania Polonii nie tylko moralnie 
lecz i materialnie.
Popierajmy Go

My też pamiętajmy o nim i jego 
interesie a zawsze każdy z nas po­
trzebuje coś z trunków do swojego 
domu. Kupcie te trunki u swe­
go rodaka Henryka J. Szafranow­
skiego, 5126 So. Western Ave. w 
Import Tap. (R.M.)

Meczące Swędzenie Odbytnicy 
Spowodowane Hemoroidami 

Łagodzi Szybko
W wielu wypadkach Prepara­

tion H daje, szybką, tymczasowo 
ulgę przy tego rodzaju bólach 
i swędzeniu i jednocześnie poma­
ga kurczyć się swędzącej po- 
wierchni hemoroidów spowodo­
wanych zapaleniem.

Testy przeprowadzone przez le- i

karzy na setkach pacjentów, wy­
kazały, że jest to prawda, w wielu 
wypadkach. Faktycznie, wielu 
doktorów samych używa Prepara­
tion H® lub poleca je swoim ro­
dzinom. Preparation H w formie 
maści lub czopków.

UWAGA CZYTELNICY W CHICAGO 
Szybkość! Punktualność! Wygoda!

•to trzy zasady, jakimi się kierujemy w stosunku do 
NASZYCH CZYTELNIKÓW

W myśl naszego hasła — ezy eheecie 

By Chłopiec Przynosił Wam 
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

DO DOMU?
Nie będziecie się już więcej kłopotać z kupowaniem gazety. 

Znajdziecie ja zawsze na Waszym gościnnym progu.
Jeżeli chcecie mieć tę wygodę — wystarczy wypełnić Kupon 

zamieszczony poniżej i przesłać go na adres:
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

1201 N. Milwaukee Ave. Chicago, HI. 60622
UWAGA!

Dziennik Związkowy przez chłopca dostarczymy OSOBOM 
KTÓRE ZAMIESZKUJĄ DZIELNICE MIASTA OBSŁUGI­
WANE PRZEZ NASZE AGENCJE.

KUPON
Zamawiam niniejszym Dziennik Związkowy, który proszę 

doręczać mi do domu sześć razy w tygodniu, a ta który obo­
wiązuje się płacić chłopcu regularnie.

Numer domu  Nazwa ulicy---- — ..... Piętro

Numer Telefonu .............

Miasto  ..  Zone  Stan

Podpis zamawiającego .... „..._
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Między Bonn a Moskwą
Po kilku miesiącach zakulisowych rozmów 

doszło do zawarcia między Bonn i Moskwą 
traktatu o nieagresji i otwarcia dalszej drogi 
dla wschodniej polityki kanclerza Brandta, 
polityki “nowej -ery” w stosunkach NRF z 
państwami bloku sowieckiego.

Ze strony Moskwy trzeba zanotować zna­
czne ustępstwo. Sowiety uznały prawo naro­
du niemieckiego do samostanowienia i zgo­
dziły się na pogląd rządu NRF, iż rezygnacja 
z użycia siły nie narusza prawa Niómców do 
pokojowego zjednoczenia. Brandt ze swej 
strony stwierdził, że ratyfikacja paktu 
przez parlament w Bonn będzie zależała od 
postępu rokowań czterech mocarstw w spra­
wie Berlina. Rokowania te rozpocząć się mają 
we wrześniu.

Od lat Sowiety naciskały o uznanie obecne­
go status quo w Europie z nietykalnością gra­
nicy polsko-niemieckiej na Odrze, o uznanie 
reżymu Ulbrichta w NRD, oraz o normali­
zację i rozbudowę stosunków handlowych. 
Wszystkie te sprawy mogą posunąć się na­
przód dzięki obecnemu traktatowi, łącznie z 
konferencją w sprawie bezpieczeństwa Euro­
py, na czym Sowietom bardzo zależy, a co 
mocarstwa zachodnie uzależniły od wyniku 
rozmów niemiecko-sowieckich.

Dla Polski obecny traktat nie jest zagad­
nieniem prostym. Z jednej strony przynosi 
on wzmocnienie granicy na Odrze, z drugiej 
jednak trudno zapomnieć o pewnym wyda­
rzeniu z roku 1922; był to niemiecko-sowiec- 
ki traktait w Rapallo. Traktat ten w osta­
tecznej konsekwencji utorował drogę dla po­
rozumienia Ribbentrop-Mołotow w r. 1939.

Układ z Niemcami Zachodnimi jest ko­
rzystny dla Rosji; otwiera dla niej szerokie 
możliwości handlowe i dostęp do zachodniej 
technologii. Nowoczesne niemieckie maszy­
ny i komputery złagodzą chroniczne niedo­
magania sowieckiej gospodarki, co przyczy­
ni się do ukrycia właściwego źródła choroby 
jakim jest marksistowska-leninowski system 
i nieudolna biurokracja. Wzamian Rosja wy- 
rzekła się (przynajmniej na papierze) zbroj­
nej ekspansji na Zachód.

Nie znamy jeszcze pełnego tekstu trakta­
tu, ale wielu komentatorów, opierając się na 
ujawnionych fragmentach stwierdza, że u- 
kład rosyjsko-niemiecki, “pobłogosławiony” 
przez Washington i Londyn, przesądza los 
narodów Europy środkowo-wschodniej i jest 
pośrednią zgodą na okupację rosyjską i dok­
trynę Breżniewa, która jest nowoczesną wer­
sją polityki “żandarma” Europy Mikołaja II.

Dla kanclerza Brandta najtrudniejszym za­
daniem będzie ratyfikacja paktu przez par­
lament w Bonn. Większość rządowa wynosi 
tam zaledwie 12 głosów, a nawet w szere­
gach partii socjalistycznej nie, brak przeciw­
ników wszelkiego porozumienia z partnerem 
tak niepewnym i gotowym z dnia na dzień 
do wiarołomstwa, jak Sowiety.

Zatrute Miasta
Przez cały tydzień od Nowego Jorku do 

Atlanty nad całym wybrzeżem Atlantyku za­
legała siarozana mgła. Turyści w stolicy z 
trudem mogli dostrzec spod pomnika Wash­
ingtona zarys Kapitolu w żółtawej mgle. 
Mieszkańcy Nowego Jorku chodzili z załza­
wionymi oczami, dusząc się od kaszlu, a may­
or miasta zamknął dla prywatnych samocho­
dów śródmieście.

Na drugim końcu świata, w Tokio, powie­
trze było zatrute przez dwa tygodnie. 9,000 
mieszkańców znalazło się w szpitalach z o- 
strym podrażnieniem krtani, płuc i oczu. W 
Sydney w Australii nad miastem dominował 
pobudzający do torsji zapach zgniłych jaj — 
produkt pobliskiej rafinerii nafty.

W Japonii nacisk opinii publicznej o in­
terwencję rządu był tak silny, że utworzona 
została nową potężna agencja z premierem 
na czele. Czeka ją ciężkie zadanie. Olbrzymi 
rozwój przemysłu w ostatnim dziesięciole­
ciu w rejonie Tokio wraz z setkami tysięcy 
samochodów sprawił, że Tokio dzierży dziś 
światowy rekord w dziedzinie “air pollution”.

Wielu mieszkańców nie wychodzi z domu 
bez maski na twarzy, a w lokalach publicz­
nych znajdują się automaty, wydzielające 
nieco tlenu za wrzuceniem monety. W miej­
scowym ogrodzie zoologicznym białe niedź­
wiedzie polarne mają futra popielate z sa­
dzy, a u małp stwierdzono ciekawą samo­
obronę natury — znaczne zwiększenie w no­
sie liczby rzęs, będących filtrem dla wdy- 
chiwanego powietrza.

Kulminacyjnym punktem był mecz piłki 
nożnej, w czasie którego musiano zabrać do 
szpitala 43 widzów z gwałtownym atakiem 
duszności. Wówczas wydano ostrzeżenie, by 
ludzie, cierpiący na choroby serca lub orga­
nów oddechowych, nie opuszczali domu, a 
sam cesarz zdecydował się wyjechać przed­
terminowo do swej wiejskiej rezydencji.

Choć w wielu innych miastach świata od 
lat mówi się i pisze o zatrutym powietrzu, 
prawie nigdzie nie podjęto kontrakcji. Ka­
mienie wspaniałej bazyliki św. Marka w 
Wenecji przeżerane są przez kwaśne dymy— 
ku ubolewaniu mieszkańców i turystów.

Ostatnia mgła nad wybrzeżem Atlantyku 
była skutkiem t. zw. cieplnej inwersji. Pole­
ga ona na tym, że nad powietrzem przy zie­
mi unosi się nieruchoma warstwa cieplejsze­
go powietrza, uniemożiwiając przy bezwie­
trznej pogodzie pionową wentylację. Jest to 
zjawisko częste, ale zazwyczaj krótkotrwałe. 
W naszym wypadku trwało ono tydzień, co 
spowodowało nasycenie powietrza dymami 
poza punkt krytyczny. W Nowym Jorku 
dwutlenek siarki wystąpił w koncentracji 
dwa razy wyższej, niż najwyższa nieszkod­
liwa. Sytuację pogorszył równoczesny spadek 
w produkcji prądu w mieście. By wyrównać 
niedobór, elektrownie puściły swe genera­
tory na najwyższe obroty, wyrzucając z ko­
minów dodatkowe kłęby dymu.

Prezydent Nixon uznał obecny moment za 
odpowiedni do podjęcia przez Senat pracy 
nad specjalną ustawą, zabezpieczającą czy­
stość powietrza. Departament Skarbu wy­
słał do Kongresu bil, przewidujący opodat­
kowanie gazoliny z ołowiem, by przyspie­
szyć produkcję czystej gazoliny. Podkomitet 
Senatu dla spraw czystości powietrza roz­
waża ustalenie terminu — 5 lub 6 lat, po 
upływie którego każda fabryka lub maszy­
na, zanieczyszczająca powietrze, zostanie z 
urzędu unieruchowiona.

Zobaczymy, jak to będzie. Jeśli o Chicago 
chodzi, nie ma prawie dnia bez wzmianki na 
temat walki z dymami, co nie przeszkadza, 
że kłęby dymów wydobywają się z licznych 
kominów fabrycznych.

INNI PISZĄ:
Klucz w Ręku Armii

THE CHRISTIAN SCIENCE MONITOR. 
— Kwestia, czy władze sajgońskie uniknąć 
zdołają konieczności dopuszczenia komunis-/ 
tów do rządu koalicyjnego, zależy głównie 
od armii południowo - wietnamskiej (AR- 
VN) i jej osiągnięć. Jeżel wojsko to — o 
wiele liczniejsze niż oddziały Viet Kongu 
i działające na południe od 17 równoleżnika 
jednostki północno - wietnamskie — spełnić 
zdoła oczekiwane po nim zadanie, koalicja 
taka nie będzie potrzebna. W przeciwnym 
jednak razie stać się może ona nieuniknio­
ną.

Prezydent Południowego Wietnamu Ngu­
yen Van Thieu ma zatem słuszność, ■ gdy 
twierdzi, że jakikolwiek udział komunisty­
czny w rządzie jest sprawą, o której zade­
cydować może tylko Sajgon. Ale zakładać 
się on zdaje przy tym, że od ewentualnej 
konieczności przyjęcia komunistów do rzą­
du ochroni go obecność licznych wojsk ame­
rykańskich, przez nieograniczony okres cza­
su. Rachuby te nie mają jednak podstawy 
w obecnej sytuacji, bo nie jest prawdopodob­
nym, aby kontyngenty amerykańskie pozo­
stały tak długo, jak on to przewiduje, w 
Południowym Wietnamie. Cały problem 
sprowadza się więc do bojowej skuteczności 
ARVN — jak zresztą powino być.

Obok tego równie ważnym jest wykazanie 
przez obecny rząd sajgoński, że reprezen­
tuje sobą dostatecznie szeroki wachlarz nie­
komunistycznych sił w kraju — a więc, że 
cieszy się poparciem poważnego odłamu spo­
łeczeństwa, co obecnie dalekim jest od praw­
dy. A co gorsza, nie ma objawów, wskazują­
cych na to, by rząd prezydenta Thieu do­
kładał po temu odpowiednich starań.

Washington ma, oczywiście, słuszność, re­
spektując sajgońskie drażliwości na ten te­
mat, ale niemniej ma on, na skutek roli, ja­
ką odgrywa w Południowym Wietnamie, wy­
raźne prawo do zabierania głosu na temat 
spraw wewnętrznych tego kraju. Jeżeli więc 
możliwym będzie wykazanie, że rząd koa­
licyjny, z udziałem komunistów, stanowiłby 
poważny krok w kierunku pokoju, a nie za­
maskowaną “sprzedaż” komunistom, Wa­
shington nie tylko może, ale powinien na­
ciskać na takie rozwiązanie.

Jeżeli więc sekretarz stanu Rogers rzeczy­
wiście uważa, że koalicja rządowa w Saj- 
gonie byłaby wskazana, powinien on — na- ] 
szym zdaniem — sondować te możliwości 
nawet, jeżeli Biały Dom nie wykazuje żad­
nego entuzjazmu wobec tej koncepcji.

Jak już bowiem stwierdziliśmy, koalicja 
taka może okazać się nieunikniona, jeżeli 
ARVN nie zdoła zapewnić, własnymi swy­
mi siłami, kontroli nad Południowym Wiet­
namem.
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1 PROBLEMÓW SPOŁECZNYCH

Fredro o Ludziach Sobie Współczesnych: Na­
poleon III, Mała Figura, Twarz Brzydka, 
Oczy Blade; Kościuszko, Mały Chudy, 
Dużomowny.—Narty Wodne Sportem Lat 
Siedemdziesiątych.

Władysław Wolski

Komunistyczny Proces 
Pokazowy Na Filmie

Sensacją Festiwalu w Cannes. “Długie Ręce” 
Moskwy Uniemożliwiły Wyświetlanie

Jerzy Wittłin, którego cie­
kawe felietony z przyjemnoś­
cią czytam na łamach war­
szawskiego Dookoła Swjata, 
wyciągnął ostatnio ciekawost­
kę: opinie Fredry o różnych 
historycznych postaciach z 
którymi stykał się w czasie 
swego długiego żywota. Od­
daj ę głos na ten temat auto­
rowi artykułu.

4> ❖ ❖
Dzięki lekturom szkolnym, 

teatrowi, radiu i telewizji nie 
ma chyba dżiś w Polsce czło­
wieka, który by co najmniej 
raz nie zetknął się z długą i 
arcyśmieszną galerią bohate­
rów fredrowskich kpmedii. 
Niejedna, wypowiedziana 
przez tych bohaterów kwestia 
— jak na przykład ta: “Szanuj 
zdrowie należycie, bo jak 
umrzesz stracisz życie” — wy­
powiedziana przez Łatkę w 
“Dożywociu”, weszły już daw­
no do przysłów ludowych.

Urodził się Aleksander 
Fredro w noku 1793. Umarł w 
roku 1876. Żył więc osiemdzie­
siąt trzy lata. W jakich cza­
sach żył? Wśród jakich ludzi? 
Jak ich widział i co o nich 
sądził? Aby potomni nie mieli 
większych kłopotów z ustale­
niem tych spraw, wśród nota­
tek pozostawił Fredro po so­
bie: “Portrety osób, które zna­
łem osobiście”. Korzystając z 
okazji ukazania się XIII tomu 
dzieł tego pisarza sięgnijmy 
do tych notatek pamiętając 
przy ich lekturze o tym, że 
dzięki nim poznaj emy nie tyl­
ko znajomych Fredry, ale 
jeszcze i fragment historii 
krótkich charakterystyk per­
sonalnych.

“Portretów” przedstawia 
Fredro czterdzieści pięć. O- 
twiera tę galerię portret Na­
poleona I. ‘Z wszystkich port­
retów — pisze Fredro — które 
widzieć mi się zdarzyło, naj- 
podobniejszy jest sztych wie­
deński z 1814 roku . . . Na 
koniu nietęgo wyglądał, krót­
ko siedział w strzemionach 
. .. Był trochę łysy i to zmie­
niało o wiele wyraz jego twa­
rzy jak z marmuru wykutej. 
Jego ręce zdawały mi się tro­
chę za krótkie. Wejrzenie spod 
nawisłych powiek było prze­
nikające”. A dalej: “Murat, 
król Neapolu. Piękny męż­
czyzna w całym znaczeniu 
słowa. Twarz wesoła, otwar­
ta, przyjemna, szczególnego 
zaś wyrazu rozumu albo do­
wcipu nie dostrzegłem”.
Cesarz Ferdynand— 
mały idiota

“Cesarz Franz Josef. Byłem 
u niego prosząc o amnestję 
dla syna. Był wtenczas pięk­
ny”. Dodajmy jeszcze do tej 
charakterystyki relację córki 
Fredry: “Gdy rodzice otrzy­
mali wreszcie audiencję u 
młodziutkiego cesarza (miał 
wówczas 22 lata) byli już 
przygotowani na odmowę. 
Stojącemu przy biurku mo­
narsze starzy przedstawili 
prośbę swą ze łzami w oczach. 
Podane pismo wziął, skłonił 
się lekko, mówiąc: “ich werde 
mein mcgliohstes tun” (Zro­
bię, co jest w mojej mocy) — 
i na tym zakończyła się au­
diencja i pobyt nasz w Wied­
niu”.

‘Wilhelm, król pruski. Po­
znałem go w Carlsbadzie. Sil­
ny mężczyzna; nie można po­
wiedzieć, że brzydki, ale ordy­
narna fizjonomia. Był bardzo 
popularny”.

“Koąoiuszko. Poznałem go 
1814. Mały, chudy, nos zadar­
ty, dużomowny, żywe ruchy”.

‘Napoleon III. Mała figura, 
twarz brzydka, oczy blade. Na 
koniu dobrze siedzi”.

Wybrałem tylko kilka spoś­
ród tych portretów dobrze i 
najlepiej urodzonych. A swoją 
drogą, cóż to by była za wy­
goda dla historyków, gdyby 
każdy ze znaczniejszych ludzi 
takie dossier zostawił. A może 
i, niewygodą?
Na nartach po tafli jeziora

W każdy weekend, stojąc 
nad brzegiem jednego z na­
szych licznych jezior, możemy 
oglądać zg r a b n e sylwętki 
oglądać zgrabne sylwetki 
dziesiątek wodnych narcia­
rzy pędzących za szybkobież­
nymi motorówkami. Wydaje 
się, że sport ten — dotychczas 
uprawiany głównie przez za­
możnych —- obecnie opano­
wał masy. Z tych względów, 
z przyjemnością spełniam 
prośbę p. Kazimierza K. z 
Chicago i podaj ę garść wia­
domości na temat tego pięk­
nego -sportu. Korzystam z in­
formacji p. Wojciecha Plewiń­
skiego.

Narty wodne są to deski o 
szerokości około 20 cm, dłu­
gości 180 cm z piórem blasza­
nym, jakby płetwą, umiesz­
czoną pod. spodem z tyłu, po­
zwalającą utrzymywać pew­
niejszy tor jazdy. Wiązania: 
są to jakby kalosze gumowe, 
dwuczęściowe (pięta osobno) 
pozwalające na utrzymywanie 
nogi na desce, a równocześnie 
pozwalające łatwo “zgubić” 
narty w razie upadku. Hol to 
linka długości około 25 m, z 
nietonącego tworzywa sztucz­
nego, zakończona albo dwoma 
uchwytami, albo drążkiem po­
przecznym, za który trzyma 
narciarz. Tyle o sprzęcie.

Co do warunków, jakie po­
winien spełniać kandydat na 
wodnego narciarza, to na pew­
no powinien mieć duże obycie 
z wodą. Jest ono chyba waż­
niejsze od umiejętności dobre­
go pływania na długie dys­
tanse. Chodzi o to, że nie uni­
kniemy — szczególnie na po­
czątku — częstych upadków 
przy szybkości około 20-30 
mil na godiz., a wtedy woda 
szybko wciska się do nosa i 
ust. Trzeba umieć sobie z tym 
radzić, bo jest to w tym spor­
cie nieuniknione.

Upadki bywają bardzo róż­
ne, czasem (dla oglądających) 
nawet efektowne, a zależy to 
ad szybkości, momentu pusz­
czenia holu itd. Upadki mogą 
być jednak i niebezpieczne. 
Woda przy tej szybkości “jest 
twarda” jak jezdnia; grozi po­
tłuczeniem, a nawet lekkim 
wstrząsem mózgu. Upadek 
może być stosunkowo łagodny 
przez przytomne, wczesne pu­
szczenie holu. Pewne niebez­
pieczeństwo stwarza też obec­
ność innych osób na wodzie, 
grożąc zderzeniem.

Z pewnością dla jeżdżących 
na nartach w zimie, przejście 
na wodę jest dużo łatwiejsze, 
ale technika jazdy jest tu in­
na. Jest to jeżdżenie oporowe, 
skręty na wodzie wymagają 
odpowiedniego układu całego 
ciała, innego niż w górach na 
śniegu, gdzie deski niosą nas 
po stoku. Początkowa jazda 
na wodnych nartach jest mę­
cząca i wymaga pewnej kon­
dycji nim złapie się nie tylko 
równowagę, ale i taki układ 
ciała, przy którym siła ciąg­
nąca przez hol, ręce, cały kor­
pus przenosi się na nogi i des­
ki. Niemniej jest to cudowne 
uczucie w momencie, gdy wo­
da pad nartami wydaje się 
twarda jak stół i możemy po 
jej powierzchni ciąć za pędzą­
cą motorówką różne esy flo­
resy.

Start nastręcza początkują­
cym trudności, można go wy­
konywać z kajaka, siedząc na 
dziobie (najłatwiej, bo począt­
kowo kajak nabiera szybkości 
z narciarzem). Start z wody 
jest trudniejszy — tu narciarz 
trzyma czubki nart przed so­
bą, nad wodą, kolana pod bro­
dą, linka holująca między de­
skami, wstaje stopniowo z na­
bieraniem szybkości. Trzeci 
sposób to start z nieruchome­
go pomostu, na którym nar­
ciarz siedzi, trzymając deski 
w wodzie. Trochę szarpie, ale 
przy silnej motorówce nie 
trwa to długo.

Jazda na dwóch nartach po 
początkowych trudnościach o- 
panowania równowagi szybko 
nam się nudzi; górny pułap 
możliwości osiągamy już po 
paru godzinach na wodzie. 
Prawdziwa jazda zaczyna się 
dopiero na jednej desce. Jest 
ona zaopatrzona w dłuższą 
płetwę i dodatkowy “kalosz” 
na drugą nogę, umieszczony 
z tyłu. Stoimy więc na narcie 
noga aa nogą.

Narta pojedyncza zachowu­
je się zupełnie inaczej. Utrzy­
manie się na niej to już pe­
wien kunszt, jest nerwowa, 
reaguje na każdy nasz ruch, 
jest szybsza, skrętna, tzn. daje 
możliwość wykonywania cia­
śniej szych, precyzyjnych skrę­
tów. Przejście na jedną deskę 
odbywa się przez “gubienie” 
po starcie jednej narty i do­
stawienie nogi za nogę. Z opi­
su sądząc to zupełnie proste, 
ale uczącego się ten manewr 
kosztuje wypicie sporej ilości 
wody przy wywrotkach. 
Wprawny narciarz startuje z 
jednej narty z wody, co wy­
maga większej siły, by utrzy­
mać równowagę i wyjść na 
powierzchnię.

Jazda jest dużo trudniejsza 
na fali, a przy silniejszym wie­
trze wręcz niemożliwa. Nawet 
w jeździe amatorskiej dobrze 
jest mieć na sobie strój, chro-

(Ciąg dalszy na str. 5-ej)

Wręcz sensacyjne wraże­
nie wywołał w Cannes film 
francuski reżysera C o s t y 
Gavrasa pt. “Zeznanie”, rela­
cjonujący fragment procesu 
pokazowego “grupy Słansky’- 
ego” w Pradze w roku 1952.

Pierwszym bodaj dokumen­
tem w literaturze, demasku­
jącym metody komunistycz­
nych procesów pokazowych, 
była powieść Artura Koest- 
lera. pt. “Ciemność w połud­
nie”. Koestler ujawnił skom­
plikowany mechanizm stoso­
wany przez aparat policyjny, 
który doprowadzał oskarżo­
nych do przyznawania się do 
nie popełnionych najgorszych 
zbrodni. Przekonani i zasłu­
żeni dla partii komuniści, zaj­
mujący niejednokrotnie naj­
wyższe nawet stanowiska, re­
cytowali na procesach jak z 
put monstrualne samooskar- 
żenia. “Ciemność w południe” 
była swego czasu rewelacją i 
wstrząsem dla wielu komuni­
stów i sympatyków ZSRR w 
świecie zachodnim.

Wydaje się — i nie jest to 
tylko moje zdanie — że “Ze­
znanie” jest o wiele sugestyw­
niej szym i precyzyjniejszym 
sformułowanym oskarżeniem 
autorów stalinowskich proce­
sów pokazowych.

Tytuł “Zeznanie” ma nie- 
j a k o podwójne znaczenie: 
przedstawia procesy przyzna­
nia się oskarżonego do nie po­
pełnionych zbrodni, a jedno­
cześnie jest rodzajem wyzna­
nia wobec współczesnych — 
jak i w jakich okolicznościach 
mogło do tego dojść.

W procesie Slansky’ego Ar­
tur London był bodaj naj­
twardszym spośród trzynastu 
oskarżonych. Proces jego 
rozmiękczania w śledztwie 
trwał całe miesiące. Oskar­
życielom Londona trudno by­
ło znaleźć jakąś plamę czy 
lukę w jego biografii. W cza­
sie wojny domowej w Hiszpa­
nii brał on udział w walkach 
brygad międzynarodowych i 
wyróżniał się o d w a g ą. W 
okresie okupacji niemieckiej 
zaangażował się aktywnie we 
francuskim ruchu oporu. 
Aresztowany w czasie jednej 
z akcji bojowych zesłany zo­
stał do obozu koncentracyjne­
go w Mauthausen, gdzie po 
czterech latach koniec wojny 
uratował go od śmierci.

W procesie 1952 roku Artur 
London skazany został na do­
żywotnie więzienie. Zwolnio­
ny i zrehabilitowany po kilku 
latach, zdołał wyjechać do 
Francji gdzie spisał swoje 
przeżycia. Film “Zeznanie” 
jest wierną ekranizacją zapis­
ków. Londona, który współ­
pracował z reżyserem w cza­
sie nakręcania filmu.

Film Costy Gavrasa miał 
obok kilku innych reprezen­
tować kinematografię francu­
ską na ostatnim festiwalu fil­
mowym w Cannes. “Zezna­
nie” byłoby murowanym kan­
dydatem do głównej nagrody 
festiwalu. Ale — jak się oka­
zało — Moskwa ma długie 
ręce. Na kilka tygodni przed 
rozpoczęciem festiwalu jeden 
z dyplomatów ambasady ra­
dzieckiej w Paryżu poinfor­
mował dyrekcję, że wybór 
filmu Costa Gavrasa do ofi­
cjalnego zestawu filmów fe­
stiwalowych pociągnie za so­
bą “poważne konsekwencje”. 
Oznaczało to — zapewne — 
groźbę wycofania z festiwalu 
wszystkich filmów z krajów 
bloku komunistycznego. W 
rezultacie “Zeznanie” nie zna­
lazło się w zestawie reprezen­
tującym kinematografię fran­
cuską.

Lecz demarche ambasady 
radzieckiej w Paryżu nadało 
filmowi Costy Gavrasa jesz­
cze większy rozgłos. W miej­
skim kinie w Cannes “Le 
Paris” odbyła się z udziałem 
członków dyrekcji festiwalu 
premiera filmu, który przez 
cały czas trwania festiwalu 
wyświetlany był przy zapeł­
nionej sali. Zobaczyli go 
wszyscy bodaj akredytowani 
sprawozdawcy z pięćdziesię­
ciu kilku krajów.

“Zeznanie” robi wstrząsają­
ce wrażenie. Przez blisko 
dwie godziny oglądamy nie­
równą walkę ofiary z jego 
oprawcami. Pierwsze sekwen­
cje filmu doskonale odtwarza­
ją atmosferę polityczną w 
Czechosłowacji na początku 
1952 noku. London, stwier­
dziwszy, że jest stale inwigi­
lowany przez nieukrywają- 
cych nawet swojej roli agen­
tów, zażądał wyjaśnień od 
swoich wysoko postawionych 
przyjaciół partyjnych. Ale 
nawet Slansky, pierwszy se­
kretarz partii, nie wiedział o

co chodzi. Szef bezpieczeń­
stwa zapewniał Londona, że 
nie wie kto zarządził inwigi­
lację. Obydwaj zresztą wkrót­
ce mieli się znaleźć — wraz z 
Londonem — na ławie oskar­
żonych. Stawało się coraz 
bardziej jasne, że sprawę 
wzięła w swoje ręce sowiecka 
MWD.

Już moment aresztowania 
Londona daje przedsmak trak­
towania jakie czeka go w cza­
sie śledztwa. W biały dzień, 
w pobliżu ministerstwa, 
trzech tajniaków wywleka go 
brutalnie z ministerialnego 
samochodu i po zawiązaniu 
oczu odwozi do więzienia. W 
celi więziennej nie ma ani 
pryczy, ani krzesła, a strażni­
cy całymi dniami nie pozwa­
lają -mu usiąść na podłodze 
ani spać. Do metod śledztwa 
należy podawanie mu miski z 
obfitą strawą więzienną, ale 
gdy London ze skutymi ręka­
mi nachyla się nad stojącą na 
podłodze miską, straż wydzie­
ra mu ją pod pozorem, że w 
celi nie wolno leżeć.

Po długich miesiącach roz­
poczyna się formalne śledz­
two. Zeznania wymuszane są 
od oskarżonego niemal zdanie 
po zdaniu. Na wpół przytom­
ny, wyczerpany głodem i bez­
sennością London podpisuje 
zdeformowane przez protoko­
lanta zeznania. Podsuwane 
mu są wciąż podobnie sprepa­
rowane przyznania się do róż­
nych przestępstw innych 
współoskarżonych. Gdy pod 
koniec śledztwa sędzia podiaje 
Londonowi gotowe napisane 
na maszynie zeznanie, żąda­
jąc, aby wyrecytował je do­
słownie na procesie — Lon­
don początkowo odmawia. 
Wówczas sędzia śledczy ape­
luje do jego sumienia partyj­
nego, powołując się na naj­
wyższe czynniki partyjne. Oto 
w skrócie jego argumenty:

“Wasz proces publiczny jest 
dla partii koniecznością poli­
tyczną. Posłuży on jako o- 
strzeżenie dla sił reakcyjnych, 
które coraz bardziej podnoszą 
głowę, korzystając z ciężkiej 
sytuacji kraju zagrożonego 
atakiem imperialistycznym z 
zewnątrz. Jeśli proces zakoń­
czy się nawet kilku wyroka­
mi śmierci, to “— zapewnia 
sędzia śledczy Londona —” 
nie będą one wykonane. Jeśli 
przyznasz się to partia nie za­
pomni twojego poświęcenia.”

Tego rodzaju argumenty 
skłaniają wreszcie Londona 
do wyrecytowania na procesie 
podsuniętego mu zeznania.

W ostatnich sekwencjach 
filmu widzimy wkroczenie 
wojsk sowieckich do Pragi w 
sierpniu 1968 roku i wrogie 
demonstracje ludn ości. W 
przeddzień interwencji sier­
pniowej London powrócił bo­
wiem do Czechosłowacji w 
nadziei, że epoka stalinowska 
w jego ojczyźnie bezpowrot­
nie minęła. Symboliczną jest 
scena, w której London — 
obserwuje z wyrazem przera­
żenia toczące się na ulicach 
Pragi czołgi radzieckie. Nowa 
okupacja kładzie kres jego 
złudzeniom.

Film Costy Gavrasa, pozba­
wiony wszelkiego efekciar­
stwa i akcentów propagando­
wych, robi wrażenie auten­
tycznego dokumentu. Na czo­
ło doskonałego zespołu wyko­
nawców wysuwa się Yves 
Montand, który w roli Lon­
dona stworzył jedną z najlep­
szych kreacji w swej bogatej 
karierze filmowej.

Dz. Polski — Londyn

Kandydat 
Na Prezydenta?

Tyg. “Business Week” do­
nosi, że przywódcy związków 
zawodowych zdecydowali się 
poprzeć w prawyborach w 
1972 r. sen. Birch Bayh z In­
diana na demokratycznego 
kandydata na prezydenta. 
Bayh nie kryje się, że ma ape­
tyt na Biały Dom. Od same­
go początku swego pobytu w 
Senacie popiera wszystkie 
projekty zalecane przez przy­
wódców unii robotniczych. 
Przewodził on walce przeciw 
zatwierdzeniu nominacji do 
Sądu Najwyższego sędziów 
Klemensa Haynswarth i Ha­
rolda Carswell. Głosuje zaw­
sze z “liberałami” i pacyfista­
mi.

Bayh nie zapowiedział ofi­
cjalnie, że zamierza starać się 
o uzyskanie nominacji demo­
kratów na prezydenta, ale 
przywódcy związków zawodo­
wych starają się we wszyst­
kich stanach o zaproszenia 
dla niego do wygłaszania 
przemówień i finansują 
wstępne poczynania kampa­
nijne.
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PAC Convention Hist TV 
For Breaching Its Code 

Civic Alertness Commission Recommends
Counter Measures, Including Redress 

To Government and Judicial Remedies
A strong resolution against the 

television discriminatory and de­
famatory practices against Ame­
ricans of Polish ancestry, had 
been adopted by the Eighth Na­
tional Convention of the Polish 
American Congress in Chicago, on 
August 15.

Refferred by Attorney Thaddeus 
Kowalski, as a part of report of 
the Civic Alertness Commission of 
which Judge Thaddeus. Maliszew­
ski is chairman, the Resolution 
reads:

WHEREAS, The Television 
Code, the official policy statement 
of the National Association of 
Broadcasters, 14th edition, Sept­
ember, provides as follows:
IV. General Program Standards

3. Words (especially slang) de­
risive of any race, color, creed, 
nationality or national derivation, 
except wherein such usage would 
be for the specific purpose of ef­
fective dramatization such as 
combating prejudice, are forbid­
den, even when likely to be un­
derstood only by part of the 
audience. From time to tune, 
words which have been accept­
able, acquire undesirable mean­
ings, and telecasters should be 
alert to eliminate such words.

4. Racial of nationality types 
shall not be shown on television 
in such a manner as to ridicule 
the race or nationality.

WHEREAS, for some period of 
timę, Americans of Polish an­
cestry have been subjected to ri­
dicule and defamation in viola­
tion of the television code provi­
sions,

WHEREAS, vigorous protests 
were immediately initiated by va­
rious Polish - American indivi­
duals and organizations,

And WHEREAS, breaches of 
said television code provisions 
continue to be made in spite of 
said vigorous protest,

THEREFORE, BE IT RE­
SOLVED AS FOLLOWS:

That the Polish American Con­
gress at its Eighth National Con­
vention, hereby goes on record as 
condemning the violations of the 
code by the major television net­
works.

That all measures consonant 
with the legal rights of 15,000,000 
Americans of Polish ancestry will 
be taken to prevent future viola­
tions, including redress to the 
proper governmental agencies and, 
in appropriate cases, exhaustion 
of judicial remedies.

That the Executive Board of 
the Polish A.merican Congress, is 
authorized and empowered to take 
any and all steps necessary to 
implement this resolution.

BE IT FURTHER RESOLVED:
The the Polish American Con­

gress goes on record as strongly 
supporting House of Congress 
Resolution 508. dealing with films 
and broadcasts which defame 
ethnic, religious or racial groups.

Submitted to the General As­
sembly of the Polish American 
Congress. — Thaddeus Maliszew­
ski, Chairman; Marion N. Baruch, 
Ryszard Binowski, Edward A. 
Bodnicki, Atty. Stella A. Ciborow­
ski, Emilia Jasniewska, Charles 
Jaruis, Elmira Kluvo, Grzegorz 
Kirchner, Feliks Krakowski, An­

toni Rrzyszko. Tadeusz Kowalski, 
Adela Lagodzinska, John Kuz- 
micz, K. /Lenard, Edward A. Ma- 
ruszak, Steve Robak, Stanley So­
snowski, Theodore L. Skweres, 
Helen Szymanowicz, Edmund 
Ilkowski, Zenon Tuczynski, 

j Henry J. Wyszyński, Eugene Ze­
gar, Joseph Zukowski.

Kalejdoskop
(Dokończenie ze str. 4-ej)

niący od pędu powietrza w 
zimniejsze dni, od styku z wo­
dą przy starcie i upadku oraz 
— od tonięcia. Nie chodzi o- 
czywiście o utopienie się (nar­
ciarz wodny musi doskonale 
pływać!) tylko o zwiększenie 
wyporności ciała, tak by łat­
wiej unosiło się na wodzie 
(pozwała to na łatwiejszy po­
wtórny start z wody). Takie 
stroje to kurtki neoprenowe, 
używane też przez płetwonur­
ków, względnie specjalne ka­
mizelki jakby pikowane, wy­
pełnione powietrzem.

Obecnie jazda na nartach 
jest sportem, który wykształ­
cił parę konkurencji. Sprzęt 
używany do zawodów musi 
być sprzętem wysokiej jakoś­
ci ściśle przystosowanym do 
przeznaczenia.

Pierwszą z takich konku­
rencji jest slalom. Rozgrywa­
ny jest na jednej narcie o 
specjalnym profilu i budowie. 
Polega na przejechaniu trasy 
złożonej z sześciu bramek.

Wygrywa . ten zawodnik, 
który w najkrótszym czasie 
przejedzie na najkrótszym ho­
lu wszystkie bramki. Zaczyna 
się od 23 metrów holującej 
liny, przy założeniu pewnej 
szybkości np. 20 mil godz. Po­
tem w kolejnych przejazdach 
hol się skraca, szybkość zwięk­
sza ,a konkurenci odpadają.

Skoki — zawodnik na dwóch 
nartach (bez płetw) w kasku, 
kamizelce ratunkowej, najeż­
dża na skocznię, z której wy­
latuje w powietrze. Liczy się 
najdłuższy skok, bez upadku. 
Skocznia jest drewnianą kon­
strukcją. krytą igelitem. Nar­
ty podobno nie wytrzymują 
wielu skoków, i trzeba je czę­
sto wymieniać.

Jazda figurowa — na dwóch 
krótkich nartach, o obustron­
nie podgiętych dziobach, po­
zwalających na skoki, obroty 
i różne układy ciała narciarza.

Wszystkie te konkurencje 
rozgrywa się na holu zakoń­
czonym poprzecznym drąż­
kiem.

Prowadzący motorówkę po­
winien mieć drugą osobę na 
łodzi, która obserwuje narcia­
rza — jest to szczególnie waż­
ne. gdy pływamy po ruchli­
wych miejscach między ża­
glówkami, kajakami i kąpią­
cymi się, bo łatwo o wypadek 
najechania na kogoś motorów­
ką, przy ciągłym oglądaniu 
się na narciarza.

STEP- LADDE

o BE SURE STEPS 
HAVE SOME KINO 
OF NON-SKID 
SURFACE.

• MINIMUM WIDTH OF SIDE 
RAILS AT TOP IS 12”.

• MINIMUM WIDTH OF STEPS 
SHOULD BE 3”.

• FEET OF METAL 
LADDER SHOULD HAVE 
TIGHT, 'NSUIAFFO, 
NON-SL F I 

CHECK LIST FOR 
BUYING A GOOD I'M STEPPING, OUT!

• SPREAi 
ANO 3

It Ain’t Cricket, But Angler 
Now Sells Favorite Bait

Los Angeles (UPI)—When 
Ken Jenkins went fishing, he 
liked to use live crickets for 
bait. But he couldn’t catch 
enough around his neighbor­
hood.

He decided to grow his 
own. and today he has enough 
for himself and nearly every­
body around who needs one 
or two or a thousand.

“As far as I know my( wife 
and I are the only commercial 
crocket growers' west of the 
Rockie,” says Jenkins, 61. 
“The rest (about 40 of them) 
are all back east.”

“I could sell three million 
crockets a week in summer 
to fishermen alone,” he boasts, 
“but I haven’t got my stock 
up that high yet.” He expects 
to sell more than two million 
this year, at 2 cents to a nickel 
each.

The chirping insects made 
Jenkins, who was a carpenter, 
not only a business man but 
something of a scholar. It be­
gan when he and his wife 
bought 1,000 crickets several 
years ago.

“Carmolela and I went nuts 
for those circkets,” he recalls. 
“We read all the literature. 
We wrote letters to entolomo- 
gists. Pretty soon our garage 
was busting at the seams 
with them.” Small wonder: 
crickets have a life expect­
ancy of only four to eight 
months, but a female lays 
about 300 eggs during her 
lifetime.

The colony moved to the 
Golden West Cricket Mart, 
opened three years ago.

“We raise only domesti­
cated house crickets,” says 
Jenkins, “you know, the type 
—the friendly, on-the-hearth 
songsters, harmless little char­
acters.”

Many of his harmless little 
characters go to zoos and uni­
versities for animal food and 
research. Ten per cent be­
come pets.

“People keep six or eight 
crickets to a decorated cage,” 
Jenkins says, “three or four 
males and three or four 
dames. Only the males sing.

“Males rub their wings to 
attract the attention of fe­
male crickets. Crickets are 
among the greatest lovers in 
the insect world. . . .

“Pet stores sell circkets by 
the thousands. Crickets are 
choice food for reptiles, birds, 
monkeys, frogs, lizards, bats, 
tarantulas scorpions and pray­
ing mantis.

“You’d be surprised the 
number of people that have

Gordie Howe Eyes 
2-Year Pact

Detroit (Special) — Gordie 
Howe, with 24 National Hoc­
key League seasons behind 
him, plans to try for 26—five 
more than anyone else ever 
lasted in the N.H.L.

Howe, holder of more Na­
tional Hockey League records 
than anyone else, will be 44 
in March.

He is asking for a two-year 
contract.

In May, Howe underwent 
surgery to correct an arthritic 
condition which had restrict­
ed his shooting. The opera­
tion was declared a success.

“I’ve never felt better,” 
Howe said.

1

Sets Record 
In Paavo Nurmi 
Marathon Run

Hurley, Wis. (Special) — 
Bruce Mortenson of Rochest­
er, Minn., set a course record 
in winning the Paavo Nurmi 
marathon recently in 2 hours, 
25 minutes, 2.8 seconds. His 
time in the 26-mile, 385-yard 
racę which started in Upson, 
Wis., was 7 minutes, 37.2 sec­
onds under the mark set last 
year by J ay Dirkson of Brook­
ing. S. D.
Dirkson was fifth in the run 
that attracted 230 starters 
from 12 states and Canada. 
Approximately 175 finished, 
ranging in age from 11 to 59, 
and 26 of the first 100 were 
from Illinois.

Rich Bracks of Oak Park, j 
Ill., placed 19th in 2:44.16. the 
second fastest marathon time 
ever for a 15-year-old.

Elect Kozlowski 
Supt. Of Schools

Mt. Carmel. Pa. — Joseph 
Kozlowski vzas elected super­
intendent of the Mount Car­
mel Area School District here 
recently.

He served as classroom 
teacher, grade counselor and | 
assistant principal. He also 
taught related subjects in the 
Vocational Program and was i 
an evening classroom in­
structor. 

praying mantis, scorpions, ta­
rantulas and bats for pets.”

Mrs. Jenkins, who watches 
crickets by the hour through 
a magnifying glass, offers 
these observations:

“That saying about telling 
temperature by counting a 
cricket’s chirps for 15 seconds 
and adding 40 is true,' you 
know. . . .

“Female crickets are fana­
tics about cleanliness. While 
males flutter wings in song, 
females are cleansing their 
bodies cat fashion.”

Is Sanderson 
All Noncents?

Boston (UPI) — The Bos­
ton Bruins, incensed over ver­
bal blasts by center Derek 
Sanderson, have released the 
full amount of his salary, 
bonuses and fringe benefits.

Sanderson and his lawyer, 
Robert Woolf, have been ne­
gotiating a new contract for 
the controversial young play­
er for the’Stanley Cup cham­
pions. Woolf has said Sander­
son was only getting $13,000 
per year and should be given 
more.

“It is not our style to re­
veal salaries,” Weston Adams 
Sr., the team’s board chair­
man said. “We feel it is a pri­
vate affair. But the present 
situation, which is ridiculous, 
forces it on us.”

The salary, Adams said, in­
cludes $14,000- from his con­
tract, $13,250 in bonuses, 
$3,000 for health and insur­
ance and $8,750 for winning 
the Stanley Cup. That totals 
up to $38,950.

EsVimo Soccer
One of the recent affiliates 

to the Canadian Soccer Asso­
ciation is the Northwest Ter­
ritories Soccer Association 
which reports that the Eski­
mo has played his own form 
of soccer for a long time. 
Aqsaqtuk is the name of the 
game, played with a large 
ball with the goal several 
hundred yards apart.

Next World Cup?
Here are the venues for fu­

ture World Soccer Cups if 
you want to plan ahead: 1974 
—West Germany, 1978—Ar­
gentina, 1982—Spain.

Fencing Champ
Southfield, Mich. — Janusz 

Zygolewski won top honors 
in the recent Michigan State 
Fencing Championships held 
in the Michigan Fencing Aca­
demy here.

It was the second time he 
emerged as the titlist, beating 
out, among others, Dan Can- 
tallon, a fencer in the 1968 
Olympics, and Dick Barry, a 
former national champion.

Do You Know 
That. . .

Walt Sponder and Steve 
Majkowicz wound up with 
the $480 first prize in the 
Northwest Bowl “360 Scratch” 
doubles tournament.

Sponder and Majkowicz 
combined in a 1640 total. Maj­
kowicz also won the optional 
singles event, a best three-of- 
four games; with 713 and add­
ed another $105 to his win­
nings.

The tournament lured 120 
doubles teams and 210 sin­
gles entrants for a prive fund 
of $2,292. In addition to Spon­
der and Majkowicz, the other 
tournament first place award 
went o the team of Dan Bar- 
nicki and Joe Jascor, which 
had the high game of 452.* # *

Wally Sarna was crowned 
individual champion and the 
Ed Zoina Insurance team was 
honored for its championship 
season at the post - season 
awards banquet at the Gage 
Park Recreation Center’s 910 
Sportsmen’s Junior Major 
league in the Gage Park ban­
quet hall.

Sarna earned the individual 
championship with a 196-31 
average for 93 games. Zoina 
team members honored were 
sponsor-captain Ed Zoina, Ed 
Newton, Tom Price, Bill Ze­
lensky and George Krause. 
The team recived a sponsor 
trophy. ABC team certificate, 
ABC c h e v ro ns, individual 
trophies and $75 cash prize 
for winning its third straight 
championship.

Minor awards went to Hank 
Banaszak (177 triplicate), Ed 
Bozinovich (Big 4 conver­
sion), Al Snep (722. high se­
ries of season), Turk Hassen j 
and John Pawler (series over 
700). Joe Rajacic (Century 
Club) and Ray'Grzybek (most 
improved bowler). I

I------------------------------------------------
Z Bocznej Trybuny Sportowej

. ZYGMUNT f. BOBIN ______________

Resolution
Adopted By The Eighth National Convention 

Of The Polish American Congress
W OSTATNIĄ sobotę, 

rozegrano diva mecze pił­
karskie o Puchar Stanu 
Illinois (Peel Cup). W me­
czach tych spotkały się ze­
społy Kickers — Liths i 
Olympics — Norge - Mu­
stangs, a nie jak podał 
nam w tygodniu p. Fisch- 
wick Schwaben - Hansa- 
Fortuna, gdyż to spotkanie 
rozegrane zostanie już w 
najbliższą środę.❖ « ❖
PIERWSZY na boisku La­

ne Tech, rozegrano o godzi­
nie 3:30 pomiędzy zespołami 
Kickers i Liths. Spotkanie to 
zakończyło się zwycięstwem 
drużyny Kickers 1:0, a ró­
wnież dobrze mogło zakoń­
czyć się zwycięstwem zespołu 
litewskiego, który w drugiej 
części meczu miał kilka do­
skonałych okazji do zdobycia 
bramek, ale brak było wy­
kończenia w strzałach odda­
nych przez młodych zawodni­
ków zespołu Liths. Jedyna 
bramka została zdobyta już 
w pierwszej części gry, a 
zdobywca jej był Harry Pal­
mer.

DRUGIE spotkanie pu­
charowe pomiędzy zespoła­
mi Olympics i Norge-Mus­
tangs było bardziej intere­
sujące. Drużyna grecka 
dobrze zaprezentowała się 
w początkowych minutach 
gry jak i w całej pierwszej 
części meczu. Była lepiej 
technicznie . wyszkolona i 
dlatego jej zagrywki mia­
ły więcej błyskotliwości, 
nic więc dziwnego że już 
w 20 min. gry “wszędobyl­
ski” napastnik “Olympics” 
— Makos strzelił pierwszą 
bramkę. « ❖ Si-
CHYBA niecała minuta 

upłynęła ,a były gracz zespo­
łu greckiego — Steve Elia- 
dis wyrównał dla Norge-Mu- 
stangs. Bramka ta padła tro­
chę dziwnie, gdyż po odśrod- 
kowaniu — Murphy, który 
pozostał przy piłce, posłał 
długie podanie na przedpole 
Olympics, piłka doszła na 
prawe skrzydło, ten pięknie 
wysunął do Eliadisa, a ten 
spokoj nie dokonał reszty. 
Zimny, zdawało się prysznic 
ostudzi nieco zapały zawo­
dników greckich. Tak jednak 
się nie stało, — gdyż zespół 
Olympics prawie całym ze­
społem atakował bramkę 
Norge-Mustangs.

« * ♦
POMIMO stałych ata­

ków przez dłuższy okres 
czasu przez zespól grecki, 
nie byli w stanie zdobyć 
drugiej bramki, gdyż atak 
ich początkowo nie współ­
pracował pod bramką 
przeciwnika. Druga bram­
ka dla, Olympics padła z 
przeboju, a może raczej z 
nieuwagi obrońców zespo­
łu Norge-Mustangs. Bram­
karz nie był w stanie obro­
nić tego strzału. Nato­
miast przy drugim, identy­
cznym przeboju bramkarz 
Norge-Mustangs obronił z 
wielkim poświęceniem.

* « *
PIERWSZA część meczu 

zakończyła się 2:1 dla Olym­
pics. W drugiej części meczu, 
gdy prowadzili 4:2, zostoso- 
wali brzydką taktykę gry, 
przetrzymując piłkę przy ka­
żdej nadarzającej się okazji, 
a robili to tylko dlatego, że 
do głosu więcej dochodzili w 
tym czasie zawodnicy zespo­
łu Norge-Mustangs, którzy, 
pomimo, że nie reprezento­
wali wysokiej klasy technicz­
nej, przechodzili na pole kar­
ne przeciwnika i nękali 
bramkarza greckiego.* :-i

IF ZESPOLE Olympics 
wyróżnił się zdobywca 3-ch 
bramek — Mike Makos, a 
w zespole Norge-Mustangs 
— były zawodnik zespołu 
greckiego — Steve Eliadis, 
również zdobywca trzech 
bramek, który miał jeszcze 
conajmniej dwie kapitalne 
okazje zdobycia bramek, 
ale byli jego “współtowa­
rzysze” grali bezpardono­
wo przeciwko Eliadisowi, 
starając się go unierucho­
mić. * * *
JUTRO, w środę, o godz. 

6-ej wieczorem, na boisku 
Welles Park — zostanie ro­
zegrane ostatnie ćwierlfina- 
lowe spotkanie niłkarsk!e o 
Puchar Stanu Illinois (Peel 
Cno) —pomiedzv zesobłami 
Schwaben i Hansa - Fortuna 
United. Natomiast pierwsze 
półfinałowe spotkanie piłkar­
skie o powyższy Puchar po­
między Kickers i Olymnics 
rozegrane zostanie w święto 
nracv (Labor Day) na boi­
sku Lane Tech.5j! # *

W ORT 17’.VM so b o te 
otrzymaliśmy kartkę z po­
zdrowieniami od ekiny pił- 
karskiej Ruch. Chorzów 
która to. ekipa nrzebuwało 
na obozie przygotowaw­

czym w Wiśle. Na wido­
kówce widać piękną miej­
scowość Ustroń, Polana z 
nowoczesnym... “Motelem” 
na styl amerykański. Za 
serdeczne pozdrowienia i 
widokówkę — dziękujemy.

JESZCZE sezon na zielo­
nej murawie jest w całej peł­
ni .futboli amerykański co 
dopiero rozpoczęto, piłka ba­
seballowa powoli kończy 
swój sezon, a tu już ogłasza­
ją kiedy rozpocznie się sezon 
hokeja lodowego — najbar- 
dizej popularny sport zimo­
wy. * :? *

NA TERENIE Chicago- 
skim kierownictwo zespołu 
hokejowego Black Hawks 
ogłosiło, że 13go września 
wszyscy hokeiści którzy 
otrzymali zawiadomoienia 
muszą, się stawić do hotelu 
Bismarck w Chicago. Na­
stępnie w poniedziałek, 1) 
września przejdą przez ba­
danie lekarskie, które jak 
czytelnicy przypomi n a j ą 
sobie w ubiegłym sezonie 
wykazały wadę serca u 
znanego i bardzo popular­
nego zawodnika — Kenny 
Wharrama.

MECZE treningowo-towa- 
rzyskie rozpoczną się dla ze­
społu Chicago Black Hawks 
już 18 września — meczem 
Black Hawks — Boston Bru­
ins w miejscowości kanadyj­
skiej London, Ontario. Na­
stępnie w niedzielę, 18 wrze­
śnia w South Bend, Indiana, 
dwa zespoły Black Hawks 
złożone z zawodników prze­
bywających na obozie, roze­
graj ą towarzyskie spotkanie, 
w którym widzi się czasem 
więcej siłowego hokeja niż w 
meczach ligowych, gdyż tu 
zawodnicy już walczą o pozo­
stanie na terenie chicago- 
skim, a ni wyjazdu do niższej 
ligi, do zespołu Dallas Black 
Hawks. ♦ ♦ ♦

PIERWSZY mecz hoke­
ja na lodzie kibice tego 
sportu w Chicago — będą 
mieli okazję oglądać w nie­
dzielę, 27 września, gdy na 
teren chicagoski z j e dzie 
zawsze popularny zespół 
Montreal Canadians. Spot­
kanie tych “odwiecznych” 
rywali rozpocznie się o go­
dzinie 7:30 wieczór em. 
Drugie spotkanie na tere­
nie chicagoskim rozegra 
zespół Black Hawks k-go 
października, o godzinie 
7:30, a przeciwnikiem, ich 
będzie drużyna Toronto — 
Maple Leafs. Otwarcie se­
zonu hokejowego rozpocz­
nie się 10 października.

♦ ♦ ♦
SPOTKANIE o III i IV-te 

miej see piłkarskich mi­
strzostw seniorów Cannock, 
Anglia — pomiędzy “Grun­
waldem” Blackburn a “Var- 
sovią” Londyn, które roze­
grano jako przedmecz przed 
finałem o puchar gen. An­
dersa, nie należało do cieka­
wych, jak donosi Dziennik 
Polski. Młody “Grunwald” 
— mimo olbrzymiej ambicji 
znacznie ustępował ‘Varsovii’ 
pod względem techniki, do- 
świadczenia, a przede wszy­
stkim — kondycji fizycznej. 
Wynik 9:0 (4:0) dla “Varso­
vii” jest najwyższym cyfro­
wo wynikiem uzyskanym w 
Cannóck. e * *

“GRUNWALD” — miał 
trudności z wystawieniem 
odpowiednio silnej druży­
ny z powodu urlopów w 
Lancashire i kierownictwo 
drużyny musiało skorzy­
stać aż z pięciu juniorów 
(do lat 18-tu).

“VARSOVIA” panowała 
na boisku przez cały czas. 
Należy przypomnieć — że 
“Varsovia” była “jedną no­
gą” w finale głównym, prze­
grywając w półfinale z póź­
niejszym zdobjwvca nucharu 
“Polonią Bradford. Strzelca­
mi w Cannock byli: Meadows 
4, Wawrzewski 3 i Jeliński.

❖ ❖
“VARSOVIA” grała w 

składzie:— M. Wałecki, A. 
Juszkiewicz, J. Liniewicz, 
R. Sowa, R. Ziółkowski, B. 
Meadows, J. Muir, J. IPa- 
wrzewski, B. Jeliński, Ro­
bert Wawrzewski. Ryszard 
Wawrzecki, J. Kojder (re­
zerwa). ❖ * 5’:
SKŁAD “Grunwaldu'’: R. 

Ellis, H. Rzeźnicki, G. J. 
Gatt, M. Szejner, J. Osiowy, 
J. Janeczko, B. Puzoń, K. 
Crump, M. Szejner. A. Duda, 
W. Pacynko rezerwa.• » •

N 1 ŁUCZNICZYCH — 
mistrzostwach Polski— H. 
Brzezińska z warszawskie­
go Marymontu uzyskała w 
strzel"'iiu 2.V50 m — 593 
pkt. Wuuik ten jest leoszii 
niż dotychczasowy rekord 
śic''itd. który wynosił 590 
pkt.

WHEREAS, Americans of Pol­
ish heritage historically have 
been bulwarks of a strong and 
stable society, when individual 
dignity and self-esteem has been 
reflected in pride of ownership 
of property, excellence of achieve­
ment in the trades, businesses and 
professions, willingness to serve 
in military service and valor in 
the performance of duty: “mak- 
ing-do” in times of strife and 
hardship rather than accept un­
earned charity, and willingly and 
unselfishly contributed the neces­
sary revenues for the operation 
and functioning of government; 
and

WHEREAS, the Americans of 
Polish birth and heritage have 
achieved a respected place in 
American society, do seek re­
dress and release from certain 
grievances, hereby petition for 
certain positive reforms on the 
local and national levels; and

WHEREAS, the special talent 
of the people of Polish origin to 
save and economize has helped 
to build and strengthen all fi­
nancial institutions and national 
economy:

BE IT THEREFORE RE­
SOLVED:

1. That the President be com­
mended for his recognition of the 
talent and abilities of the mem­
bers of our Black community by 
the appointment of a substantial 
number of members of this com­
munity to responsible high sala­
ried positions in our government, 
and we further urge the Admini­
stration to show equal recogni­
tion of the talents possessed by 
members of our ethnic groups and 
express this recognition by an in­
crease of appointments from this 
virtually untapped talent bank 
of able and qualified individuals.

2. That the Department of La­
bor and the Equal Employment 
Opportunities C om m i ssi on be 
urged to take cognizance of in­
sidious discrimination which con­
tinues to exist in major industrial, 
commercial and financial institu­
tions a discrimination which 
closes the doors of advancement 
to members of ethnic communities 
particularly on the executive 
level, further that the Admini­
stration racognizes a need for 
proper representation from those 
groups on the E.E.O.C.

3. That Americans of Polish 
birth or descent have a tradition 
of culture- and dedication to the 
Judeo Christian principles of civ­
ilization going back more than 
one thousand years. During this 
period Poles have contributed 
much to the preservation and 
progress of Western civilization.

However, we continue to find 
on TV screens, on radio programs 
and in the press crude and un­
couth jokes directed against Pol­
ish people. Protests to the F.C.C. 
against TV stations which pro­
ject these degrading “jokes’’ have 
so far resulted in no restraining 
actions by that agency. We re­
spectfully urge the Congress of 
the United States to investigate 
these divisive programs towards 
the end of legislating to the F.C.C. 
sufficient authority to prohibit 
such derogatory programs.

4. That nearly all Americans 
are descendents of immigrants 
from every continent in the world. 
Better knowledge of this heritage 
would enable all Americans to 
better understand and work with 
each other, and help create a 
more tolerant and harmonious so­
ciety. We believe that the bi­
partisan legislative proposals 
pending in the Congress to estab­
lish Ethnic Studies Centers will 
eminently serve this purpose. The 
Polish. American Congress and its 
affiliate organizations whole­
heartedly support these legislative 
proposals and stand ready to 
make their expertise available in 
the development and implementa­
tion to such programs. A better 
knowledge and understanding will 
enable all our citizens to develop 
greater awareness and apprecia­
tion of our American mosaic.

5. That our law enforcement 
agencies be commended and sup­
ported in justly enforcing the 
law, and in preventing and com­
bating violence in the streets and 
on our campuses.

6. That since the origin of our 
Republic, new immigrants have 
always been a source of American 
vitality, dynamism, and resource­
fulness, and have contributed to 
its enormous industrial develop­
ment and its technological genius. 
America, in order to continue to 
lead the world as the land of op­
portunity and freedom — should 
continue to welcome those who 
are willing to contribute their 
talents and labor to our constant 
progress. Otr immigration Jaws 
and policies should reflect the 
image and true spirit of our coun­
try; however, despite the many 
welcome changes in our immigra- 
tiort laws in recent years, there 
are still »iany unnecessary re­
strictive features which create 
hardships to the hew immigrants. 
These burdens are especially • dif­
ficult to overcome for immigrants 
from Eastern European countries 
who have added obstacles placed 
upon them b> their own govern­
ments. Therefore, we urge that 
our immigration policies with re­

gards to the peoples from Eastern 
Europe reflect our understanding 
and compassion. This will mani­
fest our continued sincere sym­
pathy for Poland and other cap­
tive nations oi Eastern Europe.

7. That South Vietnam is the 
key to the control of Southeast 
Asia. American surrender to North 
Vietnam without provisions for 
assuring South Vietnam will re­
sult in a communist take-over in 
the entire South East Asian area 
and accompanying enslavement

of millions at fret peoples Thue 
we support Presideni N.xon« 
Vietnam end Cambodmtr. (x>iLcte» 
We Waot peace BtM peace on Kf- 
terms bought already by the tee 
rifice of 50.000 Ameraaus Uvea 
and eount-em easultfae Ota peo­
ple have learned, perhaps mere 
than any other nation, that ap­
peasement begets more war.

Signed:
Stanley Krajewski, chairman; 

Raymond Dembski. Carl Green, 
Mitchell Kobelinski, Stanley 
Swierczynski, Francis Turoczy, 
Florence Wiatrowski, Frank Wa- 
zeter. Joseph Wiewiora, Walter 
Zacha riasiewicz.
Chicago, Illinois 
August 16, 1970.



6 _________________________________

Jan Kasprowicz

Najdroższy Wyraz “Ojczyzna”
Rzadko na moich wargach — 
Niech dziś to ma warga wyzna — 
Jawi się krwią przepojony, 
Najdroższy wyraz “Ojczyzna”.

Widziałem, jak się na rynkach 
Gromadzą kupczykowie, 
Licytujący się wzajem, 
Kto go najgłośniej wypowie.

Widziałem, jak między ludźmi 
Ten się urządza najtaniej, 
Jak poblask zdobywa i rentę, 
Kto krzyczy, iż żyje dla Niej.

Widziałem, jak do jej kolan — 
Wstręt dotąd serce me czuje — 
Z pokłonem się cisną i radą, 
Najpospolitej szuje.

Widziałem rozliczne tłumy
Z pustą, leniwą duszą,
Jak dźwiękiem orkiestry świątecznej 
Resztki sumienia głuszą.

Sztandary i proporczyki, 
Przemowy i procesje, 
Oto jest treść Majestatu, 
Który w niewoli żyje.

Więc się nie dziwcie — ktoś może 
Choć milczkiem słuszność mi przyzna, 
Ze na mych wargach tak rzadko 
Jawi się wyraz: “Ojczyzna”.

Dożynki Chóru 
Paderewskiego
Urządzane od szeregu lat 

przez Chór Im. Paderewskie­
go, Staropolskie Dożynki, któ­
re są przypomieniem naszych 
starych tradycji ludowych 
wyraźnie podkreślających na­
szą oryginalność narodową, 
odbędą się również i w tym 
roku i to już w niedzielę, dnia 
30 sierpnia, w ogrodzie Woż­
niaka, 2530 S. Blue Island av. 
Początek przedstaw i e n i a o 
godzinie 3-ej po południu.

Dożynki Chóru Paderew­
skiego oparte na sztuce sce- 
nisznej sprowadzonej z Pol­
ski, której reżyser ja spoczywa 
w rękach znanego na Polonii 
artysty p. Ryszarda Borkow­
skiego, obejmują wiele wzru­
szających scen ludowych prze­
platanych zdrowym humorem 
i dowcipem, powiązanych w 
całość naszą polską piosenką. 
Polskie tańce ludowe, które 
swoją żywotnością i barwą 
strojów ludowych przykuwać 
będą oczy widzów, prowadzo­
ne są przez założyciela znane­
go zespołu tanecznego, “Polo­
nez,” p. Eugeniusza Racibor­
skiego. Wykonanie muzyczne 
całości programu realizuje 
dyrygent JChóru, p. Józef Zie- 
lirtk’. •

Chór Paderewskiego włożył 
wiele trudu w przygotowanie 
tegorocznych Dożynek, włą­
czając budowę i odpowiednie 
udekorowanie sceny. Warto 
więc zarezerwować sobie nie­
dzielę, 30go sierpnia, i wybrać 
się na Dożynki Chóru do ogro­

du Woźniaka, których data w 
tym roku przypada o jedną 
niedzielę przed dożynkami w 
Polonia Grove, dzięki stara­
niom byłego prezesa chóru, 
J. Wesołowskiego. Wstęp dla 
dzieci do lat 10 jest bezpłatny. 
Prosimy więc nasze polskie 
matki o przyprowadzenie dzie­
ci na to piękne i tak bardzo 
polnie widowisko.

Po dożynkach zabawa ta­
neczna przy dźwiękach or­
kiestry Polonez. Doskonała 
kuchnia i bar zapewnią wszy­
stkim gościom miłą zabawę, 
na którą zarząd chóru ser­
decznie zaprasza całą Polonię.

—K. T.

“Wielki Szczyt” 
Na Sesji NZ?
Nowy York. (ŻW) — W 

siedzibie ONZ krążą pogło­
ski, że na sesję Zgromadze­
nia Ogólnego NZ przybędą 
w styczniu prezydent Nixon, 
premier Kosygin i premier 
brytyjski Heath, i że jest 
wielce prawdopodobne, iż od­
będą oni przy tej sposobności 
rozmowy na szczycie.

Możliwe jest, że przyłączy 
się do nich prezydent Fran­
cji Pompidou.

Przypuszcza się także, że 
w przyszłym miesiącu odbę­
dzie się przy drzwiach zam­
kniętych specjalne posiedze­
nie Rady Bezpieczeństwa, w 
którym wezmą udział mini­
strowie spraw zagranicznych 
zarówno wspomnianych czte­
rech mocarstw, jak i inych 
państw, członkowskich Rady.

FRANCIS W. SARGENT (na zdjęciu) gubernator stanu 
Massachusetts podpisuje w Bostonie ustawę, w myśl któ­
rej przedsiębiorstwa ubezpieczeniowe tego stanu będą 
zobowiązane do pokrycia wszelkich strat, w tym wyna­
grodzenie za pracę oraz koszty opieki lekarskiej, jakie 
ponosi osoba wskutek wypadku samochodowego. Nie 
wchodzi tutaj również w rachubę z czyjej winy zdarzył 
się wypadek.

Polecamy nową książkę
1201 Milwaukee Avenue Chicago, 111. 60622

Tomasz J. Turley

“POLACY BADACZE AMERYKI”
Książka o Polakach, którzy swą wiedzą i energią 

walnie przyczynili się do poznania geografii i ucywi­
lizowania Ameryki.
Liczne ilustracje, ponad 50, mapy, spis literatury, po­
rad *4)0 tytułów, obszerny skrót w języku angielskim, 
indeks osobowy i nazw geograficznych stanowią cenne 
zupetnienie książki T. Turleya, b prof, geologii i geo­
grafii, autora licznych publikacji o polskich osiągnię­
ciach w nauce i technice.

Cena książki $2.75, z przesyłką $3.00
Zamówienia prosimy nadsyłać:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY

DZIENNIK ZWIĄZKOWY (ZGODA), WTOREK, 18-GO SIERPNIA (AUGUST), 1970

Nowe Wyrzutnie 
Rakiet Nad Suezem

(Ciąg dalszy ze str 1-ej) 
działalności .palest y ń s k i c h 
partyzantów na terenie swego 
kraju.

Półoficjalny dziennik Al 
Ahram w Kairze stwierdza, że 
władze Bagdadu aresztowały 
5 egipskich obywateli oraz 
otoczyły pierścieniem egipską 
ambasadę w Bagdadzie. Wszy­
stkie osoby wchodzące i wy­
chodzące z gmachu ambasady 
są inwigilowane i ewentual­
nie aresztowane.

Radio w Bagdadzie oskarża 
wywiad egipski o próbę por­
wania urzędnika irackiej am­
basady.

Eban w swym przemówie­
niu stwierdził, że Izrael znaj­
duje się w trudnej sytuacji, 
gdy z jednej strony nieprzyja­
ciel stwarza coraz większe za­
grożenie kraju, z drugiej zaś 
przyjaciele nie mają zaufania 
do słuszności przedstawianych 
faktów. Prasa izraelska pisze 
o nabrzmiewającym napięciu 
między Izraelem a Washingto­
nem. Ten ostatni wydaj e się 
nierozumieć niebezpieczeńst- 
twa dla Izraela powstania nad 
Kanałem Sueskim Sowieckie­
go parasola obrony przeciw - 
lotniczej. Izrael opiera się na­
ciskowi Washingtonu rozpo­
częcia rozmów pokojowych, 
dopóki nie zostanie załatwiona 
sprawa podanych przez niego 
faktów systematycznego naru­
szania przez Egipt warunków 
zawieszenia broni.

Jak podał rzecznik Wash­
ingtonu, amerykańskie samo­
loty wywiadowcze, U-2 oraz 
urządzenia elektroniczne 6-ej 
floty mają sprawdzić czy rze­
czywiście Egipt wykorzysity- 
wuje zawieszenie brani dla in­
stalowania wyrzutni rakiet, w 
pasie większym niż 32 mile od 
brzegów Kanału. McCloskey 
stwierdził, że oficjalne oświa- 
dczenie w tej sprawie zostanie 
wydane jeszcze w tym tygo­
dniu.

Incydenty Koło 
Domów Cabrini
W rejonie czterech bloków 

dookoła domów Cabrini-Green 
doszło w poniedziałek wieczo­
rem do kilku sporadycznych 
zajść w formie pogwałceń 
praw o porządku, z obrzuca­
niem kamieniami przejeżdża­
jących aut, z pojedyńczymi 
strzałami na policję i autobu­
sy CTA. Podobne wypadki 
zanotowano wczoraj również 
w rejonie skrzyżowania Divi­
sion i Halsted.

Przedstawiciele straży po­
żarnej oświadczyli, iż straża­
cy zajęci akcją gaszenia pło­
nącego domu pnr. 937 N. Lar­
rabee ul. zostali obrzuceni ka­
mieniami przez widzów. Rów­
nież auto strażackie, które za­
jechało do pożaru w domu 
pnr. 2139 Wayne ave. zostało 
podobnie jak i obsługa także 
obrzucone kamieniami. Szczę­
śliwie nikt nie został ranny.

Policja oświadczyła, iż auto­
bus CTA został trafiony pię­
ciu kulami z karabinka, kiedy 
przejeżdżał w rejonie Ogden 
ave. i Division, w pobliżu do­
mów Cabrini. Policja złożyła 
także oświadczenie o strzela­
ninie w rejonie domu pnr. 
1301 N. Halsted ul. W innym 
incydencie, strażacy, którzy 
przyjechali do płonącego ko­
sza ze śmieciami koło domu 
pnr. 857 E. 63-a ul. zastali gru­
pę widzów, którzy wyśmie­
wali się z nich, a ktoś rzucił 
nawet na strażaków bombę 
zapalającą. Bomba jednak nie 
wybuchła.

“Wieprzowina” 
Pod Drzwiami

Nairobi (DP)—Sąd w Nai­
robi skazał na karę 50 funtów 
agenta mieszkaniowego, który 
w przykry sposób starał się 
usunąć z domu jednego z lo­
katorów. Widząc, że lokator 
jest mahometaninem i brzydzi 
się wieprzowiną, podkładał 
mu co kilka dni na progu 
zakupione specjalnie w tym 
celu głowy świńskie lub rżu- 
cał przez okno świńskie 
wnętrzności. Sąd uznał te 
praktyki za obrzydliwe i 
sprzeczne z prawem.

Zebranie 
w 30-ej Wardzie
Polska organizacja obywa­

telska 30-ej wardy zaprasza 
mieszkańców na zebranie oby­
watelskie, jakie odbędzie-się 
dziś, wą wtorek, dnia 18-go 
sierpnia, w sali Harmony Hall 
—przy zbiegu ulic Kostner i 
Thornks—początek o godzinie 
7:30 wieczorem.

Będą podane specjalne ra­
porty ze spotkania'z Mayorem 
Daley oraz inne ważne spra­
wy. Po zebraniu podawane 
będą napoje odświeżające.

Jerzy Majka

Harcerski Frombork
Jeszcze jesienią 1966 roku 

Frombork sprawiał, dosyć 
smętne wrażenie.. Zarośnięty, 
nie uporządkowany plac u 
podnóża historycznej katedry 
z pojedyńczymi domkami, któ­
re zdołały częściowo prze­
trwać zawieruchę wojenną i 
nadawały się do odbudowy, 
zaniedbane obejścia gospodar­
skie, wyboiste uliczki — naj­
częściej bez chodników, tu i 
ówdzie jeszcze resztki gru­
zów... Tylko górująca* nad 
wszystkipi gotycka katedra 
przypominała o starym pięk­
nie tęgo grodu Kopernika.

Ludzie po uliczkach snuli 
się sennie w rytm wolno wlo­
kącego się czasu, ledwie ciek­
nącego od lat siedmiuset. Tak 
jak może płynąć czas w mia­
steczku, o którym Kopernik 
pisał, że leży gdzieś “na sa­
mym krańcu ziemi”.

Dwa mieSiące wcześniej po 
raz pierwszy od lat spokój 
Fromborka zakłócił przyjazd 
niespełna setki chłopców i 
dziewęząt w harcerskich mun­
durkach. Trochę pracowali 
przy niwelowaniu plaży i 
przy remoncie instalacji elek­
trycznych, ale przede wszy­
stkim chodzili po ulicach, roz­
mawiali z ludźmi, coś tam 
mierzyli, liczyli.

Tworzyli oni mianowicie 
Harcerską Radę Rozwoju 
Fromborka, która przygoto­
wywała plany wielkiej opera­
cji. Chodziło o to, by przez 
7 lat ściągać do tego miastecz­
ka tysiące harcerek i harce­
rzy, by jego odbudową uczcili 
500 rocznicę urodzin wielkiego 
polskiego astronoma — Miko­
łaja Kopernika. Rocznica ta 
wypadnie w 1973 roku.

Z tym “zakłóceniem spoko­
ju” — to może zresztą przesa­
da. Na razie nikt nie wierzył, 
że coś z tego może wyniknąć. 
Miejscowy fryzjer — a cieszy 
się on opinią jednego z naj­
lepiej poinformowanych lu­
dzi w miasteczku — miał się 
podczas golenia jednego z har­
cerzy wyrazić:

— Kaktus mi tu na dłoni 
wyrośnie, jeśli się coś u nas 
zacznie dziać.

— I co takie dzieciaki mogą 
zrobić? — powątpiewająco 
kręcili głowami inni.

W rok później wstrząs był 
silniej szy^ 7 lipca 1967 roku 
na rynku fromborskim zebra­
ło się 1500 harcerek i harce­
rzy, by wziąć udział w uro­
czystym apelu, który zainau­
gurował “Operację 1001”. Na­
zwano ją w ten sposób, bo za­
czynała się w pierwszym roku 
drugiego tysiąclecia państwa 
polskiego. Dziewcząt i chłop­
ców w harcerskich mundur­
kach było teraz więcej niż 
mieszkańców Fromborka.

Trudne to były początki. 
Młodzi dysponowali właściwie 
tylko zapałem. Narzędzi bra­
kowało, materiałów budowla­
nych też, przedsiębiorstwa nie 
zdążyły przygotować doku­
mentacji technicznych robót, 
w których młodzież miała 
uczestniczyć. Chłopcy nasta­
wili się na to, że będą budo­
wali domy, a tu tymczasem 
musieli niwelować place i 
uprzątać gruzy. Nawet in­
struktorzy musieli się dopiero 
uczyć organizowania pracy ta­
kiej skomplikowanej machi­
ny. Operator Wytwórni Fil­
mów Dokumentarnych zareje­
strował wtedy na taśmie scen­
kę prawie satyryczną. Gdzieś 
z jakiegoś placu budowy raz 
po raz do sztabu operacji 
dzwonił harcerz z zapytaniem:

— Będzie dzisiaj obiad?
— Chyba będzie ... — od­

powiadał niezmiennie dyżur­
ny w sztabie.

A dzisiaj?
Rynek, albo — jak go nazy­

wają — .plac Centralny zdobią 
starannie odbane kwietniki i 
trawniki. Koło wieży wodnej 
powstał wyłożony chodniko­
wymi płytami taras, na któ­
rym w lecie odbywają się wy­
stępy artystyczne. Zabudowa 
miasta powiększyła się o pod­
niesioną z gruzów zabytkową 
kanonię świętego Ludwika, 
dwa domy mieszkalne (jeden 
co prawda jest dopiero na 
ukończeniu), remizę strażac­
ką, hydrofornię, piekarnię, 10 
budynków gospodarczych, ba­
zę rybacką, szklarnię w miej­
scowym sanatorium. Miastecz­
ko uzyskało 4 kilometry uło­
żonych lub doprowadzonych 
do porządku chodników i na­
wierzchni ulic, skwery pokry­
ły plac przy baszcie Żeglar­
skiej. Nadto w pobliżu From­
borka stanęła nowa szkoła w 
Klejnowie. Wszystko to jest 
dziełem harcerzy.

Dla uczestników operacji i 
dla mieszkańców Fromborka 
harcerze wydają gazetkę pt. 
“Na przełaj przez Frombork”. 
Jej reporterzy zanotowali 
właśnie wypowiedź jednej z 
mieszkanek miasta — p. Marii 
Jarzyńskiej:

— Z początku ludzie byli 
nawet źle nastawieni do har­
cerzy, ale teraz jest inaczej. 
Miasto wyładniało. Sami mie­
szkańcy "nie uporządkowaliby 
całości . . .

A w zeszłym roku operator 
Wytwórni Filmów Oświato­
wych z Łodzi utrwalił na taś­
mie scenę, jak właścicielka 
kiosku z lodami zaprosiła ca­
łą wracającą z pracy drużynę 
na porcje śmietankowych.

Już 275 uczestników opera­
cji otrzymało tytuły honoro­
wego obywatela Fromborka, 
nadawane przez prezydium 
Miejskiej Rady Narodowej 
tym, którzy pracowali tu co 
najmniej przez trzy lata.

Do końca pracy jeszcze da­
leko. Ale z każdym rokiem 
robota nabiera rozmachu. Do­
tychczas pracowało we From­
borku 18 tysięcy harcerzy. 
Wartość prac przez nich wy­
konanych wynosi około 7 mi­
lionów złotych. W tym roku 
ma ich przyjechać do From­
borka razem 8 tysięcy, a za­
planowane do wykonania pra­
ce przedstawiają wartość 3,5 • 
miliona złotych.

Ostatnio harcerze rozpoczę­
li budowę kolejnego domu 
mieszkalnego — “budowa Ry­
nek nr. 1”, jak ją nazywają w 
sztabie, 12-izbowej szkoły, 
kończą budowę ogródka jor­
danowskiego i placu przy 
dworcu kolejowym, pracują 
przy układaniu chodników i 
budowie nawierzchni na uli­
cach: Senatorskiej, Starej, 
Dworcowej, Katedralnej i 
Młynarskiej. Mają też zacząć 
roboty przy budowie pawilo­
nu gastronomicznego i dal­
szych budynków gospodar­
czych.

W samym Fromborku i w je­
go okolicach harcerze uczest­
niczą w pracach archeologicz­
nych. Wykopalistka po ich za­
konserwowaniu w Muzeum 
Mazurskim w Olsztynie wzbo­
gacą zbiory fromborskiego 
Muzeum Mikołaja Kopernika.

Z roku na rok harcerze sta­
rają się pracować coraz lepiej 
i coraz umiejętniej organizo­
wać swoją pracę, tak, żeby 
bez zbędnej krzątaniny osią­
gać jak najlepsze wyniki pro­
dukcyjne. W tym roku rozpo­
częło się między nimi współ­
zawodnictwo o zdobycie Od­
znaki Dobrej Roboty. Zespół, 
który chce ją uzyskać, musi 
wykazać się umiejętnością 
przygotowania zawczasu ma­
teriałów i narzędzi do pracy, 
umiejętnie dzielić robotę mię­
dzy swoich członków, praco­
wać oszczędnie i dbać o bez­
pieczeństwo pracy.

Bo w harcerskim Frombor­
ku chodzi nie tylko o to, żeby 
zmieniło się, żeby wypięknia­
ło miasteczko. Dorastać mu­
szą do przyszłych, jeszcze po­
ważniejszych zadań jego bu­
downiczowie — harcerze. I 
chyba dorastają.

Śledztwo 
o Kradzieże 

w CTA
Przedstawiciel CTA oświad­

czył w poniedziałek, iż prowa­
dzi się śledztwo w sprawie 
kradzieży tysięcy dolarów ze 
skrzynek automatycznych na 
opłaty przejazdowe, wmonto­
wane w autobusach CTA. 
Urzędnicy CTA przyznali, iż 
rzeczywiście trwały kradzie­
ży systematyczne z automa­
tów skrzynkowych od czasu 
wprowadzenia tych automa­
tów w autobusach w listopa­
dzie ub. roku, ale dokładnej 
straty nie można jest ustalić. 
Uważają, iż strata jest znacz­
nie niższa niż $6,000 dziennie, 
jak twierdzą gazety w Chica­
go.

Śledztwo prowadzone jest w 
CTA już od 3 miesięcy. Kra­
dzieże się skończyły po wpro­
wadzeniu dodatkowych urzą­
dzeń do skrzynek. Skrzynki 
te tuż po wymontowaniu ich 
z autobusów miały automa­
tycznie zatrzaskiwać wieko 
zwolnić z zatrzasku. Ale ktoś 
z pracowników “skombino- 
wał”, iż wieko się nie zatrza­
skiwało i wyciągał ze skrzyń- ' 
ki gotówkę. ,

‘Najazd’ Komunistów 
Na Bułgarię

Scfia. (DP) — Trwa urlo­
powy “najazd” dygnitarzy 
reżymowych na Bułgarię. Na 
wypoczynku są tam Spychał- | 
ski, Jędrychowski, Jaszczuk, j 
oraz szef komisji planowania 
Majewski.

Wszyscy oni, mimo urlopo­
wego wypoczynku, odbywają 
rozmowv ze swymi bułgar­
skimi odpowiednikami par-1 

‘tyjnymi. 1

Tragiczna 
Katastrofa

W poniedziałek, w pobliżu 
miejscowości Galax, Va., zda­
rzył się tragiczny wypadek, w 
którym jedna osoba poniosła 
śmierć, a 46 odniosło rany. Ja- 
dący do Miami autobus, wio­
zący chicagoski zespół dobo­
szy i trębaczy, spadł z ze stro­
mego nasypu tz wysokości 50 
stóp. Przyczyną katastrofy by­
ły zerwane hamulce.

Zespół “Imperials” udawał 
się z Marion w Ohio, gdzie od­
był się międzynarodowy kon­
kurs podobnych zespołów na 
Florydę do Miami, gdzie miał 
się odbyć ogólno krajowy kon­
kurs. “Imperials” zazwyczaj 
uczestniczący w krajowych 
konkursach tym razem nie 
mogli sobie na to pozwolić, 
więc część zespołu udała się 
na konkurs w roli widzów.

W wyniku katastrofy zmarł 
tragicznie 18-letni mieszka­
niec Chicago, Charles Guider, 
zam. pnr. 6759 S. Justine ul. 
18 osób przebywa w szpitalu, 
23 osoby zwolniono ze szpita­
la po opatrzeniu niegroźnych 
obrażeń.

Parada 
Na State Ul.

Wczoraj odbyła się w Chi­
cago, w ramach dorocznego 
Festiwalu Lakefront, wielka 
parada króla mórz i oceanów, 
Neptuna. Neptun, który “wy­
łonił się” z Chicago River, 
jechał potem na rydwanie 
wraz z Mayorem Daley po 
State ulicy, budząc duże za­
interesowanie wśród kilku ty­
sięcy widzów obserwujących 
całą paradę. Poza rydwanami 
było 13 dużych gumowych 
balonów o kształtach różnych 
zwierząt, dinozaurów, delfi­
nów i postaci z filmów Dis- 
neyowskich.

Rydwany przedstawiały du­
że łodzie jak wenecką gondolę 
lub statek Wikingów. Po pa­
radzie odbył się przed gma­
chem Civic Center konkurs 
oddziałów w mustrze.

Jutro, na rzece Chicago od­
być się ma parada łodzi, a 
w piątek będzie t. zw. Noc 
Wenecka na jeziorze Michi­
gan. Codziennie, w ramach 
programu odbywają się po­
pisy wodne i akrobatyczne o 
5 po południu na rzece przy 
Marina City, aż do ukończenia 
Festiwalu Lakefront.
------------ . --------

Miód o Różnych 
Smakach

Warszawa. — Miód jest o 
różnych smakach... ogórko­
wym, malinowym, cytryno­
wym, sosnowym, ziołowym
— bynajmniej nie “dopra­
wiany” przez pszczelarza. 
Wytwórcami są wyłącznie 
pszczoły. Plaster miodu w 
szklanym słoiku lub w prze­
zroczystym pudełku plasty­
kowym — to już jest, ale 
może być też w torebce fo­
liowej, z której — jak pastę 
z tuby — wyciskać będziemy 
znakomity nektar.

Czy to coś szczególnego?
Tak, bo to nie pszczelarz 

pakuje plastry miodu do słoi­
ków, bądź pudełek plastyko­
wych, lecz same pszczoły, bu­
dujące już w “opakowa­
niach” woskowy plaster i 
składające w nim miód tak, 
jak w mini-ulu, tylko, że w 
szklanym lub plastykowym. 
Takie to niezwykłe efekty w 
swej pszczelarskiej pracy 
eksnerymentątorskiej u z y- 
skał warszawski pszczelarz
— Władysław Grabowski.

Polska Dla ZSRR 
a Rumunia Dla Polski

Warszawa — W warneń- 
skiej stoczni im. Georgi Dymi­
trowa odbyła się uroczystość 
spuszczenia na wodę statku 
“Ciechanów” ostatniego z se­
rii 16 jednostek zbudowanych 
tu dla Polski. Uroczystość sta­
ła się okazją do zamanifesto­
wana! przez społeczeństwo 
Warny przyjaźni do Polski.

Polska Na 
Targach w Lipsku
Warszawa — 6,5 tys. wy­

stawców z 55 krajów weźmie 
udział w jesiennych Targach 
Lipskich — 1970. Wśród 12 
państw socjalistycznych Pol­
ska obok Sowietów będzie naj­
potężniejszym wystawcą, 25 
polskich przedsiębiorstw han­
dlu zagranicznego zajmie na 
targach powierzchnię wysta­
wową wielkości ponad 3 tys. 
m. kw. Prezentować one będą 
głównie wyroby chemiczne, 
samochody osobowe i inne 
główne artykuły związane z 
profilem targów.

t
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańsza 
njiatka, siostra, babcia i prabab­
cia nasza, śp.

Feliksa Kurpiewska 
po krótkiej chorobie, pożegnała 
się z tym światem, opatrzona 
Św. Sakramentami, dnia 17-go 
sierpnia 1970 roku, o godzinie 
2:15 rano, w starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, 20-go sierpnia, o go­
dzinie 9:30 rano, z zakładu po­
grzebowego, pnr. 834-38 N. 
Ashland Ave., do kościoła Św. 
Stanisława Kostki, a stamtąd 
na cmentarz Maryhill, na par­
cele familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Aleksander, syn; Helena i 
Irena, córki; Anna, synowa; 
George Korda i Norbert Jan- 
czak, zięciowie; (Jan, brat; Ma­
rianna i Genowefa, siostry, w 
Polsce); wnuki, wnuczka, pra­
wnuki i prawnuczki; wraz z 
całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się:
Zakład Pogrzebowy B. F. Ma­

lec i Synowie.
Telefon: 42'1-5800.

(18, 19)

T
Wszystkim krewnym i zna­

jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że najukochańszy 
mąż mój, ojciec, teść, brat i 
dziadek nasz, śp.

Paweł Cwiczyński
(ojciec śp. Władysława)

Członek Grupy 340 Unii Pol­
skiej, nagle pożegnał się z tym 
światem, opatrzony św. Sa­
kramentami, dnia 14-go sierp­
nia 1970 roku, o godzinie 2:45 
popołudniu, w starszym wie­
ku.

Pogrzeb odbędzie się w śro­
dę, 19-go sierpnia, o godzinie 
9-ej rano, z Modeli Funeral 
Home. pnr. 5725 S. Pulaski Rd., 
do kościoła St. Mary Star of 
the Sea, a stamtąd na cmentarz 
Zmartwychwstania Pańskiego, 
na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Maria, żona; Stefania Kaze- 
las, córka: Bruno Kazelas, zięć; 
Denis i Carey, wnuki; Susan, 
wnuczka; Błażej i Karolina Do­
lecka, brat i siostra w Polsce; 
wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmują się:
Franciszek A. Modelski i 

Syn.
Telefon: PO 7-4730.

(17, 18)

Wszystkim krewnym i zna­
jomym donosimy tę smutną 
wiadomość, że przyjaciel nasz, 
śp.

Czesław Orzełek 
po długiej i ciężkiej chorobie, 
pożegnał się z tym światem, o- 
patrzony Św. Sakramentami, 
dnia 17-go sierpnia 1970 roku, 
o godzinie 10:30 rano, przeżyw­
szy 62 lat.

Pogrzeb odbędzie się w 
czwartek, 20-go sierpnia o go­
dzinie 9:30 rano, z Demnicki 
Funeral Home, pnr. 3630 W. 
George ul. (Central Park Ave., 
blisko Milwaukee Ave.), do 
kościoła Św. Jacka, a stamtąd 
na cmentarz.

Na ten smutny obrządek za­
praszamy wszystkich krewnych 
i znajomych, w ciężkim żalu 
pogrążeni:

Helena Ślusarczyk i Włady­
sław Ślusarczyk, przyjaciele.

Pogrzebem zajmuje się: 
Richard J. Demnicki.
Telefon: 772-6630.

(18. 19)

Wszystkim krewnym i znajomym donosimy tę smutną wia­
domość, że najukochańszy ojciec, brat i dziadek nasz, śp.

Jan Wadycki
(MĄŻ ŚP. ANNY)

Honorowy prezes Tow. Obrona Polski Gr. 712 ZNP, po długiej 
chorobie, opatrzony św. Sakramentami, pożegnał się z tym świa­
tem, dnia 16-go sierpnia 1970 roku, o godzinie 7:03 wieczorem, w 
starszym wieku.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek. 20-go sierpnia, o godzinie 
9:30 rano, z zakładu pogrzebowego, pnr. 5774-76 W. Lawrence 
Ave., do kościoła Św. Konstancji, a stamtąd na cmentarz Św. 
Wojciecha, na parcelę familijną.

Na ten smutny obrządek zapraszamy wszystkich krewnych 
i> znajomych, w ciężkim żalu pogrążeni:

Ryszard, syn: Patrycja Wiidecka, córka; Rosalie, synowa; Fran­
ciszek, brat we Francji; Anna Skrabacz i Weronika Spinda, sio­
stry w Polsce; wnuki i wnuczki; wraz z całą rodziną.

Pogrzebem zajmuje się Kowachek Funeral Home.
Telefon: 545-3800 (18, 19)
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“GŁOS POLONU” 
WOPA—1490 KC

JADWIGA i ANTONI
PIEŃKOWSCY, Kierownicy

Stacja WTAQ—1300 KC 
Codziennie 9:35 - 10:00 rano

“KAWALKADA” 
Stacja WOPA

Biurami Warszawy po- 
zachód-bezbożników i 
marksizmu.

6 NOWOCZESNE pokoje, ogrze­
wane. Wykładana kuchnia i ła­
zienka. Po 5-ej: 1104 N. Spaul­
ding.Codziennie 7 - 8:30 rano 

2 - 3 po poł. w niedziele

ADAM GRZEGORZEWSKI 
Kierownik i Zarządca

PÓŁNOCNO - zachodnia strona, 
4 pokoje, 2 sypialnie, 3-cie pię­
tro. Dzwonić po 6-ej wieczorem: 
486-1735.

' ROBERT
LEWANDOWSKI 

Stacja WSBC—1240 KC

JOHN L. HARRIGAN, lat 85, jest mieszkańcem Los An­
geles, którego przeszłość jako kierowcy jest nieskazitel­
na a sięga ona wstecz do początków naszego stulecia. 
Rześki staruszek do dnia dzisiejszego prowadzi swój wy­
pucowany do połysku samochód na wycieczkowe 
eskapady.

było
Na-

Codziennie od 12 w poł. 
do 12:30 po poł.

Codziennie 
od 4:30 po poł.

i od 5:30 wieczorem 
W Soboty 4 - 6:30 wiecz.

MIĘDZYNARODOWA” 
Stacja WTAQ—1300 KC 

Sobota 6:35 - 7:30 wiecz.

ROBERT 
LEWANDOWSKI 

Właściciel

Codziennie o 1, 3:30 i 6:30 
oraz o 8-ej wiecz.

dyplomata i obserwa- 
d’Abernon w dziele

Dr. W. SIKORA
Producent i Właściciel

DOCHODOWA posiadłość na 
sprzedaż, 1x5. 3x3, nowoczesne, 
szafkowa kuchnia, sprężonym po­
wietrzem, przez właściciela.

, IRving 8-6055

WYBORNY DOM 
W SCHORSCH VILLAGE 

PRZEZ WŁAŚCICIELA 
Piękny z 4 sypialniami dom, po­
kój mieszkalny, jadalnia, pełna 
łazienka. 2 po % łazienki, garaż 
na 2 auta. Telefonować po angiel­
sku: — 622-6565.

FULL TIME — 2nd SHIFT
Must have previous experience. 
Clean, light, air conditioned plant. 
Hospitalization and Profit sharing 

— Retirement Plan.
SIMPSON . 

ELECTRIC COMPANY 
“A Good Place to Work” 

400 N. Laramie
(Near Lake Street “L”)

An Equal Opportunity Employer

W. H. SALISBURY & CO 
401 N. MORGAN ST.

ród Polski w 1920 roku pod tnu- 
rami Warszawy; w decydującym 
ówczesnym starciu z nawałą bol­
szewicką, która parła po przez zie­
mię dopiero co odrodzonej Rzeczy­
pospolitej na zachód. Polska zna­
lazła się w obliczu największego 
niebezpieczeńśtwa, utrary niepod­
ległości a z nią i Zachodnia Eu­
ropa.

Cały świat spoglądał na boha­
terskie zmagania Narodu Polskie­
go. Dopiero co przywrócona do 
bytu państwowego Polska nie 
miała w 1920 roku należycie wy­
ekwipowanych sił zbrojnych. Bra­
kowało i broni, której dostawy z 
zachodu przez Gdańsk były wów­
czas utrudnione i nie było odpo- 
widnio zmontowanego aparatu ad­
ministracyjnego w młodym pań­
stwie polskim, ale za to w Naro­
dzie był płomieny patriotyzm oraz 
mocna wolą przeciwstawienia się 
najeźdźcy.

W krytycznej sytuacji w 1920 
roku, przywódca chłopski Wincen­
ty Witos zjednoczył straszliwie 
skłócone stronnictwa polityczne 
polskie i utworzył rząd jedności 
narodowej.

Zjednoczony Naród dzięki ge­
niuszowi Wodza, Józefa Piłsud­
skiego, dowódców wojskowych jak 
gen. Rozwadowski, gen. Sikorski, 
Szeptycki, Haller i inni, odniósł 
zwycięstwo pod Warszawą nad 
hordami rosyjskimi które, jak w 
czasach potopu zwaliły się na zie­
mię polską. Jak ongiś w dobie 
króla Jana Sobieskiego, przypadła 
w udziale Polsce obrona środko­
wej Europy pod murami Wiednia 
przed najazdem tureckim, tak w 
historycznym 1920 roku przypadła 
znów Polsce dziejowa rola przed­
murza chrześcijaństwa i powstrzy­
mania pod 
chodu na 
pod znaku

Wybitny 
tor, Lord
swym zatytułowanym “Osiemnasta 
decydująca bitwa świata” wyraził 
pogląd, że w 1920 roku nastąpił 
“CUD NAD WISŁĄ”, gdyby bo­
wiem bolszewizm nie został po­
wstrzymany przez oręż polski w 
decydującej bitwie pod Warszawą, 
to fala bolszewicka już w tym 
samym roku rozlała by się na 
cały kontynent europejski.

W decydującej bitwie warszaw­
skiej ochotnicy z Ameryki spełnili 
chlubnie swój żołnierski patrio­
tyczny obowiązek. Wielu z nich 
zostało na zawsze w mogiłach żoł 
nierskich na ziemi polskiej, wielu 
nabawiło się trwałego kalectwa, 
ale też wielu przywiozło do Sta­
nów Zjednoczonych i Kanady 
krzyże walecznych i ordery VIR- 
TUTI MILITARI,

POLSKIE 
PROGRAMY RADIOWE 

W CHICAGO 
NADAWANIA 
CODZIENNIE

Jak już podaliśmy w so­
botnim wydaniu Dziennika 
Związkowego, w piątek wie­
czorem, konwencja Kongresu 
Polonii Amerykańskiej uczciła 
pamięć wiekopomnej bitwy 
pod Warszawą i uderzenia z 
nad Wieprza, które ’ocaliło 
Polskę i Europę Środkową 
przed zalewem bolszewizmu. 
Główne przemówienie w jęz. 
angielskim wygłosił prof. Wi­
told Sworakówski. Program 
przeprowadził kom. Okręgu I- 
go SWAP Marian Kaczmarski, 
który wygłosił przemówienie 
w jęz. polskim. Poniżej tekst 
przemówienia kom. Kaczmar­
skiego.

Jak już podaliśmy w sobotnim 
wydaniu Dziennika Związkowego,

Historia Polski to historia ciąg­
łych walk i zmagań o wolność 
Narodu. To historia ciągłego bo­
haterstwa dowódców, żołnierzy 
obojga płci, dzieci i całego Na­
rodu.

Naród, który umiłował i uko­
chał wolność, równość i niepod­
ległość i wiarę ojców swoich, żyć 
będzie wiecznie.

W milceeniu i skupieniu, chy­
limy kornie czoła i składamy hołd 
wszystkim poległym w walkach o 
Wolność Polski.

Nie ma chyba na całym świecie 
narodu, który by mógł się po­
chwalić tak wielkim bohaterst­
wem swego żołnierza. Nie zawsze 
zwyciężał, ' ale zawsze , potrafił 
przeciwstawić przewadze nieprzy­
jaciela broń, której nikt nie mógł 
sprostować. Tą bronią była pogar­
da śmierci. Niech więc dzisiaj w 
50-tą rocznicę zwycięstwa pod 
Warszawą, rocznicę zaślubin Pol­
ski z Morzem, rocznicę święta 
żołnierza, żołnierz ten nie czuje 
się osamotnionym, niech widzi, że 
przez potomność nie został za­
pomniany, że jest czczony, i 
mu należny jest oddawany.

Dziejowym wydarzeniem 
zwycięstwo odniesione przez

GLENVIEW — Cape Cod, 3 sy­
pialnie, l1^ łazienki, kryta weran­
da, pełny bezment. Ładna okolica. 

724-4364

“POLSKA
W MUZYCE, PIEŚNI 

i SŁOWIE” 
Stacja WOPA

To • też Roman Dmowski w 
książce swej, zatytułowanej “Po­
lityka polska i odbudowanie pań­
stwa”, opisując udział Polonii w 
dziele odzyskania wolności pisze 
na końcu: ‘Twierdzę to z całą sta- 
nowoczością, że w tej wielkiej 
chwili dziejowej żaden z oddzia­
łów naszego narodu nie spełnił 
lepiej swego obowiązku od roda­
ków naszych z Ameryki”.

W chwili gdy w sierpniu J1920 
roku Polska pod murami Warsza­
wy rozprawiła się z bolszewikami, 
to w każdym większym mieście w 
Niemczech odbywały się potajem­
ne przygotowania agentów komu­
nistycznych do uchwycenia władzy 
w ewentualnie pokonanej Polsce i 
utorowania bblszewizmowi drogi 
do przyjęcia kontroli nad środko­
wo zachodnią Europą. Komuniści 
niemieccy mieli już gotowe plany 
na zlikwidowanie w drodze za­
machu i morderstw' politycznych 
swych przeciwników i objęcia 
władzy w Rzeszy. Czekali tylko 
na upadek Warszawy i załamanie 
się bohaterskiej obrony Polskiej 
W decydującym starciu nad Wisłą 
z siłami bolszewizmu. W tej naj 
krytyczniejszej chwili dzięki jed­
ności narodowej, bohater st wu 
żołnierza i* pomocy Matki Boskiej 
Częstochowskiej, Królowej Koro­
ny Polskiej, Polska zadała cios 
bolszewizmowi i zniweczyła na­
dzieje komunistów niemieckich.

W 50-tą rocznicę Zwycięstwa 
pod Warszawą Matka-Ojczyzna 
jest znów skuta w kajdany nie­
woli. Taka sama jak 18-ta decy- 

1 dująca Bitwa Warszawska zwana 
Cudem Nad Wisłą.

Choć bezkrwawa, trwa nadal i 
trwać nie przestanie do chwili od­
zyskania pełnej wolności i 
podległości.

W " tej wierze utrzymuje 
powodzenie naszych walk o 
podległość przed i podczas pierw­
szej wojny światowej. Wtedy też 
walczyliśmy na przemian bronią i 
pracą. Po przeszło wiekowej nie­
woli, Naród Polski wywalczył swą 
wolność.

Tą myślą ożywieni z cierpliwoś­
cią i samozaparciem będziemy pra­
cować w ramach Kongresu Polo­
nii Amerykańskiej, aby odzyskać 
wolność. Ta sama krew, która na 
widok nawały bolszewickiej w 20- 
tym roku burzyła się w żyłach 
polskiego Narodu, pulsuje i burzy 
się w nas dziś, nie tylko na widok 
zbrodni współczesnych naszych 
wrogów, ale też na wspomnienie 
nierozumiałych posunięć naszych 

sprzymierzeńców, którzy za tro­
chę wątpliwego spokoju zdradzili 
nas.

Tak, burzy się i dziś ta sama 
krew. Bo wczoraj, dziś i jutro, to 
są nierozdzielne formy jednej i 
tej samej całości, która nazywa 
się —ŻYCIEM. Odcięcie dziś od 
wczoraj lub jutra od dziś, oznacza 
śmierć! Nasze wczoraj, to wspa­
niała baza operacyjna do ustalenia 
naszego stanu posiadania na dziś, 
to pozycja wyjściowa do walki o 
jutro.

W chwili obecnej znajdujemy 
się w sytuacji, w której nie ma 
możności prowadzenia wałki zbroj­
nej. Wszelkimi więc innymi spo­
sobami musimy w Imię Boże wal­
czyć tak w Polsce jak i na uchodź­
stwie o wolność Wiary Ojców, o 
rozwój kultury polskiej, o przy­
wrócenie swobód obywatelskich.

Ale poza tym na Polakach w 
wolnym świecie spoczywa obowią­
zek robienia wszystkiego, co jest 
w naszej mocy, aby świat cały 
zrozumiał, że nie może być mowy 
o sprawiedliwości w stosunkach 
międzynarodowych, dopóki Polska 
nie odzyska swej Niepodległości.

Protestujemy po raz setny i ty­
sięczny przeciw gwałtowi, jaki za­
dano Polsce w Jałcie, gdzie prze­
kreślone zostały prawa narodu 
polskiego do samodzielnego bytu i 
narzucono przemoc Rosji Sowiec­
kiej. Dokonano tego przy współ­
udziale i aprobacie demokracji za­
chodnich a wśród nich Stanów 
Zjednoczonych. Dopóki ten ciężki 
grzech przeciw wolności nie zo­
stanie zmazany pełnym zadość­
uczynieniem, przywróceniem nie­
podległości Polsce w jej granicach 
w Rydze, a na zachodzie wyzna­
czonych na Odrze i Nysie, tak dłu­
go nie możemy jako Polacy ufać 
żadnym hasłom, choćby rzuconym 
na tło sztandarów oznaczających 
demokrację, sprawiedliwość i pra­
wo!

Oby żołnierz polski gdziekolwiek 
się on znajdzie z okazji 50-tej 
rocznicy “Zwycięstwa pod War­
szawą” — stanął na baczność, 
sprezentował broń i ponowił przy­
sięgę.

Zresztą nie tylko żołnierz ale 
my wszyscy Polacy, że bronić bę­
dziemy ducha, a duch będzie nam 
HETMANIŁ!

TAK NAM DOPOMÓŻ BÓG!

Przepisy
w języku polskim

SZKOŁA JAZDY 
AUTEM

MICHAŁ PRZEMYSKI
Kierownik

SALES SECRETARY
50—60 WPM. Mature woman work 
for 2 young executives. Growing 

Manufacturing Concern
ACME FRAME PRODUCTS

501 W. HURON 
SU 7-1875 

Ask for Mr. FURER.

KAR PRODUCTS 
INC.

POLSKI PROGRAM 
VV CHICAGO 

Nadawany Cztery Razy 
w Tygodniu

RECEPTIONISTS 
For Large Clinic. 
Must speak fluent.

Polish and English. 
Many company benefits. 

Ask for Miss Hrynkiw 
829-4224

DRAFTSMAN- 
STRUCTURAL 

STEEL DETAILER 
Expanding company. Good bene­
fits. Write or call Jones & Brown 
Co., 543-4710, 568 W. Winthrop, 
Addison.

Wanted 
JOURNEYMAN 
DIE MAKERS 

DIE REPAIRMEN 
Experienced on die casting or trim 

dies and tools.
ALSO

JOURNEYMAN 
ELECTRICIANS 

Experienced in machine trouble 
shooting. 1st and 2nd shifts. Lib­
eral company paid benefits.

Write or apply
SUPERIOR

DIE CASTING CORP. 
1001 London Rd. 

Cleveland. Ohio 44110

pp. Mgr. JÓZEF 1 SŁAWA
MIGAŁO WIE—Właściciele 

p. DIANA MIGAŁA-CIHAK 
Kierowniczka

“KŁOPOTY
SIEKIERKOW”

Stacja WOPA—1490 KC
W Każdy Wtorek. Środę,

Czwartek i Piątek
7-7:30 wiecz.

Kierownik
BRONISŁAW ZIELINSKI

Anonserzy 
PELAGIA i BRONISŁAW

MROZOWIE

7 dni w tygodniu
8:30 - 9:30 rano

GOSPODYNI potrzebna, pozosta- Steady day work. 5 days per week. 
Apply in person.

Owner Retiring
Beverly — 100th & Wood

6 room brick, 3 bedrooms, 
Uz baths, large kitchen, wide lot. 

Side drive, new garage.
779-7321

IDEAL
2323 N. KNOX

“TONY PIEŃKOWSKI
Show”

Codziennie
od 6:30 do 7:30 rano 

Sobota 11 - 11:30 rano 
Niedziela 1 - 2 po poł.

DZWONIĆ: 685-3344

Cosmopolitan 
Driving School 

4501 N. Milwaukee Ave. 
róg Sunnyside

MĘŻCZYZNA
Do Nastawiania Pńnch Press

Tylko doświadczony. 
Doskonale wynagrodzenie, 

nadgodziny i możliwości rozwoju.
INDUSTRIAL PRECISION CO. |

3039. W. Carroll Ave.

Przemówienie Kom. Okręgu I SWAP Mariana 
Kaczmarskiego Na Obchodzie Rocznicy 

Bitwy Pod Warszawą.

DEPENDABLE WOMAN 
WANTED

One day a week. General house­
work. Steady. Good transporta­
tion. North Shore Suburb. Must 
speak some English.

446-7595

Potrzeba Mężczyzn
Jako Doświadczonych 

RZEŹNIKÓW 
lub takich którzy by chcieli 

się wyuczyć tego fachu. 
Oraz robotników do ogólnej pracy. 

Zgłosić się do: 
AMERICAN 

MEAT PACKING CO. 
Przy 43cia i Racine Ulicach 

Na Wschód od Kolei 
Tel. 927-8010 

Zapytać się o Panią Kalisz.

Electric Mfg. Co.
1550 W. Carroll Ave.

(Pracodawca daje równe szanse 

każdemu)

JOURNEYMEN 
MACHINISTS 

VTL Bullard — ATL and 
Fostermathic —

Turret — Lathe — Multispindle 
Operate and Set Up. 

If you qualify — there is a 
job for you. 

Vacation and hospitalization. 
Steady work. Apply 

WEIL PUMP CO.
1530 N. Fremont 

MI 2-4960

“PORANNY DZWONEK” 
Stacja WOPA

Rejestracja 
Młodych Wyborców

W sobotę, w ratuszu zapi­
sało się na wyborców 753 
młodzieży, w latach 18, 19 i 
20 lat. Była to najliczniejsza 
grupa rejestrujących się do 
uprawnień do wyborów, w 
biurze Rady komisarzy wy­
borczych. Biuro to stanowiło 
kontrast do sceny z przed 
dwóch tygodni, kiedy to po 
ogłoszeniu przez Prezydenta 
Nixona prawa do głosowania 
przez młodzież od lat 18-tu, 
zapisało się tylko 44 mło­
dzieńców.

Poszukujemy Dziewcząt Do 
Pracy Biurowej

Język angielski nie obowiązkowy. 
Wyższe polskie wykształcenie. 

Dzwonić w wtorek 11:00 do 4:00
685-9720

TRAILER
MECHANIC

EXP. ONLY. 40 HR WK. ' 
ALL BENEFITS.

Call Rov—247-2990

Znaczenie Zwycięstwa Polskiego
Nad Komunizmem w 1920 Roku

Na Północnym Zachodzie
Dobra inwestycja, 5 akrów farmer­
skiej ziemi ze stawem. $950 wpła­
ty. Długie spłaty.

231-1025 

MAID
Live in. own i . ;
modern air conditioned apt., one school 
age child, must speak some English, 
other help. References, good salary and 
home for right person. Call after t> p.m. 
on Tuesday and Thursday or all day 
W ed. «and Friday:

LA 8-5566

W typie “sun-parlor”, obszerny 5 
i 6 murowany, szafkowe kuchnie, 
220 prąd, nowe sufity, pełen base­
ment, 2 jednostki ogrzewania ga­
zem, aluminiowe okna zimowe i 
siatki, garaż na 2 auta.

$33,500
DEC REALTORS

5408 W. Division 261-2564

COCKTAIL
WAITRESSES

Varied hours.
Applications takćn 11 a.m. -2 p.m.

YArds 7-5580, Ext. 280

St. Jaworskiego
w Chicago

Jedno tygodniowy kursy jazdy 
autem w języku polsk’m 

(teoria i praktyka)
ZAPISY CODZIENNIE

General Office Work
(BACK OF THE YARDS AREA) 

Mature woman, permanent, 
part time to work in small office.

Call 847-7464

' 2 Bedroom 
Furnished Apt.

with dishwasher and . $140 
month in exchange for housework 
including some cooking, can take 

couple with a child.
Mid North near Lincoln Park. 

Household of 3 adults. 
References. Speak English.

! Call 248-0700 Sun. & Evenings 
room, bath' and T.V., - ------------  -litionprl .ani rtvirt ‘-f’llfinl I

Pcdsko Amerykańska Kuchnia Domowa
W załączeniu przesyłań) przekaz na sumę $300 (włącznie 

z kosztem wysyłki) i proszę o orzesłanie mi nowego wydania 
książki kucharskie! “Polsko-Amerykańska Kuchnia Domowa” 
na następujący adres:
Imię 1 nazwisko —
Ad.-e: zamieszkaj! a — — .............

5 Rooms and 2 Rooms 
Offices

2nd floor. 2000 West Armitage.
Very reasonable. Call Mr. Silver:

235-8200

offer excellent starting salary 
with merit increases.
Call Mr. Majewski

296-6111

Do Obsługi Maszyn 
i Ustawiania

WŁAŚCICIEL SPRZEDA ZE STRATĄ 
$32,900

PÓŁNOCNO ZACHODNIA DZIELNI­
CA — 2 mieszkaniowy murowany, 5-5 
pokoi oraz wykładane, zakryte tylne 
werandy. Nowe dywany. Doskonały 
stan, dobry dochód. Naprzeciwko par­
ku, blisko kościołów, szkół, komu­
nikacji.

Telefonować BE 7-2216 
lub NA 2-0272

Pleasant working conditions, 
cellent benefits.

Apply to Director 
Dormitories in Commons 

NORTHWESTERN 
UNIVERSITY 

1725 Orrington
An Equal Opportunity Employer

Na Sprzedaż
KOMPLET DO 

JADALNI
Jak nowy. Cena przystępna.
Telefonować: 785-0534

(ADJUSTERS)
Doświadczone lub przeszkolimy.

Zobaczcie się z
MRS. HELEN PURTA

or apply:

461 N. 3rd Ave
Des Plaines

Milling Machine 
Operator
Full Time

GENERAL FACTORY
Automatic pay raises the first month. Merit system 

■ plus automatic pay raises.
We are a 100-year-old company anxious to train 
ambitious men, who want steady work and a 

securę future.
’ Learn Rubber Manufacturing

Must speak English

Zasadzka 
Dynamitowa 
Na Policję

Omaha, Nebr. (UPI) — W 
Omaha, Nebraska, policja zo­
stała zwabiona w zasadzkę dy­
namitową i w rezultacie jeden 
policjant został zabity, a 7 ran­
nych.

Stacja policyjna dostała te­
lefon, w którym kobieta prze­
raźliwie krzyczała i wołała o 
pomoc, wskazując adres. Pod 
wskazanym adresem ruszyło 
8 policjantów.

Okazało się, że był to pusty 
dom. W tym domu policjant 
znalazł walizkę w dobrym sta­
nie. Gdy policjant podniósł 
walizkę, żeby ją zabrać, na­
stąpił wybuch i jeden poli­
cjant został zabity na miejscu 
a 7 rannych, których zabrano, 
do szpitala. Wybuch bomby 
zniszczył pół domu.

cena
wypełnieni, niżej podanego kuponu zamówienia należy 

przesłać wraz z czekiem lub “money order”
DZIENNIK ZWIĄZKOWY

N. Milwaukee Ave. Chicago.' (11. 60622
UWAGA:— Na C O Ł książek nie wysyłamy

Immediate Opening

SECRETARY
EXPERIENCED

A permanent position involving 
varied secretarial duties and re­
sponsibilities to regional manager 
and sales personnel. Dictaphone, 
shorthand helpful but not essen­
tial. Good starting salary and 
fringe benefits. Should be able to 
work with minimum supervision 
and be self-motivated. For inter­
view call 437-6060, ext. 234.

ROBERTSHAW 
CONTROLS CO. 

Elk Grove Village, Ill. TOOL & DIE 
MAKERS 

Minimum 3 years on
Progressive Die Work. 

Newest and most Modern Job 
in South Central U.S. 

Liberal Pay and Benefits. 
Only qualified applicants 

considered.
Send resume or contact:

EXCEL
Tool & Machine Inc.

P. O. Box 9366 
LITTLE ROCK, 

ARKANSAS 72209

KOMPLETNE REMONTY
Możecie wydać więcej pieniędzy, 
ale nie mieć lepiej wykonanej 
roboty! — Nasza specjalność to 
wsżelkiego rodzaju reperacje i 
przeróbki. Najlepsi w ciesielskich 
robotach.

Pytać o George: 489-5000

★ FARMY

Has Immediate Openings for

Key Punch 
Operators

SHOULD BE EXPERIENCED. 
We

wać. doskonała płaca na początek. ’
Wolimy w średnim wieku. North i „ . . 71
Shore przedmieście. 831-3777. I C. A. A. — 71 East Madisou

JANITORS
Immediate openings, full or part 
time. In city or suburb*. Must be 
mature man with no police record. 
Car helpful. Must have telephone. 
Many company benefits, auto­
matic salary increase. No lay-offs. 

See Mr. White

Atlas Guard Service
1242 W. Washington Blvd.

Between 9 a m. -5 p.m. No phone calls.

COOK
Days — 7 A.M. to 3 P.M. 

South Holland

KUCHNIA DOMOWA
Polsko- a mery kaiiska

Drugie, powiększone wydanie książki kucharskiej opracowanej 
przez redaktorkę " - --- 1st COOK

Experience in cooking or some i 
experience in food serving and 
willing to learn. Salary, meals, ( 
uniforms and fringe benefits. Time i 
and over 40 hours a week.
PANTRY WOMAN

Experience in salads. Salary, 
meals, uniforms and fringe bene- , 
fits. Time and % over 40 hour > 
week.
SANITATION MAN

Clean, neat and willing to work. 
Time and % over 40 hour week, | 
Pleasant working conditions, ex-
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Nadwyżka Nauczycieli 
Szkołach Powiatu Cook

iż głównie w powiecie Ląke lub 
na dalekich przedmieściach 
południowych, jak np. w Mid-

w
Rada Szkolna ogłosiła, 

prawie wszystkie wolne sta­
nowiska nauczycielskie w sy­
stemie Chic. szkół publicz­
nych są już wypełnione tak, 
iż jest zaledwie kilka waka- 
jących miejsc nauczyciel­
skich. Zaś kilka lat temu był 
tu poważny brak nauczycieli. 
W 146 szkołach dystryktu po­
wiatu Cook jest wolnych oko­
ło 150 pozycji nauczycielskich, 
a setki aplikacji zgłoszeniu-1 
wych leży w zapasie jak o- 
świadczyło biuro pow. super- 
intendenta szkół.

Również podobna sytuacja 
istnieje w szkołach katolic­
kich. gdzie biuro podaje o ist­
nieniu kilku tylko miejsc nie- 
zajętych. Dc rozpoczęcia’ się 
roku szkolnego pozostało już 
kilka tylko tygodni.

Sytuacja nadmiaru nauczy­
cieli istnieje i na poziomie 
krajowym, gdzie jak raporty 
donoszą, istnieją poważne 
nadwyżki nauczycieli. De- 
troicki system szkolny dono­
si, iż ma w ręku około 500 
aplikacji na funkcje nauczy­
cielskie, które nie istnieją. W 
Bostonie władze szkolne po­
siadają złożonych ponad 3,500 
aplikacji na 350 miejsc.

Pani Edna Hickey, dyrek­
torka biura personalnego .w 
Radzie Edukacyjnej oświad­
czyła, iż niema najmniejszych 
trudności na wypełnienie wa- 
kansów nawet w szkołach t. 
zw. wewnętrznych, gdzie tra­
dycyjnie trudno było znaleźć 
uzupełnienie. Niektórzy nau­
czyciele, którzy odmówili 
przyjęcia stanowisk w szko­
łach wewmętrznych, powra­
cają do biura personalnego 
Rady Edukacyjnej, prosząc 
spowrotem o te stanowiska.

Przedstawiciel biura Arcy- 
diecezjalnej rady edukacyjnej 
oświadczył, iż kilka wakują­
cych jeszcze stanowisk nau­
czycielskich pozostaje u nich

lothian.
Władze szkolne tłumaczą tę 

nadwyżkę nauczycieli głównie 
brakiem pieniędzy na szkol­
nictwo, który to brak ograni­
czył programy edukacyjne i 
doprowadził nawet do zupeł­
nego obcięcia szeregu progra­
mów w dystryktach szkol­
nych na terenie Chicago.

W Skokie, gdzie po obalo­
nym referendum o podwyżkę 
podatku na szkolnictwo istnie­
je sytuacja, iż władze szkol­
ne muszą rozważyć ponow­
nie potrzeby nauczycieli, w 
ubiegłym roku musiano dodać 
45 osób do sztabu nauczyciel­
skiego, a -w tym roku może 
nie będzie potrzeba dobierać 
kogokolwiek.

Obcięciu uległo wiele pro­
gramów nauki języków ob­
cych, z braku pieniędzy po­
zostawiając sporą liczbę nau­
czycieli bez pracy. Niema np. 
ani jednego otwarcia na nau­
czyciela jęz. hiszpańskiego w 
powiecie, a na dwa otwarcia 
na język francuski jest ponad 
60 aplikacji.

Obcięcie funduszów przez 
administrację Nixon a na 
szkolnictwo ograniczyło rów­
nież rozwój fed. programów, 
które w ub. latach dawały 
możność setek pozycji nauczy­
cielskich.

Są dalsze również przyczy­
ny nadwyżki nauczycieli jak 
np., iż nadmiar urodzin po 2 
wojnie światowej dał się od­
czuć i w zwiększonej liczbie 
graduacji nowych nauczycie­
li, obecnie liczba zarejestro- 
wań dzieci do szkół ulega 
stopniowemu obniżaniu się, 
dalej iż pewne ograniczenia w 
przemyśle zmusiły część ze 
specjalistów tego działu do 
szukania pracy w nauczyciel­
stwie.

Linie Lotnicze Rozpatrują 
Pcnowną Podwyżkę Cen Przejazdów

Osoby podróżujące samolo­
tami, które płacą już zwięk­
szone ceny za przejazdy drogą 
lotniczą od dnia 1 lipca, przy­
puszczalnie będą zmuszone do 
pokrywania nowej podwyżki 
o 'łat i to od dnia 15 paździer-

I iTe lotnicze bowiem, któ- 
r? tr"-ą pieniądze na każdym 
pra- e p”zełoc:e zwróciły się 
c'o Cidl Aeronautics Board w 
Wa-Hm Łonie z formalną proś- 
h o przyznanie prawa do pod­
niesienia cen za przejazdy od 
3 do 6 procent. Prośbę tę prze­
słały do Washingtonu w ubie­
gły piątek. Linie lotnicze tłu­
maczyły to wyższemi koszta­
mi lotów i koniecznością po­
krywania zwiększonych tych 
kosztów.

19-e z krajowych linii lotni­
czych doniosły w raporcie za 
pierwszy kwartał 1970 roku o 
stracie 58 milionów doi. Dru­
ga połowa 1970 roku była dla 
nich nie mniej deficytowa,— 
jak i pierwsza.

Proponowana podwyżka 
opłat od 3 do 6 procent ozna­
czałaby wzrost opłat jak na­
stępuje: np. za przejazd z Chi­
cago do Nowego Yorku, który 
wynosił dotąd 56 doi., płaciło­
by od $57.68 do $59.36; — za 
przejazd z Chicago do Miami, 
który kosztował dotąd $84 pła­
ciłoby się od 15 października 
od $86.52 do $89.04. a za prze­
jazd z Chicago do Los Ange­
les, który dotąd kosztował

INTERWENCJA IZRAELA — 
Moshe Dayan, minister obro­
ny Izraela oświadcza parla­
mentowi Knesset w Jeruza­
lem. iż pi zyblizenie stanowisk 

w.e* kich baterii rakieto- 
» vch na odległiwr 12 i! mil od 
<»n«łu Siiezkiegt, prz.oz Egipt 
• okresie 9*! dni r.a-.» ie-zenia 
broco jest pogwałceniem ro- 
teimo Dayan powiedział. iż 
odpowtwdzialnose za usunię­
ci* tych aaterii >.a poprzednie 
miejsca spoczywa na Stanach 
Zjedn.

$116 pobieranoby od $119.48 
dó $188.96.

Opłaty za przejazdy wzro­
sły nieco o ponad 3 procent od 
dnia 1 lipca. Podwyżka ta na­
stąpiła w wyniku podniesie­
nia się podatku federalnego od 
biletów z 5-u na 8 procent. W 
dodatku do tego Cywilna 
Rada Aeronautyki zezwoliła 
liniom lotniczym na zaokrą­
glenie należności do pełnego 
dolara.

Rada ta oświadczyła, iż pod­
wyżka podatku była koniecz­
ną w celu opłacenia kosztów 
stopniowego rozwoju ulep­
szeń i urządzeń na lotniskach 
i w systemie dróg powietrz­
nych dla sprostania wymaga­
niom międzystanowej obsługi 
przemysłowej, służby poczto­
wej i krajowej obrony.

Na pierwszy rzut oka linie 
lotnicze prowadzą rekordowy 
“byznes”, — przewożoąc co raz 
więcej ludzi i przebywając 
większy milaż niż kiedykol­
wiek przedtem. Ale trudności 
leżą w tym, iż wydatki na pa­
liwo, płace, na samoloty, żyw­
ność i wyposażenie oraz urzą­
dzenia lądowe drożeją w szyb­
szym tempie, niż wynoszą 
wpływy od pasażerów. Tak 
wyjaśniają władze linii lotni­
czych.

Epidemia Gruźlicy 
w Kankakee?

Stanowy Departameńt Zdro­
wia Publicenego wszczął na 
dużą skalę program badań 
gruźlicy w miasteczku Pem- 
brook, odelgłym o 15 mil od 
Kankakee, a to w związku z 
ujawnieniem silnego wzrostu 
tej chorobie wspomnianym 
rejonie wiejskim.

W miasteczku tym liczącym 
około 7,000 mieszkańców 
stwierdzono 17 nowych wy­
padków gruźlicy w tym roku 
co jest o 10 razy więcej niż 
jest przeciętna krajowa lub 
naszego stanu. Dr. Clifton 
Hall, który jest szefem wy­
działu kontroli chorób gruźli­
cy w Stanowym Departamen­
cie Zdrowia Publicznego o- 
świadczył, iż Pembrook o po­
wierzchni 56 mil kwadrato­
wych jest rejonem wiejskim 
o kilku zaledwie drogach i 
zamieszkałym w wysokim 
procencie przez ludność o 
niskiej skali płacy.

W Pembrook rozpoczęto w 
tym tygodniu program badań 
obej m u j ą c y prześwietlenia 
Roentgenem i przeprowadze- 

' nie badań skórnych dla wszy- 
: stkich mieszkańców tego mia- 
I steczka, począwszy od wieku 
! 6 tygodni w górę. Wybuch 

■‘epidemii” gruźlicy nie jest 
■ może tak groźny, mówił dr 
' Hall, gdyż z pośród 17 no- 
j wych wypadków 9 znaleziono 
i w jednej rodzinie. “Ale chce- 
my wiedzieć, mówił dr Hall, 

j jak wygląda stan faktyczny.

REFORMA POCZTY __ Prezydent Nixon w otoczeniu wysokich urzędników poczto­
wych pozuje do zdjęcia po podpisaniu ustawy reorganizującej służbę poczty. Również 
widoczne na zdjęciu u dołu nowe insygnium poczty (po lewj), przedstawiające orła oraz 
stara pieczęć z jeźdźcem.

Zastrzelenie Alfano Planowane 
Przez Black P. Stone Nation

Prokurator Ma Świadka, Który Gotów 
Jest Złożyć Takie Oświadczenie

Przedstawiciel biura proku­
ratora stanowego oświadczył 
w poniedziałek, iż prokurator 
posiada świadka, który gotów 
jest zeznać, iż przywódcy ban­
dy Black P. Stone Nation 
uplanowali zastrzelenie detek­
tywa James A. Alfano Jr., a 
uprzednio nakazali rozbicie 
żarówek ulicznych w celu 
przygotowania dogodnych wa­
runków do wykonania swego 
planu.

Jednakże wielu z przywód­
ców tej bandy twierdzi, iż nic 
nie wiedzieli, by ich grupa 
była odpowiedzialna za strze­
laninę i z.arzucają policji 
szorstkie zachowanie się w 
odnosieniu do członków orga­
nizacji od czasu tej strzelani­
ny.

Wczoraj na przesłuchariiach 
w sądzie kryminalnym asy­
stent prokuratora stanowego 
James Meltregar oświadczył, 
iż jest świadek, który gotów 
jest zeznać, iż było planowane 
zastrzelenie policjanta. Mel- 
treger powiedział dalej, iż 
dwaj przywódcy Blackstone 
Lee Jackson i William E. 
Troope nakazali świadkowi 
strącenie żarówek lamp 
ulicznych w rejonie hotelu 
Southmoor przy 67-ej ulicy i 
Stony Island, gdzie Alfano zo­
stał śmiertelnie postrzelony.

Tak Jackson jak i Troope 
należą do Main 21, grupy kie­
rującej bandą Black P. Stone 
Nation, — jak oświadczyła 
policja. Metreger powiedział 
jednakże, iż nie ujawni na­
zwiska tego świadka ze wzglę­
du na groźbę zemsty bandy. 
Raporty złożone w sądzie po­
dają jednak nazwisko jego ja­
ko Ronalda H. Florence, który 
aresztowany został w czasie, 
gdy strącał żarówki u lamp. 
Florence pojawił się wczoraj 
na konferencji dla prasy o ku­
lach, mówiąc, iż policja miała 
rzekomo “połamać mu kości”.

Wczoraj Jackson, Troope i 
17-letni Maurice Carter oskar­
żeni zostali o zmowę dla po­
pełnienia morderstwa.. Papie­
ry oskarżenia wniesione do 
sądu w poniedziałek zarzuca­
ją, iż Jackson i .Troope zgo­
dzili się wraz z innymi przy­
wódcami bandy m. inn. i z 
Charles E. Bey, czołowym 
przywódcą bandy, — na plan 
zastrzelenia policjanta. Bey 
jednakże ukrywa się i miał 
dać znać, iż gotów jest poddać 
się, jeśli policja przyrzeknie, 
że go nie będzie biła.

Wstęp ne- przesłuchiwania 
Jacksona i Troope odłożone 
zostały do dnia 26 sierpnia. 
Obrońca Jacksona nadmienił 
sędziemu John Hechinger, iż 
jego klient ukazał się w sądzie

z opuchniętymi wargami, rze­
komo od pobicia go przez po­
licjantów.

Wczoraj przywódcy Black 
P. Stone Nation urządzili kon­
ferencję dla prasy jaka odby­
ła qp’w koś'”p,e nrezbiteriań- 
skim pnr. 6400 S. Kimbark, 
oskarżając policję o brutal­
ność przeciwko członkom ban­
dy. Jadący na tę konferencję 
Jeff Fort, przywódca bandy 
został w drodze ■ zatrzymany 
przez policję za kilka wykro­
czeń przepisów jazdy. Fort nie 
był przepytywany na temat 
zastrzelenia Alfano. Policja 
dwukrotnie przerywała kon­
ferencje, bo na dachach miały 
być osoby z bronią.

Wczoraj również superint. 
policji James B. Conlisk Jr. 
złożył uznanie i cześć zabite­
mu detektywowi Alfano i na­
woływał do ścisłego stosowa­
nia praw o fed. kontroli broni. 
Przytaczał, iż w 10 ostatnich 
latach 561 policjantów zostało 
zabitych w Stanach Zjedn. 
głównie od kul.

Mayor Daley również złożył 
wczoraj słowa uznania i czci 
dla zabitego detektywa.

Burrell Przeciwko 
Izolacji Białych

Białe społeczeństwo, a w 
szczególności mieszkańcy 
przedmieść, muszą zaniechać 
ciągłego izolowania siebie od 
problemu młodocianych gan­
gów w dzielnicach murzyń­
skich Chicago, oświadczył 
pastor Curtis Burrell w cza­
sie wygłoszonego kazania w 
jednym z kościołów znajdu­
jących się na przedmieściach 
miasta. Burrell jest dyr. wy­
konawczym organizacji zwa­
nej “Kenwood-Oakland Com­
munity Organization,” oraz 
murzyńskim przywódcą ruchu 
mającego na celu zwalczanie 
przestępczości wśród nielet­
nich murzynów.

Pastor Burrel oznajmił, że 
biali mieszkańcy, którzy prze­
noszą się z miasta na przed­
mieścia, uciekają od proble­
mu. który ewentualnie może 
ich pochłonąć. Receptą na za­
istniałą sytuację, twierdzi pa­
stor, jest ogólna współpraca 
i wspólnie działanie w celu 
wyeliminowania gangów u- 
licznych.

Pastor Burrell przyznał, że 
młodociane gangi penetrujące 
południowe dzielnice miasta 
są wynikiem trudnej sytuacji 
w jakiej jest większość mie­
szkańców murzyńskich dziel­
nic, dodał on jednak, że nie 
należy mimo wszystko tole- 
r o w a ć “neofaszystowskich” 
band.

Głos Watykanu 
o Nudyżmie 

i Pornografii
Watykan. (UPI) — “Osser- 

vatore Romano” — oficjalny 
organ Watykanu .— zamieścił 
wczoraj duży artykuł na pier­
wszej swej stronie, potępiają­
cy konwencje nudystów i fe­
stiwale wyuzdanej muzyki 
nowoczesnej, które są oznaka­
mi “postępowej degeneracji 
człowieka i jego upadku do 
nierozumnego i zwierzęcego 
poziomu”.

Również papież Paweł VI 
mocno potępił w niedzielę “fe­
styny nudystów”, chociaż nie 
wymienił szczególnych wy­
padków. Natomiast “Osserva- 
tore Romano” zacytował do­
kładnie nazwiska i miejsco­
wości w swym artykule.

Podając li s t ę takich wy­
padków “rozwydrzonego nu- 
dyzmu” na terenie Włoch, ga­
zeta Watykanu nazwała je 
“symptomami korupcji na 
skalę uniwersalną”. Następ­
nie gazeta Watykanu potępiła 
międzynarodowy kongres nu­
dystów w Orpington, -w An­
glii, targi pornograficzne w 
Danii i Zachodnich Niem­
czech, różne festiwale muzy­
ki nowoczesnej typu wyuzda­
nego, jakie odbyły się w Rot­
terdamie, w Holandii, na wy­
spie Wright, w Anglii i w 
Woodstock, N.Y. i Powder 
Ridge, Conn, w USA.

Pewni krytycy dopatrują 
się nowych “wymiarów” w te­
atrze pod nazwą “Oh! Calcu- 
ta”, ale ten “nowy wymiar” 
j e s t-“postępową degradacją 
człowieka, jego upadkiem do 
n ie rozumnego, zwierzęcego 
poziomu” — pisze “Osserva- 
tore Romano”.

Na końcu tej drogi “nowo­
czesnej sztuki” są nie żadne 
nowe wartości, ale korupcja 
na skalę uniwersalną aż do 
umysłowego, fizycznego i psy­
chologicznego z n i weczenia, 
znanego w ucieczce do narko­
tyków, jako ostatniego ogni­
wa w tym fatalnym łańcu­
chu” — pisze “Osservatore 
Romano”.

W końcu gazeta Watykanu 
wyraża zaniepokojenie z po­
wodu wzrastającego handlu 
pornografią w całym świecie.

Okazuje się, że wcześniej od 
Watykanu prezydent Nixon 
alarmował z powodu rosnące­
go handlu pornografią, wzy­
wając Kongres U.S. do wyda­
nia ustawowego zakazu.

Jugosławia Zarabia 
Na Bezrobociu

Żaden z rządów komuni­
stycznych nie przyznaje się 
do istnienia bezróbocia, choć 
w wielu rządzonych przez 
nich krajach jest ono poważ­
nym problemem. Wyjątek 
stanowi Jugosławia, która 
nie tylko przyznaje się do 
bezrobocia, ale jeszcze dobrze 
na nim zarabia. «

Około 700,000 młodych Ju­
gosłowian wyjechało w po­
szukiwaniach pracy za gra­
nicę, przeważnie do Niemiec 
Zachodnich. W ubiegłym ro­
ku wysłali oni do swych ro­
dzin lub na własne konta w 
bankach Jugosławii $205 mi­
lionów w walutach krajów 
w których pracują. W tym 
roku powinni wysłać przeszło 
$300 milionów. Dla Jugosła­
wii jest to największe źródło 
“twardej waluty” i najpo­
ważniejszy czynnik dodatnie­
go bilansu ołatniczego. Jest 
to dowód, że oderwanie się 
od Moskwy, nawet przy za­
chowaniu ustroju komunisty­
cznego, jóst poważnym kro­
kiem naprzód.

24 Trumnv 
Wróciły Do U.S.

New York. (UPI) — W nie­
dzielę wróciły do New Yorku 
drogą lotniczą 24 trumny ze 
zwłokami amer. uczniów szkół 
średnich, jacy zginęli wśród 
99 pasażerów zabitych w ka­
tastrofie w Andach, w Peru, 
w dniu 9-go sierpnia. Następ­
ne 9 trumień ma wrócić dzi­
siaj.

Poparcie Dla Dyr. Austin High
W przesłanym do Chicago 

Board of Education (Kurato­
rium Szkolnego) raporcie u- 
dzielono poparcia dyrektorce 
Austin High School, która na 
mocy poprzedniej decyzji zo­
stała zawieszona w obowiąz­
kach swego stanowiska oraz 
zaproponowano kilka zmian w 
statucie szkoły.

Wszystkie wnioski i propo­
zycje ujęte w raporcie są wy­
nikiem spotkań z-cy szkol­
nego kuratora Manforda Byrd 
Jr. z przedstawicielami komi­
tetu rodzicielskiego, lokalny­
mi organizacjami społecznymi 
oraz samymi uczniami szkoły.

Dyrektora Austin High 
School, Dorothy Martin, zo­
stała zawieszona w swoich 
obowiązkach, wskutek protes­
tów zarówno ze strony ucz­
niów jak i dzielnicowych or­
ganizacji rodzicielskich. Dy­
rektorce Martin zarzucano 
cenzurowanie szkolnej gazety, 
częstego wzywania policji do 
szkoły oraz nie dopuszczania 

do jakiegokolwiek wpływu na 
szkolne sprawy ze strony ro­
dziców jej uczniów.

Organizacja zw. Zgromadze­
nie Ratuszowe (Town Hall 
Assembly) wyraziła z kolei 
pełne poparcie dyrektorce i 
uznanie dla jej pracy w zróż-’ 
nicowanej rasowo szkole. W 
"wyniku rozpatrzenia wszyst­
kich możliwych stanowisk i 
opinii zaakceptowano propo­
zycje kilku zmian w statucie 
szkoły a mianowicie:

—wyeliminowano zarządze­
nie zabraniające uczniowi u- 
częszczania do szkoły gdy jego 
rodzice nie skontaktowali się 
ze szkołą w przypadku popeł­
nionego przez ucznia drob­
niejszego wykroczenia;

wyeliminowano pewną
■ część opłaty czcsnej;

ustalono konieczność o- 
kresowych spotkań dyrektorki 
szkoły z uczniami, bądź to 
pojedynczo lub też w gru- 

ipach.

Kobieta - Lekarz Znaleziona 
Śmiertelnie Ranna w Jej Biurze

Wczoraj, w szpitalu Wesley 
Memorial zmarła dr Dorothy 
Bradshaw, lat około 50, którą 
znaleziono uprzednio śmiertel­
nie ranną i zalaną krwią w 
małej poczekalni między głó­
wnym biurem a jej pokojem 
przyjęć na 10-tym piętrze w 
gmachu pnr. 30 N. Michigan 
Avenue.

Detektywi dystr. Wentworth 
starają się dociec, czy kobieta, 
ta, która była lekarką psy­
chiatrii upadła nieszczęśliwie 
ze schodów, czy też została 
śmiertelnie pobita przez ja­
kiegoś rabusia.

Lekarkę ciężko ranną znala­
zła pacjentka Caril Walsh z 
pnr. 6303 N. Kenmore Ave., 
która przybyła na naznaczoną 
wizytę w południe. Pacjentka 
ta natychmiast udała się do 
biura w korytarzu i zatelefo­
nowała po policję.

Detektyw Michael Griegel 
oświadczył, iż kiedy przybył 
do biura znalazł pokrwawione 
zwłoki lekarki leżące na po­
dłodze, a na sprzętach biura" 
pełno było śladów krwi.

Lekarze w szpitalu Wesley 
stwierdzili u lekarki pęknięcie 
czaszki i dwie rany cięte w 
tyle poza lewym jej uchem. 
Przywieziona do szpitala, by­

ła już w stanie krytycznym i 
zmarła po ośmiu godzinach 
później.

Griegel oświadczył, iż poli­
cja nie wyklucza możliwości, 
iż lekarka Bradshaw została 
napadnięta i padła ofiarą na­
padu rabunkowego, • gdyż w 
jej biurze leżały porozrzucane 
różne popiery i dokumenty, 
na biurku była torebka ale 
pusta bez pieniędzy, ale leżały 
także i czeki, które rabuś mógł 
zabrać, tego nie zrobił.

Matka lekarki 85-letnia Et­
hel Bradshaw zamieszkała w 
Winnetka oświadczyła, iż jej 
córka cierpiała na chorobę 
serca i mogła upaść ze scho­
dów. Po raz ostatni widził le­
karkę obsługujący windę. An- 
thone Genea, który dał jej 
klucze o gedz. 11:30 przed po­
łudniem, gdy ta oświadczyła 
mu. iż zamknięta została w 
swym biurze. Przeszukanie 
całego piętra nie dało żadnych 
rezultatów ani jkichkolwiek 
narzędzi, którymi mogła być 
lekarka uderzona przez na­
pastnika. Była ona rozwie­
dziona lub separowana od 
swego męża i oddana całkowi­
cie opiece nad swą matką, —- 
jak twierdzą sąsdedzi w Win­
netka.

Czy Zakaz Chemikaliów 
Domowego Użytku?

Chicago może być znacznie 
lepszym sąsiadem niż jest w 
chwili obecnej przez bezpre­
cedensowy w naszym kraju 
zakaz sprzedaży chemicznych 
środków czyszczących. We­
dług oświadczenia H. Wallace 
Poston, komisarz ochrony 
przyrody, wszelkie wysiłki 
zmierzające do ocalenia jezio­
ra Michigan dla ogółu społe­
czeństwa idą na marne ze 
względu na nieustanne zanie­
czyszczanie jeziora fosfora­
nem i innymi chemicznymi 
pożywkami sprzyjającymi u- 
rastaniu wodorostów i glonu. 
Samo miasto Chicago nie 
skierowuje swoich ścieków 
do jeziora czynią to jednak 
przedmieścia.

Bliższe badania wykazały, 
że 6 proc, zawartości fosfora­
nu w jez. Michigan pochodzi 
z chemicznych środków piorą- 
cych i czyszczących. “Poprzez 
zakaz sprzedaży środków o 
wysokiej zawartości fosforanu 
możemy dać właściwy przy- i 
kład innym miastom,” powie­
dział Poston. Jak dotychczas 
żadne amerykańskie miasto 
nie wydało podobnego zarzą­
dzenia podczas gdy Kanada 
ograniczyła zawartość fosfo­
ranu w chemikaliach domo­
wego użytku do 8.7 proc. Kon- 
gresman Roman Puciński (D- 
111.) zaproponował niedawno 
zupełne w y e 1 i m i n o wanie 
środków zawierających fosfo­
ran w całym kraju do dnia 
30-go czerwca, 1972. Puciński 
zapewnił, że jeżeli Chicago 
da przykład jako pierwsze 
miasto amerykańskie, zakazu­
jąc sprzedaży środków zawie­
rających fosforan, ustawa z 
pewnością “przejdzie” przez 

Kongres i będzie obowiązy­
wała w całym kraju.

Z kolei jednak przedstawi­
ciel przemysłu chemikaliów 
stanowego twierdzi, że uży­
wane na terenie miasta Chi­
cago środki czyszczące abso­
lutnie nie przedstawiają żad­
nego niebezpieczeństwa dla 
czystości wody w jeziorze, z 
którego korzysta miasto. Chas. 
G. Buelteman, wice prezes 
Soap and Detergent Assn., 
oświadczył, że zakaz sprzeda­
ży—i ewentualnie produkcji 
—chemicznych środków pio- 
rących i czyszczących o za­
wartości fosforanu, bez obec­
nej możliwości zastąpienia ich 
inymi, nie tylko utrudni życie 
gospodyniom domowym lecz 
również może drastycznie o- 
bniżyć sanitarny i higieniczny 
standart instytucji oraz zakła­
dów przemysłowych.
--------------- r

Eksplozja 
w Śródmieściu 
Minneapolis

Minneapolis, Minn. (UPI)— 
W budynku federalnym w 
ś r ó d m i e ś ciu Minneapolis, 
Minn,, wybuchła w niedzielę 
bomba dynamitowa, rozbija­
jąc schody i wyrywając wiel­
ką dziurę w cemencie, rozbi­
jając okna i raniąc stróża bu­
dynku.

Bomba była podłożona pod 
pierwszy schód. Tu wyrwała 
dziurę 10 stóp głęboką i 8 stóp 
szeroką. Sprawcy są niezna­
ni. Nie było żadnych areszto­
wań w związku z tą eksplozją.
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LINDA KASAB1AN, lat 21, (na zdjęciu) opuszcza salę 
rozpraw po 14-tu dniach zeznań jako główny świadek 
oskarżenia w procesie Mansona i jego “rodziny” oskar­
żonych o dokonanie serii morderstw. Lindzie towarzyszy 
w samochodzie dwóch członków’ służby bezpieczeństwa.

ORZEŁ i TARTAN
Oto prawdziwa 1 wstrząsająca opowieść z czasów brutal­

nego napadu Niemców na Polskę w roku 1939 Powieść ta 
zaczerpnięta została ze źródłowych materiałów dotyczących 
kampanii polskiej z pamiętników uczestników walk i wydarzeń 
□raz z dokumentów wojskowych.

Autorem tej nadzwyczaj interesującej powieści jest Jerzy 
Pomian który ze znajomością rzeczy i bez naciągania taktów 
opisuje najpierw działalność szpiegowska i dywersyjną Niem­
ców zamieszkałych w Polsce, następnie szaleńczo bohaterskie 
walki z nieprzyjacielem nad Brdą. Wisłą i Bzura, diabelsko 
podstępne prowadzenie przez Niemców wojny wreszcie masowe 
mordy ludności cywilnej i wywożenie jej do Niemiec

Książką ta w ładnej, mocnej oprawie płóciennej Pft ff A 
Kosztuje wraz z przesyłką ęłiitlu

Zamówienia wraz z należytościa nadsyłać należy:

DZIENNIK ZWIĄZKOWY
1201 Milwaukee Ave.
CHICAGO. ILLINOIS 60622

C.O.D me wysyłamy


